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Hasła wyborcze.
Przed każdemi wyborami stronnic

twa obmyślają nietylko sojusze i roz
liczne kombinację, jak zespolić pew
ne siły społeczne pod swoim sztanda
rem, ale niemniej także pilnie badają
nastroje, którym odpowiadać mają
hasła wyborcze. Te hasła nie są rze
czą wcale tak drugorzędną, jakby się
zdawało. Muszą one odpowiadać na
strojom mas wyborców, być wiernem
odbiciem ich dążeń i pragnień. Jed
nem słowem, muszą w kilku silnych,
lapidarnych wyrazach objawić cały
program stronnictwa czy ugrupowa
nia, które przystępuje do wyborów.
Wyborca chce i ma prawo wiedzieć,
jak zamierza postępować na terenie

sejmowym partja, na której kandy
data ma głosować!

Do tej pory żadna partja polska
swoich haseł wyborczych nie zdra
dziła, choć wiadomo, że w kuźniach

partyjnych pilnie nad ich kształto
waniem pracują. Pozatem rozmaici

wolontarjusze polityczni na swoją
rękę wysuwają hasła i programy,
które w prostocie swojej wręcz roz
brajająco działają. Jedni powiadają,
że należy społeczeństwu postawić
dwa tylko pytania: za rządem czy

przeciw rządowi. Inni znowu doma
gają się wyłączenia wszelkich odręb
ności partyjnych i programowych.
Poprostu sprowadzić wszystko do

zagadnienia żołądka i pomyślności
gospodarczej państwa, od której w

głównej mierze zależy dobrobyt i pe
łen żołądek poszczególnego obywa
tela.

Przypatrzmy się bliżej tym pomy
słom. Dla przeciętnego obywatela,
któremu myślenie sprawia ból gło
wy, jest to formułka bardzo wygod
na. Potrzebuje tylko zdecydować się
na krótkie tak lub nie i sprawa za
łatwiona. Cóż jednak będzie np. z ty
mi, którzy chętnie rząd poprzećby
chcieli w jego pożytecznej działalno
ści, a mają zastrzeżenia wobec jego
niefortunnych posunięć? Tu już wi
kła się rozwiązanie i dlatego pytanie,
jak się chcą ustosunkować do rządu,
trzeba koniecznie rozszerzyć. Łatwą
byłaby jedynie odpowiedź dla tych,
którzy zasadniczo są przeciw rządo
wi, bo im się ńie podoba ta lub owa

osobistość w rządzie. Wiadomo, w

których obozach takich ,,pryncypial
nych” przeciwników szukać. Znaj
dziemy ich przedewszystkiern w sze
snastce, która dzięki zabiegom głów
nie żydów wskrzeszona została i sta
nowi żydowsko-niemiecko-litewsko-
rusińsko-białoruską mieszaninę. Na
stępnie będą to komuniści, którym
rząd obecny dał się mocno we znaki

i socjaliści, którzy dawniej z marszał
ka Piłsudskiego robili swojego fety
sza, a obecnie na niego się boczą, bo

po przewrocie majowym nie spełnił
ich warjackich żądań odnośnie do

utworzenia rządów na wzór bolsze
wicki. Wreszcie kiwa palcem w bu
cie N. P. R. -prawica. która zapowia
da ostrą opozycję (uchwała zjazdu
w Łodzi). Nieco łagodniej zapatruje
się na rząd ,,Piast”. Zasadniczym
wrogiem rządu jest Związek Ludo

wo-Naródowy, który gani wszystko,
co rząd Piłsudskiego robi — nawet

sprowadzenie zwłok Słowackiego do

kraju, doprowadzenie do skutku ko
ronacji cudownego obrazu Matki Bo
skiej Ostrobramskiej, no i poży,czkę
amerykańską. Pp. endecy są tak za
wzięci, że gdyby Piłsudski wziął do

ręki olbrzymią pochodnię i wszyst
kim obywatelom nią w oczy świecił,
oniby jeszcze twierdzili, że to marna

szabasówka, od której swędu kasz
tanka zdechła,

Na nich wogóle już rady niema i

daremnie by się silił, ktoby ich chciał

przekonać, że źle postępują. Oni mają
wzrok porażony partyjną zaciekło
ścią, na którą niema lekarstwa.

Formułka ,,za rządem” lub ,,prze
ciw rządowi” nie przedstawia się
wcale jako wykwit politycznego ro
zumu, bo brak jej głębszej treści.
Również ograniczenie i zwężenie
wszelkich programów do haseł czy
sto i wyłącznie gospodarczych nie

rokuje powodzenia. W społeczeń
stwie bowiem, które jest organizacją
wielce złożoną, nie nurtują same tyl
ko zagadnienia gospodarcze. Bez
sprzecznie górują one w dobie obec
nej nad innemi, ale również nie ule
ga wątpliwości, że są rozmaite inne,
ideowe, które zaprzątają umysły i

budzą troskę ludzi dobrze myślą
cych. Nie samym Chlebem żyje czło
wiek — powiada Pismo Święte.
Głęboka ta tendencja powinna nasu
nąć wątpliwości tym, którzy hasła

wyborcze tak upraszczają, że chcieli-

by je sprowadzić wyłącznie do kwe-

stji żołądka.
Jak my sobie hasła wyborcze wy

obrażamy, przynajmniej te, pod któ
remi do wyborów iść powinien obóz

ceritrowo-demokratyczny, o tem po
mówimy w następnym numerze

,,Dziennika”.

Liga Narodów uspokoi
,,kawalarza" Waldemarasa.

Pełne zwycięstwo dyplomacji polskiej w Genewie.

Warszawa, 6. 12. (Tel. wł.) Korab-

Kucharski telegrafuje do. ,,Expressu
Porannego”, że wczorajszy dzień za
kończył się dotkliwem niepowodze
niem Litwinowa i Waldemarasa. Li
twinow pragnął złamać blokadę fi
nansową Rosji, zorganizowaną przez

Anglję, i w tym celu udał się z wizytą
błagalną do Chamberlaina. Rozmo
wa nie dała żadnych podstaw do po
rozumienia. Jedynym jej wynikiem
było wymuszenie obietnicy na Litwi-

nowie, że nie będzie popiera! warjac.
kich prób Waldemarasa, Zaleski kon
ferował długo ze Stresemannem. ()
puszczając gabinet polskiego mini
stra, rzeki Stresemann do Kuchar
skiego: ,,Uzgodniliśmy nasze stano
wiska. Jesteśmy na drodze do zupeł
nej jednomyślności na radzie Ligi
Narodów7”. Briand oświadczył nato
miast: ,,spodziewam się, że ten ka.
walarz uspokoi się”. Oczywiście miai

na myśli Waldemarasa.

Garnizony litewskie buntują się.
Warszawa, 6. 12. (Tel. wł.) W miej

scowości Dauki, zbuntowała się kom-

panja granicznej straży litewskiej, z

powodu nieotrzymania żołdu. Spro
wadzono kompanję piechoty i zagro-

żono rozstrzelaniem co 5-go żołnierza

co poskutkowało. Rokoszanie otrzy
mali przyrzeczenie, że wypłacony im

będzie żołd po powrocie Waldema
rasa.

Chadecja sięga po władzę na Litwie.
Warszawa, 6. 12 . (tel. wł.) Zna

czenie Ch. D. na Litwie wzrosło o-

gromnie. Stronnictwo to ma dojść do

władzy zaraz po wybuchu zamieszek.
Prasa rządowa oskarża Chadecją o po-

lonoiilstwo i zbratanie się z obozem

Pleczkajtisa. Obiega pogłoska, że prze-
wódca Ch. D. Bystras zamierza w Ge
newie porozumieć się z delegacją pol
ską za plecami Waldemarasa.

Wybory do Sejmu 4 marca,

do Senatu 11 marca.

. W Dzienniku Ustaw R. P. Nr. 107 z

dnia 5. grudnia rb. ogłoszone zostało

następujące zarządzenie:

Zarządzenie Prezydenta Rzeczypo
spolitej z dnia 3 grudnia 1927 r. o wy"
borach do Sejmu i Senatu Rzeczypo
spolitej.

Na podstawie art. 13 drdynacji wy
borczej do Sejmu, zawartej w usta
wie z dnia 28 lipca 1922 r. (Dz. Ustaw
R. P. Nr. 66, poz. 590), oraz art. 9. or
dynacji wyborczej do Senatu, zawar
tej w ustawie z dnia 28 lipca 1922 r.

(Dz. Ust. R. P. Nr. 66, poz. 591), zarzą
dzam wybory do Sejmu i Senatu Rze-

czypospolitij.
Glosowanie do Sejmu odbędzie się

dnia 4-go marca 1928 r., zaś do Se
natu dnia 11 marca 1928 r.

Czynności wyborcze mają być wy
konane w terminach oznaczonych w

kalendarzu wyborczym, dołączonym
do niniejszego zarządzenia.

Prezydent Rzeczypospolitej
J. Mościcki.

Prezes Rady Ministrów J. Piłsudski.

Minister Spr. Wewn. S, Składko wski.

Minister Sprawiedl, A. Meysztowicz.
W tymże numerze Dziennika Ustaw

został wydrukowany kalendarz wy
borczy, przewidujący wszystkie ter
miny poszczególnych czynności wy
borczych.
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Wobec rozpoczęcia się okresu wybor
czego warto przypomnieć te postanowienia
ordynacji wyborczej, które dotyczą technicz
nej strony wyborów.

Dla przeprowadzenia wyborów będą bez
zwłocznie po ogłoszeniu wyborów ustano
wione:

1) państwowa komisja wyborcza, złożo
na z Generalnego Komisarza Wyborczego,
mianowanego przez Prezydenta Państwa z

pośród sędziów Sądu ajwyższego, oraz 8-u

członków przedstawionych Gene.ralnemu
Komisarzowi Wyborczemu przez 8 najlicz
niejszych klubów poselskich z poprzednie
go Sejmu (obecnie: Związek Ludowo-Naro
dowy, Piast, PPŚM Ch. D ., Związek Chłop
ski, Chrześc. Naród., Wyzwolenie, Klub ży
dowski).

2) Okręgowe komisje.wyborcze w skła
dzie każdą po 6 osób, rzewodniczącego mia
nuje Generalny Komisarz Wyborczy z po
śród sędziów, jednego członka mianuje wo
jewoda, czterech członków wybieranych jest
przez samorządy, a to: w Warszawie, Ło
dzi Poznaniu, Krakowie i Lwowie przez

Rady miejskie, w innych okręgach po 2-ch

przez Radę miasta, w którem komisja ma

swoją siedzibę, a po dwóch przez sejmik
powiatowy tego powiatu, w obrębie którego
ma komisja swoją siedzibę. Jeśli w obrębie
powiatu nie istnieje sejmik, dwóch człon
ków komisji i ich zastępców wybiera zgro
madzenie wójtów z danego powiatu.

3) Komisje obwodowe złożone z prze
wodniczącego i czterech członków, z po
śród których jednego mianuje Starostwo,
trzech zaś wybiera Rada gminna względ
nie miejska.

We wszystkich gminach okręgu wybór-
cczego winne pojawić się następujące ogło
szenia: -i

1) 16-flo dnia od zarządzenia wyborów
ogłoszenie o podziale na obwody, o lokalu

wyborczym i o lokalu urzędowym komisji
obwodowych;

2) 14-go dnia o dniu wyborów, zgłasza,
niu kandydatów, rozkładzie i lokalu okrę
gowych komisyj wyborczych;

3) 20-go dnia ogłoszenie o składzie obwo
dowych komisyj wyborczych.

Najpóźniej 27-go dnia od ogłoszenia wy
borów ogłasza komisja obwodowa, że spis
wyborców będzie wyłożony do przejrzenia w

lokalu komisji.
Poczząwszy od 28-go dnia od ogłoszenia

wyborów wyłożone są przez ii dni spisy wy
borców w lokalu komisji obwodowej i to

codziennie przez 6 godzin. W tym ter,mi
nie ma każdy wyborca prawo wnoszenia

reklamacji i to pisemnie lub ustnie do pro
tokółu.

W 66-tym dnin od rozpisania wyborów
ogłasza przewodniczący obwodowej komisji
wyborczej zatwierdzony ostatecznie spis wy
borców już z uwzględnieniem ewentualnych
reklamacyj. - Ostateczny spis wyborców
nie może już ulec zmianie.

Kandydatury poselskie w okręgu wy.

borczym powinne być zgłaszane na piśmie
nie później, niż 30-go dnia przed dniem wy.

borów, Pismo takie musi być podpisane
najmniej przez 50 wyborców zamieszkałych
w okręgu wyborczym. Liczba kandydatów
na liście okręgowej nie może zawierać wię
cej nazwisk, niż podwójną ilość posłów,
przypadających na dany okręg. Ci, którzy
zgłaszają listę kandydatów, muszą równo
cześnie wskazać swego pełnomocnika i Je-
go zastępcę. Wyborcy, podpisujący listę kan
dydatów, winni obok czytelnego podpisu po
dać swój wiek, zawód i dokładny adres.

Kandydatury mogą być zgłaszane tylko
za zgodę kandydata. Oświadczenie zgody
kandydata podpisane przez niego własno
ręcznie, winno być doręczone przewodni
czącemu okręgowej komisji wyborczej nie

później, niż aa 22 dał pnad dałem wybat
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rów. Nazwiska ka,ndydatów winny być o-

tnaczone kolejnymi numerami.

Przewodniczący okręgowej komisji wy
borczej wydać winien pisemne potwierdze
nie, że li§ta kandydatów została zgłoszona.
Przewodniczący komisji bada, czy lista od
powiada przepisom ustawy. Ewentualno
braki i wady podaje do wiadomąści pełno
mocnika listy w ciąga trzech dni po. zgło
szeniu. O ile w ciągu dalszych pięciu dni

wady nie zostaną usunięte, komisja wybor
cza stwierdza nieważność listy całkowitą
iub częściową.

Państwowe listy kandydatów zgłaszać
należy nazpóżn}ej pa O dni przed terminem

wyborów na ręce Generalnego Komisarza

Wyborczego. Listy takie podpisuje conaj-
mniej pięciu posłów lub senatorów z po
przedniego Sejmu wzgl. Senatu, łub też’

ęonajmniej 1008 wyborców z dwóch ,okrę
gów, po 500 z każdego.

Ruch przedwyborczy.

Dalsze rokowania miedzy Ch. D .

a ,. Pias?em"’.

Warszawa, 6. 12, (AW) W dniach

najbliższych oczekują ostatecznej fi-

na!izacji rokowań pomiędzy P. S, L.

a Ch. D. w sprawie utworzenia bloku

wyborczego. Nie jest jeszcze zdecy
dowaniem, czy do bloku przystąpi N.

P. R . prawica. Na terenie Wschodniej
Małopolski, oraz Kresów Wschodnich

P. S. L. i Ch. D. projektują zorgani
zowanie bloku ogólno-polskiego.

Frakcja Be]ki pertraktuje
ze stronnictwesa katotlcko-lndowem.

(A W) Prowadzone są rokowania

pomiędzy secesją P. S . L. Piasta, po
zostającą pod kierownictwem wice
marszałka senatu Bojki, a stronnic
twem katolicko-ludowem, o stworze
nie wspólnej organizacji na okres

wyborów. Akcja ugrupowań prowa-

dzonaby była pod hasłem popierania
obecnego rządu, a w szczególności o-

soby marszałka Piłsudskiego.

Ukraińcy również niezadowoleni za

swych posłów,
Jeden z wybitnych leaderów UNDA

oświadczył, iż wśród kandydatów u-

kraińskich do przyszłego sejmu ł sena
tu znajdować się będą w ogromnej
większości nowi ludzie. Z Wołynia wej
dzie najwyżej dwóch dotychczasowych
posłów, z Małopolski Wschodniej zaś
nie będzie kandydował żaden poseł u-

kraiński do parlamentu austrjackiego.

Z Litwy kowieńskiej.

Metody polityczne litewskich żaków,

Warszawa, 6. 12. (tel. wł.) Gru
pa studentów w Kownie wtargnęła do
mieszkania posła sejmowego Krupowi
ćzjusza, przywódcy chadecji i pobiła go
do utraty przytomności. Stan napadnię
tego bardzo ciężki.

Chłosta więźniów na Litwie.

Warszawa, 6. 12. (tel. wł.) Wię
źniowie w Worniach na Litwie zażąda
li złagodzenia rygoru, usunięcia ko
mendanta obozu, a na znak protestu
rozpoczęli głodówkę. W odpowiedzi za?

rządził komendant zbiorową chłostę
Jeden z więźniów socjal - demokrata
rzucił się na komendanta w zamiarze
uduszenia go, lecz strażnik przebił go

bagnetem.

Litwa zalana żydostwem,

Kowno, 6. 12. (AW) Miejscowa prasa
żydowska z zaniepokojeniem notuje
wzrost nastrojów antysemickich na te
renie całej Kowieńszczyzny. ,,Jiidische
Stimme" donosi, iż ostatnio znaleziono
W Kownie porozrzucane, a nawet w nie
których miejscach rozplakatowane ode
zwy, nawołujące do demonstracji anty
semickich. Pismo przypuszcza, iż dzia
łalność antysemicka w Kownie jest pro
wokacją komunistyczną. Komuniści w

ten sposób spowodować chcą zamęt na

terenie Kowieńszczyzny.

Polacy nie handlują żywym towarem.

fOe SsiWfssBjeite fioizręgSzetóifinBr safieimlecBslcte ?

Berlin. (PAT) Ullsteinowska ,,B. Z.

Mittag” podkreśla w depeszy z Gene
wy, że zainteresowanie się Niemiec
konfliktem polsko-litewskim jest
zdefinjowane i jasne. Dopóki Polska

posiada korytarz gdański, jest dia
Niemiec rzeczą niemożliwą do znie
sienia, by przez jakąkolwiek un}ę z

Litwą otrzymała Polska również i

Kłajpedę. Jeżeli marszałek Piłsudski

przybędzie do Genewy, to byłoby rze
czą naturalną, gdyby omówił on te

zagadnienia z ministrem Streseman-
nem. Dziennik wyraża przekonanie,
że w razie pot,rzeby znajdą się gotowi
pośrednicy w osobach przedstawi
cieli tych amerykańskich kół finan
sowych, które udzieliły Polsce po
życzki.

Uwaga Red. Organ żydów niemiec
kich proponuję Połśee połknięcie Li-

twy w zamian za oddanie Pomorza.

W Polsce niema chętnych na taki

handel żywym narodem, więc kusze
nie pozostanie bezowocne. Jednakże

czelność, z jaką Berlin wyciąga łapę
po ziemię polską, niech przypomni

wszystkim Polakom, że nie powinno
się kupować fabrykatów niemiec
kich. Jeśli jaki kupiec dekoruje okno

preparatami niemieckimi, to ,już ten

fakt rzuca światło na jego ślabe po
czucie państwowe polskie, (b,)

K?edois ,,BerB. Tsa^jeMasstóra”.

(AW) ,,Berliner Tageblatt" podaje z

Zastrzeżeoiem następującą wiadomość,
pochodzącą, jak twierdzi, z zagranicz
nych kół politycznych (?) Zdaniem pi
sma niemieckiego Polska gotową jest
podobno wystąpić z Ligi Narodów w

razie niezaspokojenia polskich postula
tów w sprawie konfliktu z Litwą. Po
stulaty te tyczą z jednej strony pełnego
podjęcia stosunków dyplomatycznych i

handlowych z Litwą, oraz, jak twier
dzi ,,Berliner Tageblatt", zupełnie zde
cydowanego orzeczenia w sprawie przy
należności Wilna do Polski.

Sprawa przynależności Wilna do
Polski jest już ostatecznie ;rozstrzy
gnięta przez konferencję ambasadorów,
tak że orzeczenie Ligi Narodów -w tej
sprawie jest niemożliwe. Z tych wzglę
dów upada też twierdzenie; jakoby Pol
ska zamierzała wystąpić z Ligi Na
rodów. ,Są to wszystko kłamliwe wie
ści, mające zagranicą przedstawić Pol
skę jako siedlisko wrogie idei pokoju
powszechnego.

Kroił!!(a telegraficzna.

Warszawa, 6. 12 . (tel. wł.) ,,Rzecz
pospolita" podaje, że marszałek. Piłsud
ski wyjeżdża jutro przez Wiedeń do Ge
newy. Towarzyszyć mu będzie pułko
wnik Beck. Wśród konferencji, które
ma zamiar odbyć nad Lemanem pre
mjer Piłsudski, przewidziana jest roz
mowa z Chamberlainem.

Marszałek konferuje z kardynałem
Hlondem,

Warszawa, 6. 12 . (tel. wl.) Na za
proszenie marszałka Piłsudskiego za
trzymał się tu ksiądz kardynał H!ond i

złożył wizytę w Belwederze. Narada

tyczyła stanowiska rządu wobec- ko
Śćióła katolickiego. Po naradzie pr/.y-
ął pan premjer naczelnika wydziału

wyznań w ministerstwie oświaty.

Zmiana w kierownictwie P. K . O .

Warszawa, 6. 12 (tel. wł.) Prezes

P, K. O . Schmidt zgłosił wczoraj na rę
ce pana ministra skarbu dymisję z zaj
mowanego stanowiska, prosząc zarazem

przyznanie emerytury. Mimo zaprze
czeń następcą pana Schmidta ma zo
stać były poseł Anusz.

Na rynk;i łódzkim bieda

Warszawa,6.12.(t. wł. ’

; Sytuacja
na rynku łódzkim pogorszyła się znacz.
nie w’ dniach ostatnich. Największe w

Polsce zakłady wk}ókiennicze Scheible-
ra i Grohmana zmniejszyły pracę do
trzech dni w tygodniu. Przyezyną tego
jest ustanie eksportu i brak zapotrze
bowania na rynku wewnętrznym,

Strajk w Borysławiu.

Borysław, 6. 12 . (AW) Z powodu
nieotrzymania podwyżki, oraz z powo
du zapowiedzianych redukcyj wy
buchł 30 listopada strajk w kopa!ni wo
sku w Borysławiu. Dopiero w parę dni

później po szeregu pertraktacyj zała
twiono sprawę polepszenia płac robot
ników. Strajk jednak nie jest zlikwido
wany, z powodu nieustępliwości jedne
go z członków dyrekcji fabryki, który
w sprawie redukcji nie chciał iść na

żadne ustępstwa. Następne pertrakta
cje naznaczono na dzień dzisiejszy.

Nikt nie jest prorokiem w swoje]
ojczyźnie.

Warszawa, 6. 12 . (tej, wł.) Komi
tet wystawy międzynarodowej w Pary
żu przyznał Oskarowi Wojnowskiemu
złoty medal i wielką nagrodę za jego
zioła lecznicze. Wojnowski miał nieda
wno proces o nielegahse przyjmowanie
pacjentów. Jednemu z dziennikarzy tu
tejszych oświadczył Wojnowski, że zio
ła przezeń używane pochodzą z łąk
polskich. Kanadyjskie zrzeszenie lekar
skie ofiarowało Wojnowskiemu 200 ty
sięcy dolarów za zlikwidowanie spraw
w Polsce 1 przeniesienie sie. do Ame
ryki,

Dookoła Litwy coraz większa pustka.
Paryż, 6. 12. (AW) Prasa paryska z

dużem zainteresowaniem omawia o-

Stątnią konferencję pomiędzy Strese
mannem a Litwinowem, oraz Litwino
w’em i Briandem. Korespondenci ge
new’scy pism francuskich nie lekcewa
żą roli, którą odgrywa Stresemann w

szczególno,ści w ew’entualnych decy
zjach, jakie na terenie Rady Ligi po
wzięte być mogą w sprawie konfliktu

polsko - litewskiego. W związku z tem

możliwem jest w’ejście Stresemanna do

komisji; która będzie w’yłoniona dla

prób uregulow’ania sporu polsko - li
tewskiego. Pertinas w ,,Echo de Paris"

omawiając rolę Sow’ietów zaznacza, iż

Litwinow obiecał Briandowi przepro
wadzenie rozmowy z Waidęmarasem,
aby wpłynąć na niego w kierunku po
kojowego uregulowania konfliktu z

Polską.

Zjednoczenie Stanu Średniego
wobec wyborbw sejmowych.
Za blokiem centrowym -przeciwko endecji.

Jak już krótko wspomnieliśmy odby
ło się ’w ubiegły piątek wielkie zebra
nie organizacji Zjednoczenia Stanu

Średniego w’ sali Hotelu Lengninga
przy udziale około 200 osób ze sfer byd
goskiego mieszczaństw’a, jak i delega
tów kół lokalnych Grudziądza, Inowro
cławia i Torunia.

Na zebraniu byli obecni m. i . pp.:
naczelny redaktor ,,Dzień. Bydgoskie
go" p. Teska, b. wojew’oda Jan Brejski
i dr. Izydor Brejski z Torunia.

Po krótkich wstępnych słowach pre
zesa miejscowej organizacji’ Zj. Stanu

Średn., p. mec . Piskozubowskiego, któ
ry przewodniczył obradom, wystą-pił
z referatem prezes głównego zarządu
Zjednoczenia p. mec. Hanasz z Pozna
nia.

W treściwym swym referacie przed
stawił on stanow’isko Zjednoczenia Sta
nu Średniego w stosunku do ugrupo
wań politycznych. Dzieląc partje na

popierające rząd oraz na stosujące
względem rządu bezwzględną opozycję,
oświadczył referent, że Zjednoczenie
Stanu Średniego, jako organizacja spo
łeczno-gospodarcza może tylko pójść po
Unji współpracy z rządem; skutkiem

tego może 1 powinna ona jedynie przy

wyborach połączyć s!ą z jednem ze

stronnictw centrowych, przyczem
pierwszym rzędzie należałoby pomy
śleć o bloku z Chrześcijańską Demo
kracją. Referent podkreślił w ostrych
s!owach niszczycielską i niebezpieczną
dla państwa polskiego pracę Narodowej
Demokracji, z którą utworzenie b!oku

byłoby nie do pomyślenia. Przeciwsta
wił się zatem mówca kategorycznie po
łączeniu z endecją, która wobec wszel
kich poczynań rządu, choćby najko
rzystniejszych dla państw-a, stale za
chowuje bezwzględną opozycję.

Omawiając na końcu swego referatu
straszne sejmowladztwo oraz rozłam

wśród najpoważniejszych stronnictw

wysunął referent koncepcję utworzenia
bloku centrowego, w skład którego we
szliby m. i. Ch. Dem,, Ch. Stronnictwo
Narodowe oraz Zjednoczenie Stanu

Średniego. Wywody p. mec. Hanasza

przyjęto gorącymi oklaskami.
Ostatnie pociągnięcia endecji (Związ

ku Ludowo Narodowego) wobec rządu
określił p. mec. Hanasz jako ,,politykę
skwaśniałych, starych bab".

Następny bardzo rzeczowy referat

wygłosił p. dyr. Grobelny, rozwodząc
się szeroko nad gospodarczemi bolącz
kami naszego mieszczaństwa; przędó-
wszystkiem ciężary podatkow’e oraz u-

bezpieczenia społeczne, ciężare na han
dlu i rzemiośle są tak ciężkie, że w przy
szłości trzeba będzie- pomyśleć o wiel
kich reformach w tych dziedzinach.

Koniecznością zaś jest łączenie się
całego mieszczaństwa dla wspólnej o-

brony swych interesów oraz celem

przeciwstawienia się dalszemu ząźy-
draniu naszych miast,

Po tych dwuch referatach nastąpiła
dłuższa dyskusja, w której zabierali

głos pp. red. Sokołowski, red. Formań-

ski, Zaleski, Schulz, oraz Kozak z War
szawy. W toku dyskusji wyłoniła się
kwestja ustosunkowania się wobec par
tji ,,Piasta" w’zględnie Witosa; zdania w

tym punkcie były podzielone. Ogólnie
zebrani ’!wyrazili przekonanie, że Zje
dnoczenie Stanu średniego tylko ra,
zem z Chrześc. Demokracją może pójść
zwartym blokiem do wyborów i rozw’a
żano nad kwestją utworzenia bloku

centrowego.
Red. F. wyjaśnił kilka programowych

punktów Chrześcijańskiej Demokracji
i w przeciwstawieniu do jednego z

mówców wykazał konieczność obrony
interesów robotniczych przet Ch, D,

Mimo, że na sali znajdowali się
przedstawiciele Zjedn. Stanu średnie
go, należący do Związku Ludowo - Na
rodowego, nikt wobec jednolitej posta
wy zebranych nie stanął w obrobię en
decji.

Na końcu przemawiali jeszcze pp.
mec. Hanasz oraz dyr, Grobelny, odpo
wiadając na poruszone w’ czasie dys
kusji kwestje oraz podkreślając z ca
łym naciskiem gospodarcze postępy
rządu. A. K,
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Polska, bitwa i biga Narodów.
Trzeba wybrać między ,,wojną" a pokojem.

(Od własnego korespondenta paryskiego.)

Sprawa stosunków polsko-litew
skich jest jednem z najważniejszych
zagadnień, jakie polityka polska ma

do rozwiązania. Sprawa to trudna i

delikatna, albowiem mamy do czynie
nia z sąsiadem małym, ale okropnie
zarozumiałym, przewrażliwionym i

nieufnym. W dodatku sąsiedztwo
Niemiec i bliskość Z. S. S. R. mocno

tę sprawę komplikuje, albowiem wi
doki Berlina i Moskwy w tym kącie
Europy nie idą w parze z widokami

Warszawy. Rozwijać tej myśli nie

potrzeba: każdy czytelnik polski wie,
że w Kownie interesy Niemiec i Rosji
sowieckiej są podobne. Oba te pań
stwa uważają za wskazane (każde z

innych powodów), aby niezabliźnio-

na rana stosunków polsko-litewskich
stale się jątrzyła.

Natomiast dobrze zrozumiany in
teres Polski, a także i Litwy, wyma
ga porozumienia się Warszawy z

Kownem. Nie może ono być zrealizo
wane odrazu, musi przejść przez sze
reg etapów. Warunkiem głównym
Jest mocna wola Polski doprowadze
nia do porozumienia. Zarzut, iż z Li
twą wszelkie ro,zmowy są zbytecz
ne, bo nie chce ona uznać obecnej
granicy polsko-litewskiej zasadni
czym nie jest.

Wilno i Wileńszczyzną - to nie-
rozdzielna część Polski, uznana za

taką przez główne mocarstwa dnia

15 marca 1923 roku. Decyzja ta zgo
dna jest z wolą miejscowej ludności.

Zapadła ona na podstawie art. 87-go
Traktatu Wersalskiego, opiewające
go, że mocarstwa wyznaczą granice
wschodnie Polski. Litwa to prawo

mocarstw uznała 13 stycznia, 12 ma
ja i 18 listopada 1922 roku. Dopiero
kiedy decyzja mocarstw wypadła nie

pó myśli Litwinów - zakwestjono-
wali oni prawo mocarstw do decydo
wania o granicy polsko-litewskiej. A-

le takiej ,,polityki”, takiego żakostwa

nikt nie bierze na serjo ani w Pary
żu, ani w Londynie.

Wpatrzeni w Wilno, Litwini ogło
sili, że znajdują się w ,,stanie wojny”

z Polską, a zatem nie utrzymują z nią
żadnych stosunków dyplomatycz
nych, konsularnych, komunikacyj
nych, pocztowych i handlowych. Pol
ska tego ,,stanu wojny” nie brała do
tychczas na serjo, choć zawsze zda
wała sobie sprawę z paradoksalności
sytuacji, polegającej na tem, że Liga
Narodów toleruje fakt, aby jeden z

jej członków uważał się w ,,stanie
wojny” z drugim dlatego, że ich

wspólna granica ustalona została

przez powołane do tego mocarstwa,
należące również do Ligi Narodów,
orzekające na podstawie formalnych
przepisów Traktatu Wersalskiego
i wydające swą decyzję na wyraźne
żądanie obu stron zainteresowanych.

Wszystko przecież ma swój koniec.

Rząd marszałka Piłsudskiego słusz
nie zupełnie uznał, że ,,stan wojny”
trwał już dość długo i że wybiła go
dzina, kiedy Litwa wybrać musi mię
dzy ,,wojną” a pokojem. Kilkakrot
nie nasza dyplomacja domagała się
od rządów Francji, W. Brytanji i

Włoch wywarcia presji w Kownie,
aby Litwa nawiązała z Polską nor
malne stosunki sąsiedzkie. Interwen
cje wyżej wymienionych mocarstw

dochodziły do skutku ale rezultatów

tej akcji dotychczas niema. Przeciw
nie: kilka tygodni temu p. Waldema
ras zaczął prześladować szkolnictwo

polskie na Kow’ieńszczyźńie. A kiedy
Polska odpowiedziała represjami —

wniósł skargę do Ligi Narodów. Ta
ka bowiem jest logika Litwinów: z

Polską są rzekomo w ,,stanie wojny”
ale lecą ze skargą do Genewy, kiedy
czasem dostaną po palcach.

Rząd polski postanowił skorzystać
ze sposobności i wytoczyć na forum

Rady Ligi Narodów — która zbie
ra się 5 grudnia — całokształt sto
sunków polsko-litewskich. Rozma
wiał już na ten temat p. minister Za
leski z p. Arystydesem Briand’em i
sir’em Austenem Chamberlain’em w

Paryżu, dnia 10 października. Od tej
rozmowy dyplomacja nasza jest bar

dzo czynna w Paryżu, Londynie,
Rzymie i Genewie. Marszałek Piłsud
ski, zwołując sławną już dziś nara
dę wileiiską (23 listopada), sprawił,
że stosunkami polsko-litewskiemi
zainteresowała się opinja całego
świata. Wytworzyła się atmosfera

pewnego niepokoju i naprężenia,
bardzo w rezultacie dla naszych wi
doków korzystna.

Rząd sowiecki spróbował swą no
tą z 24 listopada grę nam zmącić,

Łatwość pielęgnowanie
skóry.

Należy posługiwać się kremem
Nivea, który dzięki składnikowi
euceryi, jaki zawiera, działa nie
zawodnie przeciw czerwienieniu
skóry, plamom, chropowatości,
pęknięciu i i.p. Wszystkie wady
skóry znikają, gdy używasz

Krem Nivea.

ale manewr ten odparowaliśmy do
skonaleni posunięciem, jakiem jest
nota okólna, złożona dnia 28 listopa

da przez naszych posłów wszystkim
rządom, utrzymującym z Polską sto

sunki dyplomatyczne. Nota nasza

sprawiła w Londynie i w Paryżu
wrażenie jaknajlepsze. Prasa prawi
cowa i lewicowa obu stolic wyraża
się bardzo pochlebnie o naszej poli
tyce, a zapowiedź przybycia marszał
ka Piłsudskiego do Genewy wywoła
ła wszędzie prawdziwą sensację.
Marszałek zdejmujący mundur i ja
dący na posiedzenie Rady Ligi po cy
wilnemu, jako głowa rządu polskie
go - to symbol bardzo w obecnej sy
tuacji korzystny.

Co nam przyniesie sesja Rady Li
gi? Polska domaga się jednej tylko
rzeczy: aby Litwa położyła kres ,,sta
nowi wojny” i nawiązała z Polską
normalne stosunki sąsiedzkie. Nie

domagamy się od Litwinów uznania

granic, pozostawiamy to czasowi.

Gdyby jednak Liga Narodów nie zdo
łała Litwie wyperswadować, że reali
zacja żądania Polski jest konieczna,
gdyby Kowno dalej zwlekało, to opi
nia polska zażądałaby od marszałka

Piłsudskiego, aby włożył mundur z

powrotem...

Kazimierz Smogorzewski.

Niemcy stwierdzała w Polsce
brak zamiarów woiBnrjjbii przeciw bitwie.

Berlin. (PAT) Korespondent spe
cjalny ,,Berliner Tageblattu”, który
udał się na pogranicze p.olsko-litew
skie, nadesłał obszerną depeszę,
stwierdzającą, że na pograniczu pol-
skiem nie dostrzegł nigdzie żadnych
przygotowań wojennych. Granica po
stronie polskiej sprawia całkowicie

pokojowe wrażenie, z wyjątkiem tyl
ko zamknięcia komunikacji. Ochro
na "granicy po stroniemółśkiej spra
wowana jest przez regularną straż

graniczą, która podlega nie ministro
wi wojny, lecz ministrowi Spraw
Wewnętrznych. Na granicy Polski

nie widać żadnych nawet najbardziej
prymitywnych umocnień, okopów
ani zasieków drucianych. Nie widać

nawet posterunków, a straż ochrony
pogranicznej przeprowadza tylko
służbę patrolow’ą na większych odle

głościach. Aż do Wilna korespon
dent specjalny ,,Berliner Tageblattu”
nie dostrzegł żadnego wojska regu
larnego.

Stwierdza on, że w ostatnich cza
sach nie zdarzyło się na granicy nic

nadzwyczajnego, poza drobnerni u-

ta,rczkami z przemytnikami; poza
tem zaś dezerterzy przechodzą przez

granicę do Polski.
W ostatnich dniach korespondent

pewnego dziennika królewieckiego,
który posiadał wizę litewską, pra
gnął z Wilna przedostać się na Litwę
kowieńską. Rząd litewski, jednakże
i straż pograniczna nie nozwoliły mu

na przyjazd do Kowna od strony Wil
na, pomimo posiadania wizy litew
skiej i ods.tawiły dziennikarza nie
mieckiego z powrotem do granicy
polskiej.

Antoni Marczyński. 3)
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,,WYSPA NIEZNANA",

Rozdział II.

Zemsta 1 nagroda,
Działo się to tej samej nocy, kiedy

secina halabardników wywlokła z u-

śpionych chat najuboższych Tyreńczy-
ków trzydziestu trzech nieletnich

chłopców i zaw’iozła ich do pałacu Ni-

tara, najwyższego, sędziego ,państwa.
Stojący na uboczu domek znakomi

tego historyka Salmona pogrążył się już
dawno w ciemnościach i ciszy nocnej.
Sam sędziwy dziejopis chrapał aż się
rozlegało, na płaskim dachu swego do
mostwa, jako że lubiał nawet w czasie
snu przebywać na świeżem powietrzu.
Na piętrze spała jego małżonka, trzech

synów i dwie służebne. Tylko jedyna
córka, urocza Atossa nie zmrużyła oka,
lecz czdwała na schoda.ch, aby ją ktoś

z domowników nie ocknął i nie przydy-
bał kochanka, siedzącego w pracowni
ojcowskiej.

Ilekroć rodzic chrapnął donośnie}, ł-
lekroć ktoś westchnął, lub jęknął przez
sen, zrywała się, drżąc na całem ciele,
Chwilami ogarniała ją nieprzeparta o-

chota, by zejść na dół i wyprosić umi
łowanego za drzw’i. Poszłaby z nim

chętnie do ogrodu, jak co noc bywało,
przyzwoliłaby mu na pieszczoty, jak się
to już nieraz zdarzyło, byleby nie szpe

rał po ojcowych papyrusach, nie czytał
tego, co mądry rodzic w ciągu mozol
nych godzin pracy powypisywał.

Lecz nie! Tego uczynić nie może.

Przecież kochanek zaprzysiągł jej uro
czyście, że kieruje nim tylko ciekawość,
że nikomu ani słowem nie piśnie, iż
zna treść wielkiego dzieła Salmona. A

tak przy tem wymownie w oczy spo
glądał, tak przepalał dziewczynę gorą
cemi spojrzeniami, tak ją tulił do sie
bie, że nie mogła odmów’ić. Przystała.
Więc nie może teraz łamać danego sło
wa, nie może mu przeszkadzać w czy
taniu, lecz, jak przyrzek}a, musi stać
na straży, by nikt ciekawego intruza
nie zaskoczył.

A kiedy wierna kochanka czuwała
nad bezpieczeństwem gorącego wielbi
ciela dzieł Salmonowych, on sam po
chylony nad rozwiniętym zwojem pa-
pyrusu, czytał szybko, łapczywie...

,,Roku 2215-tego od załbżenia mia
sta, a roku 2-go od przybycia na wy
spę naszą szczepu Olbrzymów, które-
to zdarzenie nową epokę w naszych
dziejach zaczyna, onego pamiętnego
roku przytrafiły się następujące wa
żne wypadki, które gwoli nauce i

przestrodze potomności zapisać nale
ży:

Othe, niewierna małżonka Syfaxa,
która męża i kraj zdradziwszy, w

moc w’rogów go podała, poznawszy siłę
wojsk powstańczych, przeszła szybko
na ich stronę, własną dłonią zabiła

jednego z Olbrzymów i swemi sztu
kami usidlała mężnego Hamilkara

syna Egotowego Tenże przez lud ca
ły królem okrzyknięty został i na swą

zgubę Othe jawnie poślubił.

Syfax, daw’ny małżonek Othe był
ulaskawion, lecz w’zgardziw’szy łaską
złej żony, pozostał w ,,Zatoce pereł",
g.dzie trudni się połowem ryb i poli
pów.

Henryk Olbrzym za w’sta,wiennic
tw’em teścia sw’ego Tobjasza także

był ułaskawion, lecz za karę wszel
kich godności pozbawion i od sprawo
w’ania urzędów odsunięty był. Za
mieszkał wraz ,z swą małżonką Eli -

złotowłosą za miastem, koło wodo
ciągu".
Czytający mężczyzna skurczył na

znak zniecierpliwienia swą twarz, po
dobną do pyszczka gryzonia i rozwi
nąwszy duży kawał papyrusu, zaczął
czytać od nowego ustępu:

,-Koku 2216-tego od założenia mia
sta, a roku 3-ciego... itd...

W tym roku obchodzono uroczyście
dwa święta. Pierwszem z nich były
narodziny syna Othe, któremu przez
w’zgląd na domniemanego ojca nada
no imię Hamilkara. Atoli wielu wia
rygodnych świadków sądzi, iże dzie
cię spłodzone jest przez Raesa, syna
Sycheu sza, który zginął przed rokiem
z ręki Olbrzyma,

Drugiem świętem, w którem wziął
udział cały naród, było wybudow’anie
pomnika na ,,Placu dwustu kolumn"
na cześć Sofonizby Ilannonowej, któ
rej ,.Mścicielki" imię przydano.

Nitąr objął urząd najwyższego sę
dziego oraz przewodniczy Najwyższej
Kadzie, jaka królewskim nakazem

przywrócona została.

Urodzaje wielkie były w tym ro
ku., ."
Człowiek o twarzy gryzonia zńów

przeskoczył z dwa łokcie rulonu...

,.Roku 2217-tego od założenia mia
sta, a,., itd...

W tym roku wielkie nieszczęście
spadło na kraj nasz. Rycerski Hamil
kar, mądry i sprawiedliwy władca,
pierwszy król Nowego Tyru z dyna-
stji Egot - Barkasów, zakończył ży
cie w zaraniu lat męskich, ku bez
miernej żałości całego narodu.

Trudno dociec co było istotną przy
czyną przedwczesnej śmierci ukocha
nego ,władcy. Najznakomitszy lekarz,
Olbrzym Tobjas był wówczas złożo
ny niemocą i nie mógł przybyć do
łoża umierającego króla. Leczył go
tedy Boabas, który niegdyś za truci-
cielstwo do kamieniołomów zesłany
został, lecz za panowania Olbrzyma
Hansa wolność odzyskał.

Według żńpodań Boabasa, król Ha
milkar zmarł skutkiem zatrucia się
grzybami, którąto potrawę zmarły
lubił bardzo.

Wśród ludu panuje jednak przeko
nanie, że Hamilkar został otruty przez
Raesa. Pogłoski narobiły takiej wrza
wy, że Othe widziała się zmuszoną

polecić Nitarówi. iżby wytoczy} spra
wę posą;dzonemu Aliści świadkowie
nie zdołali dowieść w’iny Raesowi i

za oszczerstwo ponieśli surową karę
przez ucięcie prawicy, wyrwanie ję
zyka i zesłanie do kamieniołomów.

W kopalni diamentów’ znaleziono
dwie miary olbrzymich kamieni i
złożono je w skarbcu królewskim,.

"

To mnie mało obchodzi — mruknął
,,gryzoń", odwija’ąc rulon papyrusu
skwapliwie. — O! Tu jest coś ciekaw
szego !

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Nadużycia w komendzie

okręgowej policji m. Warszawy.
Hjeny terują na butach policjantów.

W komendzie okręgowej policji m.

Warszawy wykryto - jak o tem depe
sze wspominały - nadużycia. Na wia
domość o tein pułk. Malc/źewski, komen
dant główny P. P. wszczął dochodzenia.

Komisją,, w skład której wchodzili:
naczelnik wydziału finansowo-budżeto
wego komendy głównej policji mir. Geib
i jego zastępca, kpt. Loewel, ustaliła, że

skóra, znajdująca się w składzie ko
mendy okręgowej P, P. m . st. Warsza
wy, nie odpowiada istotnie próbom, na-

desłanyrn przęd zawarciem umowy i że

komisja odbiorcza komendy okręgowej
towaru tego przyjęć nie była powinna.

Wobec takiego stanu rzeczy zawieszo
no w czynnościach komisję odbiorczą,
która ową skórę otrzymywała.

W dalszym ciągu śledztwo ustali

istotę nadużyć i odszuka winnych nie-

tyłko bezpośrednich, ale i pośrednich,
oraz ustali, czy dostawca nieodpowied
niego towaru, pewien kupiec z ul. Fran
ciszkańskiej rzeczywiście wystawiał

rachunek po 39 zł 60 gr za komplet, gdy
istotnie otrzymywał 22 zł.

Zaznaczyć należy, że we wszystkich
innych okręgach funkcjonariusze poli
cyjni otrąymałi ekwiwalent w gotówce
po 40 złotych na osobę, jedynie w okrę
gu VI m. st. Wars-zawy uznano za wła
ściwe obdzielić ich skórą w naturze.

Nasuwa się pytanie, komu na tem za
leżało i dlaczego?

0 nadużycia w komisji
Msterjum Spraw Wojskowych.

Ogólny zarys sprawy. -- Znamienne orzeczenie oficera na rzecz

urzęźn;czki. - Wina por. Prokopowicza. - Dochodzenia

prokuratorskie^ - Zakusy hańbiące.

W’ Warszawie rozpoczęła się sensa
cyjna rozprawa o nadużycia w Mini
sterstwie Spraw Wojskowych, która

potrwa ckofc) dwu tygodni. Ponosi
liśmy już o tym smptpym fakcie w

niedzielnym numerze ,,Dziennika"
Obecnie powtarzamy za ,,Kurjerem Po
rannym" szczegóły tej sprawy:

Jesienią 1925 r. kierownik księgowo
ści komisji gospodarczej Min. Spraw
Wojskowych por Kiśslińger, polecił u-

rzędniczce tejże komisji, Janinie Brze
skiej, prowadzić księgę bilansów i ,,wy
robić" zaległości powstałe w tyal dzieje
służby tejże komisji.

W ?toku pracy Brzeska ustaliła na

koncie rozliczeń zaliczek pobranych z

komisji gospodarczej przez poszczegól
nych oficerów korpusu kontrolerów
znaczne nadużycia, dochodzące (nara-
ziel sumy 17700 złotych, która to suma

od czasu tego odkrycia, tj. do początku
grudnia 1925 r. nie została zupełnie
wówczas do kasy komisji gospodarczej
zwrócona.

O ujawnionych przez siebie naduży
ciach złożyła Brzeską 11 grudnia 19Ź5 r

swemu bezpośredniemu przełożonemu
por. Kisslingerowi, pisemny raport
służbowy. Usiłował ort wpłynąć na

Brzeską, by ta nie gubiła go i zmieniła

swój pierwszy raport z dnia 11 grudnia
1925 r. w ten sposób, aby w nim nie

wymieniała pewnego konta, lecz napi
sała tam ogólnie tylko o nadużyciach
ofiarowując jednocześnie Brzeskiej zo
bowiązanie pisemne tej treści:

,,Oświadczam słowem honoru ofi
cerskiego u. c. IX Janinie Brzeskiej-
że zaliczki na szkodę państwa nigdy
się nie powtórzą i wszystkie fikcyjne
rozliczenia będą Uregulowane, jak
również, że krzywda, wyrządzona Ja
ninie Brzeskiej z powodu ominięcia
przy pierwszej stabilizacji w 1925 r.

będzie wynagrodzona przy stabiliza
cji w r. 1926: w razie nieząłatwięnia
powyższych spraw i w razie doznania

przykrości, będzie sprawa poruszoną
na nowo."

Ponieważ jednak Brzeska odniosła

wrażenie, że z powodu jej doniesienia

złożonego przełożonym, ci, łącznie ż

kierownikiem komisji gospodarczej są
niezadowoleni i że z tego powodu spo
tykają ją służbowe przykrości — Brze
ska więc odwążnie zameldowała o

swoich spostrzeżeniach i podejrzeniach
co do ujawnionych przez siebie nadu-

żyć prokuratorowi wojskowemu.
Oskarżeni są: Józef Prokopowicz,

por.; Antoni Dziekońskł, por.; Bolesław

Osiecki, por,; Janusz Sidński, por.; Lu
cjan Szwalbe, por. w rezerwie; Józef
Falkowski, por. w rezerwie; Ludwik

Szerszeń, por. w stanie spoczynku; Ju-
!Jan Itadawskl, por,, b. pracownik w

ministerstwie spraw wojskowych i Hen
ryk Jaworski, h. kierownik komisji go

spodarczej (kapitan w stanie spoczyn
ku).

Wśród niezliczonych zarzutów, świad
czących o zaniku podstaw etycznych i

obówiązkówych u niektórych oskarżo
nych jest jeden bąrdziej znamienny za
rzut, rzucający jaskrąwe światło ną
działalność urzędniczą,

Na podstawie obwieszczenia podane
go do wiadomości oddziałów M. Spraw
Wojsk rozkazem dziennym z dnia je
szcze 27 grudnia 1923 r. zbierały wszy
stkie oddziały Min. Spraw. Wojsk, pew
ne sumy na utworz,enie funduszu mają
cego na celu utrzymanie grobu śp. gen,.

Leśniewskiego, b, ministra spraw woj
skowych,.

Komisja płk. Sidorowicza ustala, że

żadnego rozliczenia z tego funduszu w

aktach komisji gospodarczej M. S . W.

nie znaleziono i nikt z personelu tejże
kom’sji nio umiał wyjaśnić, co się z

tym fundusz m stało.

Z wyjaśnień oskarżonych bardziej
charakterystyczne jest zeznanie por.
Prokopowicza. Pobierał on gotówkę ze

skarbu państwa na zasadzie zapotrze
bowań oficerów, wystawionych przez
nich nfn blanco”. Pieniędzy pobranych
bądź wcale oficerom nie oddawał, bądź
te? oddawał znacznie mniej, niż pobrał.

Por. Prokopowicz przyznaje, że nie
Zwracał gotówki do kasy kom. gospo
darczej wprowadzając nieraz komisję
w błąd przez fikcyjne rozliczenia, ałe
robił to w’ celu utw’orzenia zapasu go
tówki, którą raątępnie miął pożyczać
oficerom. Twierdzi on, że z tych fundu
szów sam osobiście nigdy nie korzystał.

Śledztwo ustaliło jednak, że por. Pro
kopow’icz bywał często po restaura
cjach, teatrach, kinach i to w towarzy
stwie kobiet. W mieszkaniu p. J. Kem
pińskiej urządzano często wystawne
przyjęcia, nawet z szampanem. Kem
pińska zeznała w śledztwie, że porucz
nik Prokopowicz miał o?inję ,,choćza-
c,ęgo bankiera”. Udzielał on potyczek
w biurze, na ałiey i wogóle gdzie się
zdarzyło, nie notując komu, kiedy i ile,

Cb się tyczy funduszów na utrzyma
nie grobu b. ministra spraw wojsko
wych Leśniewskiego, o czem wyżej
wspomniano -- okazuje się, że dopiero
w lutym 192(5 r. znaleziono w biurku

por Prokopowjcza dowód złożenia 2
miljonów i 50( 006 marek, wpłaconych
przez oficerów korpusu kontrolerów.

Odbiór tych pieniędzy pokwitował
por. Śzęrszen. jako kierownik kąąy kom.

gospodarc.zej M, S. Wojsk.
Inne wyjaśnienia oskarżonych będą

składane podczas następnych posiedzeń
sądowych w tej sprawie.

Jak już zaznaczyliśmy, rozprawy po
trwają około dwu tygodni. O wyroku nie

omieszkamy powiadomić naszych Sza
nownych Czytelników,

Wiodtomośel ss brajli.
Laureaci ,.Zachęty” warszawskiej.

Śąd konkursowy wystawy w ,,Zachę
cie" warszawskiej przyznał nagrody m.

i. najwyższą nagrodę: dyplom honoro
wy Tow. Zachęty Sztuk Pięknych.
Otrzymali to odznaczenie Apołortjuśz
Kędzierski, Stanisław Roman Lewan
dowski, Józef Mehoffer. Stanisław Noa-

kowskl, Józef Rapacki, Kazimierz Sta-

browski, Zofja Stankiewiczówna, Stani
sław Żukowski, każdy zą swą całą dzia
łalność artystyczną.

Zgon konsula francuskiego w Łodzi,

Ub. niedzieli w godzinach obiado-

wych zmarł nagle konsul francuski w

Łodzi p. Marcy. Zmarły przez dłuższy
czas piastował tę zaszczytną godność,
ciesząc się najwyższym szacunkiem i
uznaniem sfer, które miały okazję sty
kać się z nim, bądź na gruncie urzędo
wym, bądź też towarzyskita.

Szpiegów bez Ijku nad granicą litewską.

Władze bezpieczeństwa w Wilnie a-

resztowały 3 osoby, które njędawnó
przedostały się na terytorjum polskie
dlą akcji szpiegowskiej. Szpiegostwo u-

prawiane było przez aresztowanych
przeważnie w sferach wojskowych.
Podjęte były in. in. próby wydostania
dokumentów mobilizacyjnych. Szcze
góły śledztwa, które dało obfite wyni
ki, trzymane są w tajemnicy.

Miasto Włodawa w poszukiwaniu
za ziołem,

Miasto Włodawa źyje w stanie wiek

kiego podniecenia. Znaleziono tąm bo
wiem w ubiegłym tygodniu na głębo
kości półtora metra dwa gliniane garn
ki z monetami srebrneini w ilości 322
sztuk i z monetami miedzianami. Mo
nety te pochodzą z czasów Zygmunta I.
Pod miastem wę wsi Suchary znalezio
no znowu garnek z monetami złotęmi.

. Efekt .takj, że kto ży.w/, wę Włodawie i_
w okolicy, rozkopu ;e ogrody, poszuku
jąc dalszych skarbów.

Dziecko o dwu główkach, czterech rącz
kach i podwójnej piersi.

Donoszą z Lublina:
We wsi Nasiłowie w województwie

lubelskiem żona rolnika Wojciecha
Szymanka urodziła dziecko płci mę
skiej, które posiada podwójne piersi roz
winięte, cztery ręce i dwie główki, nato
miast tylko dwie nogi.

Dziecko przyszło na świąt nieżywe
przy bardzo ciężkim porodzie.

Ludność wiejska chciała noworodka
odrazu wrzucić do rzeki i dopiero przy
były lekarz z Puław ocalił osobliwego
naworodka i zakonserwował go w spi
rytusie, dla celów naukowych i do
świadczalnych.

Wiadomość o narodzeniu tego po
tworka rozeszła się wśród mas ludności

wiejskiej momentalnie. Włościanie

szemrzą o narodzeniu Antychrysta,
którego widzą w noworodku.

Władze niemieckie wydały wspólników
Kess!era.

Policyjne władze niemieckie wydały
dziś rano policji polskiej wspólników
defraudanta Kępęlera: Rheingolda Po
szła i jego żonę Jadwigę. Oboje zostali
osadzeni w więzieniu w Królewskiej
Hucie.

Fabrykant płaci bonami, a nie

pieniędzmi.
W Białymstoku unieruchomiona zo

stała fabryka sukna braci Murkieśów,
ponieważ robotnicy nie zgodzili się na

wypłacanie im zarobków bonami do

spółdzielni spożywczych, a nie gotówką.
Jak wiadomo, niedawno sąd skazał w

Białymstoku jednego z fabrykantów na

karę aresztu za wypłacanie zarobków
bonami.

Sukno białostockie d!a wojska.
Podczas ostatniego przetargu w War

szawie na 300 000 metrów sukna mun
durowego i płaszczowego dla wojska
najtańsze oferty złożyli przemysłowcy
białostoccy., Otrzymali _oni, zamówienie
na dostarczenie przeszło połowy całej,
ilości sukna.

Echa krwawego mężohójstwa
na wsi.

Sensacyjna rozprawa w Piotrkowie.

W Piotrkowie rozpoczęła się sensa
cyjna rozprawa o mężobójstwo. T}o
tej sensacyjnej sprawy jest następujące:

W dpiu 19 łipca 1926 r. kbło godziny
5 rano we wsi Draenin powiatu radom
skiego spłonęła stodoła Jana Kowal
skiego. W zgliszczach znaleziono spa
lone zwłoki Jana Kowalskiego oraz ka
rabin bez kolby.

W dniu 20 łipca 1926 roku sędzia
śledczy zarządził z udziałem lekarza

Oględziny i sekcję zwłok, która ujaw
niła: łańcuch przewiązany pr?ez prawe
ramię, pierś, lewą stronę szyji, założo
ny na plecach na pętlę, w kości potyli
cowej otwór o kształcie nieregularnego
czworoboku, brzegi tego otworu zwęglo
ne nieregularnie, na szyji nie znalezio
no brózdy i po przecięciu dolna część
czaszki przedstawiała pęknięcie. Opo
na mózgowa okazała się brudna, nieco

przekrwiona, w okolicy otworu po
kurczona i zeschnięta.

Biegły lekarz orzekł, ig Jan Kowal
ski około półtorej doby przed sekcją
najprawdopodobniej otrzymał uderzenie

tępym twardym przedmiotem w tylną
część głowy, co spowodowało złamanie
i pęknięcie podstawy czaszki, wskutek

czego nastąpił wstrząs mózgu, będący
bezpośrednią przyczyną śmierci. Śmierć
przez pewleśzenje nie jest wykluczona.

W sprawie powyższej śledztwo ustali
ło ponadto: Jan Kowalski miał lat 70,
ożenił się poraź wtóry przed paroma la
ty z Balbiną z Zielińskich, liczącą obec
nie lat 31. Kowalski był zamożnym
gospodarzem, miał 19 mórg ziemi, poło
wę zaś zapisał intereyzą przedślubną
żonie swej Balbinie. Kowalska była
złą żoną, codziennie kłóciła się z mę
żem, który by} człowiekiem spokojnym
i chorym, od roku nie byl w stanie pra
cować,

Powszechnie mówiono na wsi, że Ko
walska zdradza męża z Andrzejem Rei-
chertem. W przeddzień pożaru w dniu
19 łipca opuścił Kowalskich ich służący
Antoni Kościak. W dniu 19 lipca spło
nęła stodoła Kowalskich, gdy do poża
ru przybyła z pomocą straż z Dmenina,
Balbina nie chciała tej straży wpuścić
na podwórze. Zapytana o męża swego
Balbina powiedziała, że mąż jej pod
palił stodołę i uciekł Podczas pożaru
Kowalska wzywała obecnych, by rato
wali znajd, się w oborze jej inwentarz

żywy, a dopiero po upływie pól godziny
pow’edziała, iż mąż jest w stodole. Ten
że Reichert dodał: ,,niechaj się tam

pali!" Ogień objął wtedy dach stodoły
i wejść do wewnątrz nie było można.

Balbina Kowalska mówiła do prowa
dzącego dochodzenia st. przodownika

Ząbka, iż mąż jej przed pożarem zacho
wywał się nienormalnie; chciał w jej
nieobecności pozabijać swe dzieci sie
kierą. Po chwili, jak zeznała Kowal
ska, przyszedł do nłej mąż czarno ubra
ny, mówiąc: ,,kochana żono, żegnam cię
idę w swoje strony", poczem wszedł do

stodoły przedtem oblawszy sohie ręce
naftą. Kowalska pobiegła do Reicherta
o pomoc. Reichert przybył, jednak do

stodoły nie wszedł, a następnie udał się
do domu; po odejściu Reicherta poczę
ła się niezwłocznie palić stodoła.

Na podstawie powyższych danych
Urząd Prokuratorski oskarża Ba!binę
Kowalską o to- że około godziny 5 rano

w sposób powodułący szczególne cier
pienie, pozbawiła życia męża swego Ja
na Kowalskiego, a nastęnnie zniszczyła
przez podpalenie stodołę, stanowiącą
jej 1 jej męża własność, wiedząc, Iż

znajduje się tam jej mąż, którego ży
ciu groziło niebezpieczeństwo.

O wyroku napiszemy osobno.
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Listy z Poznania.

Teatry poznańskie. - tycie kulturalne. -

Kursy społeczne dla Inteligencji. - Wy-
Jazd Ks. Kardynała Prymasa do Rzymu.
- Kapelusz kardynalski. — Marszałek

Trąmpezyński powraca do Poznania. - Gad
ki w yborcze.-Tow. Słowiańskie,-Uczczenie

redaktora Królikowskiego,

Poznań, 2. grudnia.

,,Teatr Polski" pokusił się o wystawie
nie ,,Nocy Listopadowej" Wyspiańskiego.
,,Teatr Nowy" eksperymentuje siłami, wy-
cliowanemi w sławnej ,,Reducie" Osterwy,
a operowy ,,Teatr Wielki" przyciąga potę
żnym głosem Zalewskiego.

, Pozatem ruch koncertowy w Poznaniu

bije żywem tętnem. Śpiewała n. p . sławna

Wenecjanka Marja Lalirja, grał Juan
Maulu, ciekawy był koncert na starych in
strumentach muzycznych, a ruchliwe i czci
godne ,,Koło Towarzyskie" udzieliło gości
ny w salonach swych tow. muzycznemu,
z którego poręki nader zajmujący wykład
,,o instrumentach orkiestrowych", połączo
ny z demonstracjami, wypowiedział p. dr.
Zieliński.

Tętni tedy życie muzyczne, iecz nietyłko
muzyczne. Mieliśmy szereg ciekawych pre
lekcji, a obecnie dzięki inicjatywie Ks.

Kardynała Prymasa rozpocznie się ,,Tydzień
Społeczny" dla inteligencji, podczas które
go szereg wybitnych mówców tak ducho
wnych, jak i świeckich, zapozna inteligen
cję z jej obowiązkami wobec chwili obec
nej. Wykłady te ,są nader na czasie i ży
czyć szczerze naroży im powodzenia już
z tej przyczyny, że nasza inteligencja oka
zuje na ogół wielką ignorancję obowiązków
i zadań społecznych, trzymając się od wy

(datniejszej współpracy zdała ze szkodą
dla siebie, dla sw’ych wpływów na szero
kie kola, które pozbawione uczciwej, życz
liwej i bezinteresownej współpracy, stają
się często łupem niesumiennych agitato
rów, tem śmielej żerujących, że nikt im się
nie przeciwstawia.

Z tej też racji należy z najgłębszą, wdzię
cznością przyjąć inicjatywę Ks. Kardynała
który, rozumiejąc znaki czasu, inteligen
cję powołuje do czynnej współpracy.

Ks. Kardynał sam wyjeżdża na przyszły
tydzień do Rzymu, by na Konsystorzu Pa
pieskim otrzymać ż rąk Ojca św. fc pelnsz
kard-ynalski, -i

Czy na święta Bożego Narodzenia po
wróci już Ks. Kardynał, niewiadomo. Li
czyć się atoli trzeba, że szereg spraw, a po
zatem i potrzeba wypoczynku po intensy
wnej pracy pasterskiej zatrzyma Go aż po
Now’y Rok we Włoszech i Rzymie, dokąd
towarzyszyć mu będą nietyłko życzenia die-

cezjan, ale całej katolickiej Polski.

Z ruchu społecznego krok tylko do ru
chu politycznego. Że jednak od polityki w

,,listach" trzyma.m się zdała, więc zano
tuję tylko dla Waszej wiadomości, że mar-

szalek Tiąmpczyóskl powraca do Pozna
nia i na starych zamieszka swych śmie
ciach. Mówią, że syt marszałkowania chce
rzucić się w wir walki wyborczej, kandy
dując tym razem nie do senatu, a do sej
mu i to jako czołowy kandydat Endecji.
Czy to prawda, niewiem. Tak mówi złośli
wa i plotkarska gadka wyborcza. Bądźmy
atoli ostrożnymi, pomnąc, że na wolowej
skórze nie zdoła się spisać tego, co nałże

się w czasie przedwyboroczym.
Widokiem na szerszy świat zakończę

dzisiejszy mój list. Otóż w tych dniach od
było się uroczyste otwarcie Tow. Słowiań
skiego, dając dowód, że Poznań, który ża
czasów niewoli żywo zajmował się ży
ciem bratnich narodów słowiańskich, chce

ożywić swe tradycje słowiańskie jak to w

Bwym wykładzie dziejów stosunków

Wielkopolski do zagadnień słowiańskich"
słusznie wykazywał znany historyk po
znański dr. Woj tkowski.

I stało się tak, że prawie równocześ
nie Syndykat Dziennikarzy Poznańskich

godnością honorową odznaczył jednego z

najstarszych dziennikarzy wielkopolskich,
znanego i Wam red. Dyonlzego Królików-

sk’ogo, znanego miłośnika przyrody i mowy
Słowian. Był bowiem Dyonizy Królikow
ski żywym łącznikiem między Poznaniem
a Pragą, Lubianą, Belgradem i Sofją. On też
został - kilka lat przed wybuchem wojny
— jako wicemarszałek słowiańskiego zja
zdu publicystów w Belgradzie odznaczony
przez nieżyjącego dziś serbskiego króla
Piotra orderem Sawy. Przerazili się wów
czas Niemcy, nie pozwolili mu go nosić,
aż pierwszy raz się z nim pokazał, gdy Po
znań już wolny witał w swych murach

przedstawicieli zwycięskiej koalicji.

Z życzeniami znających red. Królikow
skiego i nasze płyną ku niemu, kóry jako
skromny fi}olek przeważną, część swego
żywota redakcyjnego spędził w redakcji
,,Dziennika. Poznańskiego", pomnąc jeszcze
czasy, gdy pismem tem kierował ś. p .

Franciszek Dobrowolski.
Wass.

Polska a międzynarodowa
wystawa prasy.

Piszą nam z Warszawy:
Od maja do października roku przyszłe

go mieścić będzie Kolonja międzynarodową
w’ystawę prasy. Państwa o nieprzerwanym
bycie politycznym czynią już zabiegi, aby
nad Renem wystąpić najokazalej i uze
wnętrznić potęgę rozwoju własnego dzien
nikarstwa. Cóż dopiero Polska! Wskrzeszo
na niedawno musi starać się, aby wystąpić
w odpowiedniej szacie, aby pokazać, że mi
mo zatrzymania jej życia politycznego na

półtora wieku, nie popadła w otchłań młod-

szości cywilizacyjnej, owszem wysilała się
na dorównanie w tempie innym społeczeń
stwom. Już nie ambicja błyszczenia i za
rzucenia na ramiona spłowiałego płaszcza
hidalga, ale konieczności nakazują wystąpić
z całą godnością. Wszakże to wystąpienie
ma być iekcją poglądową, ma świadczyć
o naszych wzlotach i dać obcym materjał
do oceny tężyzny ducha, a zatem i znacze
nia w rodzinie ludów świata.

Ważność zadania pojęło M, S. Z. i w po
rozumieniu z odpowiednimi czynnikami

z sfery prasy, literackiej i artystycznej,
przyczyniło się do złożenia odpowiedniej ko
misji.

Okazało się, źe po uwzględnieniu już
kwoty, przeznaczonej na urządzenie działu

polskiego i dobrowolnych ofiar niektórych
większych wydawnictw, brakowałoby jesz
cze do pokrycia wydatków około 200.000

złotych! Stosunkowo najwięcej kosztów

pochłonie zakupienie terenu oraz jego od
powiednie przystosowanie do zamierzenia.

Zabiegi komisji w kierunku zdobycia
potrzebnych środków z kasy państwowej,
w kołach przemysłu i handlu, tudzież w

przedstawicielstwach prasy, nie odniosły,’
jak dotąd, skutku. Dalsze zwlekanie z rozpo
częciem przygotowań eksponatów i urucho
mieniem prac wstępnych, uniemożliwiłoby
wystąpienie Polski w terminie. A, przecież
nie możemy świecić nieobecnością, nie zja
wić się na ważnej placówce reprezentacyj
nej 1 obojętnie machnąć na wszystko ręką.
Jeżeli naszych jeźdźców i konie wyprawia
my za Atlantyk dla zdobycia palmy zwy
cięstwa, nie powinniśmy w środku Euro
py zostać białą plamą przy ważnej sposo
bności. Rząd musi się trochę pogłowić i zdo
być mamonę. W dodatku, pokaz polski w

Kolonji mógłby być użyty na międzynarodo
wej wystawie ,,Idei Demokratycznej" w

Frankfurcie nad Menem w 1929 r., częściowo
zaś na wystawie powszechnej w Poznaniu.

Gdzie niezwykła propaganda narzuca się,
nie możemy udawać obojętnych. Mamy z

czem wystąpić. Duchy wielkich dziennika
rzy, ks. Łuskiny, publicystów Mochnackie
go, Koźmiana, Klaczki, Dobrzańskiego, R li

tewskiego, wołają wielkim głosem, aby ich

siejbę rzucono przed oczy cywilizowanego
świata.

W. K-

Z DNIA.

fortuna c mobile!
Zaiste dziwną Jest zmienność fortuny
I często wplata ciernie w kwiatów wieniec.

Dzisiaj zaszczyty i honorów Inny,
Jutro dyshonor i wstydu ramienice.

Wczoraj nas mierzył spojrzeniem wyniosłem,
Dziś mn na ukłon nie odpowiesz wcale,
Wczoraj był Jeszcze nietykalnym posłem,
Dziś go dozorca tyka w kryminale.

Wczoraj przed piórem jego partja bladła

I na ioteln senatora siedział,
Dziś w jakiejś dziurze uczy abecadła,
Tam, gdzie sam djabeł dobranoc powiedział,

Święć się skromności! ty skarbie jedyny,
Pocóż ten srogi ku szczytom wysiłek?
Toć kto się nie pcha na szczeble drabiny,
Ten z niej nie spadnie i cały ma- grzbiet

Henryk Zbierzchowski.

Sprawy polsko-gdańskie
Nowe orzeczenie wysokiego komisarza.

Gdańsk. (Pat). W ostatnich dniach Wy
soki Komisarz Ligi Narodów w Gdańsku

wydał kilka orzeczeń w rozmaitych spra
wach spornych polsko-gdańskicb. W pier
wszem orzeczeniu Wysoki Komisarz stwier
dza obowiązek Polski uiszczania opłat od

swoich nieruchomości, posiadanych w Gdań
sku, na rzecz utrzymania tam. W dru
giem orzeczeniu Wysoki Komisarz odma
wia Polsce prawa utrzymywania w Gdań
sku Izby morskie]. W dniu dzisiejszym o-

głoszone zostało trzecie orzeczenie W’yso
kiego Komisarza, dotyczące nieratyfikowa-
nej przez Polskę polsko-gdańskiej umowy

kolejowej z r. 1922.

Sprawa ta przedstawia się w następują
cy sposób; Dnia 22. lipca 1922 r. zawarta zo
stała między Polską a Gdańskiem umowa

w sprawie zaprowadzenia nowych taryf ko
lejowych i w sprawie zmiany oraz podwyż
szenia tych taryf na lin}ach kolejowych ad
ministrowa,nych przez Polskę na obszarze

Wolnego Miasta Gdańska. Umowa ta nie

weszła jednak w życie, ponieważ między
rządem polskim a senatem W’olnego Mia
sta, powstała różnica zdań co do sposo
bu jej załatwienia. Zanim różnice te udało

się usunąć, wspomniana umowa stała się
dla Polski bezwartościową, ponieważ po
żyteczne i praktyczne w momencie zawar
cia umowy postanowienia jej przestały od
powiadać interesom kolejowym. Mimo to

senat Wolnego Miasta stanął na stanowi
sku, że rząd Rzeczypospolitej zobowiązany

jest umoWę . powyższą ratyfikować z wy
jątkiem tego wypadku, gdyby parlament
polski lub Prezydent Rzeczypospolitej ją
odrzucił. W myśl tego, senat W. M. zwró
cił się do Wysokiego Komisarza Ligi Na
rodów z prośbą o wydanie orzeczenia w

powyższej sprawie.
Na uzasadnienie swego zapatrywania

senat gdański przytoczył, że odmowa ratyfi
kowania umowy uważana być musi przez
Gdańsk za obrazę; oraz twierdził, jakoby
Polśkń odrzuciła wśpomńiańą ufttowę nie że"

względów rzeczowych, lecz w tym celu, aby
pozbyć się zobowiązań, nałożonych na nią
przez orzeczenia Wysokiego Komisarza i

Ligę Narodów. Wbrew temu Polska oświad
czyła, że nie jest zobowiązaną zatwierdzać

w r. 1027 umowy, do której zatwierdzenia

była gotowa w roku 1922. Równocześnie Pol
ska zaprzeczyła stanowczo, jakoby miała za
miar obrażenia Gdańska, i oświadczyła,
że, pragnąc wykazać wobec Gdańska najlep
szą wolę złożyła projekt umowy, dostoso
wanej do obecnych warunków Sprawa ta

wobec stanowiska Wolnego Miasta, które

obstawało przy swoim poglądzie, została

złożona w końcu do rozstrzygnięcia Wyso
kiemu Komisarzowi Ligi Narodów.

W orzeczeniu ogłoszonem dziś Wysoki
Komisarz oświadcza, że prawo międzyna
rodowe nie dopuszcza, aby Polska miała być
zobowiązana, jak się tego domaga Gdańsk,
do ratyfikacji układu z roku 1922. Prawo

międzynarodowe wymaga jednak, aby
po odmowie Polski, zostało zastosowane po
stępowanie, któreby pozwalało unikać

wszystkiego, coby ze strony Wolnego Miasta

mogło być uznane jako sprzeczne z zasadą
comitas gentium. Wysoki Komisarz zwraca

się w końcu z apelem do rządu polskiego,
aby przedsięwziął odpowiednie zarządzenia,
do senatu Wolnego Miasta zaś o wyrażenie
zgody na te zarządzenia.

Antypolska propaganda
w Gdańsku.

Gdańsk, (AW) W związku ze zbli
żającą się sesją Rady Ligi Narodów

nacjonalistyczna prasa gdańska roz
poczęła jakby na komendę nowy a-

larni z powodu rzekomo zbyt wyso
kiego stanu liczbowego garnizonu
polskiego na Westerplatte oraz perso
nelu wydziału wojskowego przy Ko
misariacie Generalnym. Jak wiado
mo, liczba ta przewidziana jest po
stanowieniami Ligi Narodów. Nacjo
nalistyczna .,Danzieger Allgemeine
Zeitung”, jak zwykle, dowodzi, że

Polska dąży do obalenia niepodległo
ści W. Miasta.

,,Rzeczpospolita"
zmieniła właściciela!

Chadecki organ stołeczny ,,Rzecz
pospolita" przeszedł na własność

spółki wydaw’niczej, której udziałow
cami są:

Mec. Wacław Bitner, Tadeusz Bła-
żejewicz, prof. dr. Stefan Bryła, Sta
nisław Burtan, Józef Chaciński, ks.

kan. Franciszek Gąsiorowski, Wiktor

Groszkowski, mec. Stanisław Jan
czewski, ks. prał. Zygmunt Kaczyń
ski, prof. inż. Antoni Ponikowski,
Stefan Smólski, inż. Kazimierz Tysz
ka, Franciszek Zieliński.

Nie jest zatem już współwłaścicie
lem p. Korfanty, który do niedawna

posiadał połowę udziałów’.
W oświadczeniu programowem no

wi w’łaściciele w’ysuwają następują
ce wskazania:

nW pracy naszej opieramy się, jako na

najtrwalszym fundamencie, - na etyce
Chrystusowej, W myśl jej wskazań dą
żyć będziemy, aby wszystkie dziedziny
naszego życia, poruszane na łamach na
szego pisma, przeniknąć jednym duchem

wiary w Boga, miłości Ojczyzny i spra
wiedliwości społecznej.

Uświadamiając sobie, iż wszystkie war
stwy złączone w narodzie najistotniejsze-
mi węzłami, mają jednakże i różne inte
resy materjalne, w piśmie naszem nie

będziemy zajmowali stanowiska klaso
wego, lecz będziemy w’skazywać te drogi,
które w imię najwyższych interesów Pań
stwa prowadzą do harmcnjl społecznej.

Współpracując nad urzecz;ywistnieniem
idei pokoju powszechnego i nad utwier
dzeniem pokojowej linji polityki pol
skiej, niczego nie zaniedbamy w piśmie
naszem, co tylko może przyczynić Się do

nmocnienia mocarstwowego stanowiska
Państwa Polskiego."

Program powyższy nie różni się ni
czem od tego, jakiemu od iat wiernie

służymy w ,,Dzienniku Bydgoskim”.

Pieniądz nie śmierdzi!

Warszawska ,,Epoka” donosi, że w

Sosnowcu Związek Ludowo-Narodo
wy’ przystępuje do wyborów pod
chwałebnem hasłem antyżydow-
skiem i antybolszewickiem. Równo
cześnie jednak przy zbieraniu fundu
szu wyborczego agitatorzy jego od
wiedzają... żydów. ,,Epoka” zauważa

wobec tego:
,,Jest to istotnie antysemityzm rady

kalny: niszczyć żydów, biorąc od nich

pieniądze."
Z. L. N. ma obowiązek sprawę tę

wyjaśnić.

Radjostacja katowicka

położy kres antypolskiej agitacji
Niemiec.

Bytom, (AW’.) Niemiecka prasa
w dalszym ciągu zajmuje się żywo dzia
łalnością radjostacji katowickiej. Po
nieważ nie widzi rady zapobieżenia
działalności, więc usiłuje załatwić spra
wę w drodze kompromisowej w ten

sposób, by obie stacje Gliwice i Katowi
ce wymieniały między sobą programy,
wskazując na to, że ludność obu czę
ści Śląska tak polskiej jak i niemieckiej
rozumie oba języki. Równocześnie w

ministerstwie poczt Rzeszy odbyły się
narady w sprawie zastosowania środ
ków przeciwdziałających transmisjom

radjostacji katowickiej.
Walka o prohibicję w Ameryce,

Albąny (Nowy Jork). PAT Guber
nator nowojorski Smith, demokrata, o-

świadczył, że naród ma. prawo prze
ciwstawiać się wszelkiej ustawie, czy
tej części konstytucji, do których nie
odnosi się z sympatją.

Smith stwierdza, że nie widzi przy
czyny, dla której poszczególne grupy
elektorów nie miałyby protestować
przeciwko prohibicji.

Smith, katolicki Irlandczyk, jest kan
dydatem na. prezydenta Stanów Zjedn,
Jest on przeciwnikiem ustawy o prohi
bicji.
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Z WIELKOPOLSKI i POMORZA
Powstańcy szubińscy _-

powstańcom z roku 1830.
Od własnego korespondenta ,,Dziennika Bydgoskiego".

Staraniem Powstańców i Wojaków, w

pierwszym rzędzie prezesa obwodu szu
bińskiego p. Walkowskiego i referenta

oświatowego p. Ramzy - zorganizo
wano w Szubinie wielki wieczór ku
uczczeniu rocznicy powstania listopa
dowego w Domu Polskim. Akademję
zagai! dyr. U a!kowski, witając serdecz
nie ks. radcę Sołtysińskiego, starostę
Kucnera, burmistrza Grusa, duchowień
stwo i obywatelstwo okolicy. O po-
stanir? listopadowem mówił w pięknej
formie dr. Nowakowski, który zapozna!
zebranych z bohaterskim porywem po
wstańców listopadowych. Przemówie
nie jego bardzo licznie zebrana publicz
ność przyjęła rzęsistymi oklaskami.

Śpiewała solo amatorka-sopranistba
p. dr. St. Szadzińska, obdarzona bar
dzo pięknym głosem, o szerokiej skaii.

pewnej i bogatej górze, którym włada
swobodnie. Głos dr. Szadzińskiej jest
z natury dobrze postawiony, upozowany
na masce Odśpiewała ona cały szereg
pieśni m. i. ,,Na Sybir" M. Żukowskiego
,,Listki róży" Piotrowskiego, ,,Śpij-
cie orlęta bojowe" Korniłowa, ,,Senne
marzenia" Felixla Śpiew jej przyjęto
burzą oklasków i kwiatami. Rozśpie
wana dr. S. na bis zaśpiewała arję z

,,Aidy", ,,robiąc" rozkochanego Rada-
mesa". Akompanjował jej dyskretnie
p. Synoradzki, kierownik ,,Rolnika"
Solo skrzypcowe ,.Romans" Op. 40 Beet-

hovena oraz ,,Obertas" Op. 19 nr. 1 H.

Wieniawskiego wykonał hardżo ładnie

p. Muszyński z Bydgoszczy, którego gry
wysłuchano z przyjemnością, darząc go
oklaskami. Pan Maciejewski odśpiewa!
udatnie arję Janusza z ,,Halki" Moniu
szki i ,,Stacha" Z. Noskowskiego. Bar
dzo ładnie deklamowała p. G . Pogonow
ska wiersz ,,Spartanka" przy łaskawym
akompanjamencie dr. Szadzińskiej. W

dalszym ciągu programu solo fortepia
nowe ,,Polonez A-dur" Chopina wyko
na! p. St. Synoradzki. Publiczność grę
pianisty przyjęła burzą oklasków. Solo

fortepianowe na cztery ręce ,,Traviata",
wiązanka Verdielego wykonali z całym
wdziękiem dr. Szadzińska i St. Syno
radzki. W drugiej części odegrano
obraz z ,,Warszawianki". Przedstawie
nie to należy zaliczyć do bardzo udat-

nych. W głównych rolach popisywali
się chlubnie prof. Zaiczko, Szymańska,
Paterkiewiczówna itd. Należy się wiel
kie uznanie wykonawcom-amatorom za

dobrą grę, ża pamięciowe opanowanie
tak trudne j wieszcza Wyspiańskiego,
przedewszystkiern za dobre chęci i ofiar
ną pracę. Udatną całość przedstawie
nia podnosił fakt, iż wystąpiono w sty
lowych mundurach wo’sk polskich przy
bardzo dobrej charakteryzacji.

Na zakończenie odśpiewano wspólnie
,,Boże coś Polskę".

Naklo.
Ważne udogodnienie. Od dnia 1 bm... prze

wody telefoniczne Urzędu pocztowego w Nakle

są czynne nie jak dotąd do 9-tej wieczór, lecz
do 12 tej w nocy. Jest to ważna inowacja j bądź

\co bądź słuszna. Należałoby, aby Wyrzysk wy-,
starał się o czynność przewodów telefonicz
nych w godzinach od i-ej do 3-ej popł. Bo

naprawdę niezrozumiałem jest, że Wyrzysk, ja
ko siedziba powiatu a więc wszystkich urzę
dów w ciągu dnia ma przerwę 2-godzinną.

Zebrania. Tow. Rzemieślników miało swoje
miesięczne posiedzenie, na którem dyrektor
gimnazjum Z. Polakowski wygłosił referat o

Słowackim.. Zw. Hallerczyków też odbył w ub.

poniedziałek w lokalu p. Dąbrowskiego, swe

miesięczne zebranie. Tow. ,,Harmonia" we wto
rek, dnia 6 bm. obradować będzie nad wykorzy
staniem karnawału. ,.Rolnik" w hotelu Polonia

odbył swe walne zebranie. Osadnicy powiatu
wyrzyskiego zwołują na czwartek. 8 bm. nad

zwyczajne walne zebranie do hotelu p. Ale-
ksiewicza na godz. 12 tą. Nie pozostali też w

tyle miejscowi działacze Związku Lud. Nar,, bo
też w sobotę wieczorem w lokalu p. J . Kosic-

kiego obradowali. Dość liczne zebranie odbyio
się u podoficerów rezerwy w sobotę w hotelu

,J’płonią". 1 niech nam kto powie, że w Nakle
niema życia społecznego. Tyle zebrań w jednym
tygodniu!

Z Sejmiku powiatowego. W ub. sobotę w

W.yrzysku odbył się sejmik powiatowy, celem

wybrania 2 członków do sejmiku wojewódzkiego
w Poznaniu oraz 2 zastępców. Przy udziale 31
członków starosta Wuyek zagaił posiedzenie.
W sześciokrotnem głosowaniu na członków sej
miku wybrano starostę, Ignacego Wuyeka oraz

p. Mieczysława Chłapowskiego z Bagdadu. Na

sastępców wybrano pp. Patlewicza z Brzostowa
oraz Piszczka Józefa z Kościerzyna. Po zakoń
czeniu się sejmiku wyborczego odbył się dru
gi sejmik - sprawozdawczy, o którem szcze
gółowo napiszemy w drugiej korespondencji.

Ważne wyroki. Donosiliśmy już kilkakrotnie
o procesach tutejszego Tow. Rzemieślniczego
w sprawie nieposyłania uczni rzemieślniczych
do szkoły dokształcającej, którzy ukończyli już
18-ty rok życia. Ostateczne wyroki zapadły w

ubiegłym tygodniu w Sądzie Okręgowym w

Bydgoszczy. Sąd zwolnił od odpowiedzialności
ucznia który skończył lat 18 i nie chodził do

szkoły. Uczeń bowiem nie może odpowiadać za

podobne wykroczenie, gdyż obowiązek posyłania
ucznia do szkoły ma mistrz.

W drugiej sprawie Sąd Okręgowy zwolnił
od odpowiedzialności mistrza, który nie posy
łał swego 18-letniego ucznia do szkoły, dlatego,
ponieważ statut miejski przewiduje, że obowiąz
kowemu uczęszczaniu do szkoły, podlegają ucz
niowie, którzy nie mają lat 18-tu. Obronę pro
wadził adwokat i notarjusz Z. Latanowicz z

Nakla o’-az zarząd Tow. Rzemieślników w

Nakle,

Świadectwa przemysłowe. Obawy b. wielu

obywateli, ie w Naklę w roku bież, będą świa
dectwa droższe, są nieuzasadnione. Otóż cena

świadectw przemysłowych pozostała ta sama,
co w ubiegłym roku. A więc świadectwo II ka
tegorji wraz z dodatkami kosztuje 360 zl. III ka
tegorji 72 zł. IV kategorji 27 zł. Plakat akcyzo
wy 110 zł. Kto może, niech już nabywa świadec
twa.

Trędowata. W czwartek, 8 bm. już od 3,30
popoł. kino ,,Polonja" rozpoczyna wyświetla
nie słynnego filmu polskiej wytwórni ,,Trędowa
ta" według powieści Heleny Mniszkówny z

Jadwigą Smosarską w roli tytułowej. Powodze
nie, jakim film powyższy cieszy się w całej
Polsce, zapewne będzie miał i w Nakle.

ROGÓŹNO. (Obchód Listopadowy). W
dniu 1. bm. urządziło Tow. Powst. i Woj.
w Rogóźnie uroczystość powstania listopa
dowego. Znany na niwie wójąckiej i gor
liwy patrjota narodowy prezes Tow. p. Gu
ziński, zagaił akademję hasłem ,,Wolność".

Następnie zabrał głos p. Kaźmierski i

Grudziądza, który wygłosił odczyt r pow
staniu listopadowem. Dalszy ciąg programu

wypeniiy piękne deklamacje. Zaznaczyć
należy, iż Tow. Powse. i Woj. jest jednem
z najliczniejszych i odznacza się wielką
sprężystością, co jest zasługą całego zarzą
du z p. Guzińskim na czele, który pra
cuje w towarzystwie już od trzech lat.

Śmiały napad bandycki
w Strzelnie.

(z)Wnocyz2na 3bm. nieznani

sprawcy dokonali śmiałego napadu
bandyckiego na gospodarstwo p. Rusz
kiewicza Piotra, zamieszkałego w

Strzelnie. Bandyci zamaskowani z bro
nią w ręku weszli do mieszkania i

skrępowali p Ruszkiewicza, jego żonę
i córkę, wię,żąc hm ręce i nogi. Bandy
ci żądali wydania 4000 zł, które rze
komo p. Ruszkiewicz miał odebrać z

cukrowni za buraki, tymczasem p.
Ruszkiewicz żadnych pieniędzy nie o-

debrał. Bandyci zrabowali przeszło 300

złotych i y2 funta masła. Po dokonaniu

kradzieży, bandyci zagrozili obecnym,
że jeżeli doniosą o wypadku policji, to

wymordują wszystkich i gospodarstwo
spalą, poczem oddalili się w niewiado
mym kierunku.

Posterunek Policji Państwowej
wszczął energiczne śledztwo celem wy
krycia sprawców, którzy w razie uję
cia poniosą zasłużoną karę.

Przeniesienia i mianowania,

Powiatowy lekarz weterynaryjny Jul-

jan Maliszewski przeniesiony został z Ino
wrocławia do Działdowa.

Nadleśniczy Zbigniew Tręmpczyński za
mianowany został inspektorem lasów w VI

stopniu służby.
Nadleśniczy Antoni Tomaszek przenie

siony został z nadleśnictwa Mirachowo do
nadleśnictwa Konstancjewo.

Zarządca nadleśnictwa Paweł Gcene

zwolniony został na podstawie art 16 usta
wy o państw, służbie cyw.

W przejaździe do Genewy. W ub. piątek
Kom. Gen. Rzeczypospolitej w Gdańsku, mi
aister Strassburfier przybył do Tczewa. Na

dworcu powitał go komisarz Stójka. Minister
wsiadł do pociągu tranzytowego, aby odbyć po
dróż do Genewy.

Osobiste Dr. med. Ćymbrowski przyjmuje
pacjentów także i z Kas chorych, w mieszkaniu

przy aptece na Nowem Mieście, przy ui. Gdań
skiej. Połączenie telefoniczna pod 1. 203.

Jan Pietrusiński, malarz cechowy, zdał przed
komisją egzaminacyjną egzamin na majstra ma-

ąrskiego.
Zebranie Matek Chrześcijańskich. Dnia 4

bm. o godz. 4 po poł. odbyło się w auli gimna
zjum żeńskiego zebranie matek, na którem dr.

I,icznerski wygłosił referat o macierzyństwie.
Przemawiała również inspektorowa p. Binnek.
Na zakończenie omawiano sprawy bieżące.

Zmylił drogę. Przybis kat się w tych dniach
i usiadł na gołębniku jednego z naszych oby
wateli gołąb pocztowy z obrączką i numerem.

Bliższych informacji udzielą w magistracie po
kój nr. 9.

Handel bez patentu jest niedozwolony. Na

rynku, podczas ostatniego targu skonfiskowano

pewnej handlarce 400 funtów ryb, bowiem nie
miała ona ani patentu na prawo sprzedaży, ani
też właściwej wagi. Ryby odstawiono do staro-

stwa.

Sędzia powiatowy p. Tomaszewski, pracu
jący od d’.uższego czasu przy tut. sądzie powia
towym. otrzymał nominację na kierownika sądu
powiatowego i z dniem 1 bm. objął stanowisko.

Paniom naszym najgoręcej polecamy. Do
wiadujemy się, że w mieście naszem ma być
otwarty kurs malowania na materiałach. Cały
kurs obejmuje 10 lekcji i kosztować będzie tyl
ko 6 zł. Bliższych informacji udziela p. Ledo-
chowska w Tczewie, ul. Ba!dowska 6.

Pogrzeb ś. p Antoniny z Orcholśłiich Pen-

c:erzyńskiej. O godz. 9 rano dnia 2 bm. wy
prowadzono trumnę ze szczątkami ś. p . Antoni
ny do kościoła. Kondukt żałobny prowadził
ks. proboszcz Kupczyński w asyście ks. ks.

prof. Brodzkiego, Andrzejewskiego i Steina. W
czasie nabożeństwa w kościele śpiewało
,,Echo". Po nabożeństwie wygłosił ks. prób,
wzruszającą mowę żałobną. Na cmentarz kon
dukt prowadzili ks. proboszcz Kupczyński w

tejże samej asyście co i do kościoła, poprze
dzony przez delegacie personelu ze składów
pp. Órcbo!skiego i Paneierzyńskiego, ora? Tow.

Kupców Samodzielnych. Tłumny orszak i li
czne wieńce były wyrazem uczuć dla przed
wcześnie zgasłej ś. p. Antoniny z Orcholskich

Pancierzyńskiej-
Do odebrania. Znaleziony klucz od miesz

kania odebrać można za wylegitymowaniem się
w magistracie pokój 9.

Baczność, rocznik 1907. Wszyscy mężczyźni
urodzeni w roku 1907 a także mężczyźni w wie
ku od lat 21 do 23, którzy dotychczas do spi
sów poborowych się nie zgłosili przed komisją
poborową, winni się stawić według spisu alfa^

betycznego w miejskim urzędzie policyjnym w

godzinach służbowych.
Sprzedaż mięsa pozamiejseowego. Przypo

minamy. że sprzedaż mięsa na rynku czy w

sklepach dozwolona jest tylko wtenczas, o ile

mięso to podlegało rewizji miejscowych orga
nów i jest ostemplowane naszym miejskim
stemplem. Wszelkie stemple innych miast nie

są uznawane.

Przedstawienie zespołu krakowskiego Przy
kro nam bardzo, że o wystawionej przez zespół
aktorów krakowskich przeróbce Sienkiewiczow
skiej powieści ,,Ogniem i miecz"em" sztuce na
rodowej ,,Jan Kazimierz" nic pochlebnego po
wiedzieć nie możemy. Całość nie zadowoliła
dość licznie zebranej publiczności. Kierownic
two zespołu krakowskiego nie uprzytomniło
sobie, te publiczność tczewska jest przyzwycza
jona do chlubnych występów zrzeszonych arty
stów teatru grudziądzkiego.

Z Wisły. Tutejsza Ekspozytura Zjednoczone
go Warsz. Tow. Żeglugi, zawiadomiona została
ie z góry Wisły (Torunia) płyną rozerwane

pociągi tratew, które należałoby zatrzymać. Nie

mogąc tego tu w Tczewie uskutecznić z po
wodu nocnej pory, trzeba było odstąpić od
zamiaru i przepuścić cały pociąg, pozwalając
mu płynąć w dół rzeki.

0 dom rzemieślniczy
w Poznaniu.

Wspaniałomyślna uchwała organUacyJ
nem,eślnlczo-prremysłowych,

Zjednoczenie Związków Cechów Samo
dzielnych Rzemieślników i Przemysłowców
Ziem Zachodnich Rzplitej Polskiej oraz

Związek Towarzystw Przemysłowych i Rze
mieślniczych w Poznaniu wydały okólnik
do wszystkich cechmistrzów i prezesów To
warzystw Przemysłowych. Okólnik ten po
dajemy poniżej w skróceniu:

Brąk odpowiedniego gmachu, w którym
zogniskowałoby się żyęje rzemieślników
obwodu Poznańskiej Izby Rzemieślpiczej,
spowodował, że zawiązało się Towarzystwo
zapisane sądownie pod nązwą ,,Dom Rze
mieślniczy w Poznaniu", którego celem jest
wybudowanie przy wydatnej pomocy spo
łeczeństwa i poparciu władz ,,Dom Rze
mieślniczy".

W projektowanym gmachu, którego po
święcenie kamienia węgielnego nastąpiło
już dnia 2 maja br., mieścić się będą biura

Izby Rzemieślniczej, sale posiedzeń, sa!ki

wykładowe, służące do dalszego kształce
nia, a raczej do zapoznania naszych rze
mieślników z najnowszemj zdobyczami
wiedzy i techniki - I-ibljateka fachowa —

osobne archiwum dokurńejrtów rzemieślni
czych — muzeum do przechowywania pre-
cezyjnie i samodzielnie wykonanych ,,sztuK
mistrzowskich" i . ,czeladniczych", taislo-

rycznych sztandarów i innych emblematów

cechowych, oraz naczyń i przyrządów sztu
ki rzemieślniczej.

,,Dom Rzemieślniczy" ma być centralą
odradzającego się ruchu tak zw. stwu

średniego, jednocześnie miejscem, w któ-
rem opracowywane będą programy i nowe

drogi na przyszłość. O doniosłości ,,Domu
Rzemieślniczego", o jego znaczeniu kultu-

ralnem, gospodarczem i zawodowem nie po
trzeba się rozwodzić, gdyż społeczeństwo
nasze samo należycie docenia korzyści, ja
kie przyniesie ze sobą projektowany gmąch.

Zabiegi jednak rzemiosła około dokoń
czenia budowy spełzną na niczem, jeżeli
społeczeństwo caie nie przyłoży ręki do tak

szczytnie rozpoczętego dzieła, które dla do
bra narodu i rzemiosła należy doprowa
dzić do końca.

W tym celu wymienione wyżej organiza
cje uchwal ły opodatkować każde.go swe-

go członka Jednorazowo w wysok( ścl ló
zł. na rzecz budowy ,,Domu Rzemieślnicze
go", którą to uchwałę poleca się wykonać
najpóźniej do 1. grudnia 1927 r. Do tego ter
minu zatem, jest każdy członek paszych
organizacyj zobowiązany złożyć owe JO zł.
na dokończenie budowy ,,Domu Rzemieśl
niczego" na ręce odnośnego swego nrezesa

względnie cechmistrza. Prezesów i cech
mistrzów zaś uprasza się o-nadesłanie ze
branych sum na konto ,,Domu Rzemieślni
czego" - P . K. O. Poznań nr. 208.702.

Wyręczamy!
P. poseł Nowicki z Grudziądza prosi

nas o zamieszczenie poniższego sprostowa
nia, odnoszącego się do nieprawdziwych
twierdzeń ,,Słowa Pomorskiego" o jego po
bycie w Świeciu. Spełniamy chętnie jego
życzenia, gdyż z doświadczenia wiemy, że

,,Słowo Pomorskie" nie lubi lojalnie postę
pować wobec tych, których oczerniło.

Sprostowanie p. Nowickiego brzmi na
stępująco:

Grodzlędz, dnia 2. XII. 1927 r,

Redakcja
,,Słowa Pomorskiego"

w Toruniu.

Ną podstawie Rozporządzenia Prezyden
ta Rzeczypospolitej z 10 maja 1927 r. o pra
wie prasowem (Dz. U. R, P. nr. 45 poz. S98)
wzywam niniejszem redakcję ,,’Jawa Fo-

morsklego" w Toruniu do umieszczenia w

następnym numerze następującego sprosto
wania w związku z artykułem: ,,Święcie.
Nauczycolstwo a p. poseł Nowicki", u-

mieszczonym w numerze 275 ze środy, dnia
30 listopada 1927 r.:

’ Nie jest prawdą, że ,,Smutnego rozcza
rowania doznało nauczycielstwo powiatu
świeckiego w dniu 19 bm. ze strony p. po
sła Nowickiego", natomiast prawdą jest,
że ja doznałem smutnego rozczarow’ania,
spowodowanego przez sekretarza Koła p.
Wacława Dorywalskiego, ’który w swem

piśmie ze Świecia z dnia 11. listopada 27
r. skierowanem do Pomorskiego Zarządu
Okręgowego, wprawdzie poda! dzień i go
dzinę odbyć się mającego zebrania nauczy
cielskiego, który natomiast zapomniał po.
dać lokaju, w którym zebranie miało się
odbyć.

-Nie jest prawdą, ,,że poseł Nowicki za
miast przybyć na zapowiedziane zebranie,
wo!al udać się na kilkugodzinną drzemkę"j
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natomiast prawdą jest, te po wczesnem

przybyciu do Świecia udałem się najpierw
do gmachu szkoły powszechnej w poszuku
wa?iiu lokalu zebrania, zastawszy tam obie

bramy szkoły zamknięte, czekałem przed
gmachem około M godziny, poczem udałem

się w dalszem poszukiwaniu do hoteiu

,,Magdaleny", dopytując się u p. Prusiewi-
cza o lokal zebrania; gdy i tam nie mo
głem uzyskać odpowiedniej odpowiedzi, u-

dałem się nareszcie do swego szwagra p.
Ciesielskiego, nie odnalazłszy lokalu; cze
kałam tam przez kilka godzin przy telefo-
ne w mniemaniu, że chyba prezes zapyta
się telefonicznie w rodzinie, czy przyby
łem do Świecia,

Nie jest prawdą, że ,,nie uwiadomiłem
o tern zebranych pp. nauczycieli"; nato
miast prawdą jest, że dopiero po godz. 7
wieczorem doniósł przypadkowo p. Doma-
chowski telefonicznie, że zebranie odb}iło
się w kawiarni ,,Wielkopolance", w prywat
nych lokalach właściciela na I piętrze. Pra
wdą jest, że natychmiast zatelefonowałem
do ,,Wie!kopo!anki", rozmawiając telefo
nicznie z prezegejn p. Stróżewskim z Prze
chowa, uwiadamiając go o przyczynach nie
porozumienia, spowodowanego przez sekre
tarza kola, oraz o tem, że muszę się udać

wprost do ,,Domu Polskiego", w którym
na gdz. 730 zamówiono inne zebranie (po
lityczne).

Nie jest prawdą, ,,że p. Nowickiemu głó
wnie o mandat chodzi"; natomiast prawdą
jest, że rozchodzi mi się o skrupulatne speł
nianie swych obowiązków, związanych z

piastowaniem urzędu prezesa Pomorskiego
Zarządu Okręgowego z jednej strony, jak
i również o rozszerzenie i umocnienie na

gruncie pomorskim organizacji zawodowej
nauczycielskiej ,,Stowarzyszenia Chrz. Nar.

Nauczycielstwa Szkól Powszechnych".
Nie jest prawdą, że ,,Zajście to bardzo

niemile do(knęlo działaczy Chadecji w Świe.
ciu"; natomiast prawdą jest, że żaden z

działaczy chadeckich w Świeciu nie czul

się niemile dotkniętym tem nieporozumie
niem, gdyż ,,Stowarzyszenie Chrz. Nar. Na
uczycielstwa Szkól Powsz." jako apolityczna
i bezpartyjna organizacja nauczycielska nie

pozwoli nigdy na wtrącanie się do swych
spraw jakiejkolwiek partji politycznej.

Nie jest prawdą, że ,,działacze chadeccy
w Świeciu mają także z innych względów
zastrzeżenia do osoby p. N,"; natomiast

prawdą jest, że członkowie Koja chadeckie
go w Świeciu. na swych posiedzeniach, jak
również delegaci tegoż kola na zjazdach
okręgowych i wojewódzkich odnosili się do

mej osoby z pe!nem zaufaniem i bez wszel
,kich zastrzeżeń.:

Nie jest prawdą, że ,,p. Nowicki w oba
wie, aby nie być przez Dziennik Bydgo
ski" atakowanym, nie miał odwagi mimo
nacisku ze strony działaczy chadek eh w

Świeciu na Radzie Wojew. w Grudziądzu
należycie się przeciwstawić p. Tesęe"; na
tomiast prawdą jest, że nigdy nie miałem

obawy być atakowanym przez ,,Dziennik
Bydgoski"; że działacze chadeccy nie wy-
wierali na mnie żadnego nacisku, abym
się przeciwstawił p. Tesce; oraz że nie za
chodziła potrzeba ku temu na Rad?ie Wo.

jewódzkiej w Grudziądzu, gdyż Chrzęść,
Demokracja na Fomorzu zgodnie z p. Te:ką
zajmuje to samo stanowisko polityczne.

Nie jest prawdą, że konsekwencje za

jedno i drugie będzie p. N. musiał ponosić";
natomiast prawdą jest, że konsekwencje
ponosi za jedno sekr. koła p. Wacław Dory-
walski, a za drugie obo?y polityczna ?

dzienniki, zawzięcie atakujące Chrzęść.
Demokrację na Pomorzu i jej organ ,,Dzien
nik Bydgoski".

C-=-) Alb. Nowicki,

b. poseł i prezes Pomorskiego Zarządu Ókr.
Stów. Chrz. Nar. Nauczycielstwa S?k. Powsz.

Z POMORZA.

PELPLIN. (Kradzież). Z wagonu kolejo
wego skradziono 60 kg. pszenicy. Śledztwo
w toku.

Lidzbark. (Pożar młyna). W ubiegłym
tygodniu spalił się młyn wodny Głowackie
go w Lidzbarku, przyczem spłonął wagon
zboża i wagon mąki. Straty wynoszą około
150.000 zi, Pożar powstał wskutek wadliwe
go zmontowania maszyn,

Sensacyjny proces

w Brodnicy.
Przed sądem w Brodnicy toczyła się

dwudniowa rozprawa przeciwko 37-letniej
Walentynie Szulcowej, oskarżonej o zamor
dowanie jej zięcia 26.1etniego Stanisława

Sarny. W marcu rb. Szulcowa dwoma strza
łami rewolwerowemi zabiła Sarnę, nadając
morderstwu pozory samobójstwa. Po

przeprowadzeniu rozprawy, w trakcie któ
rej przesłuchano 28 świadków i 4 znawców

prokurator domagał się d!a oskarżonej kary
śmierci. Sąd uznając Szu!cową winną mor
derstwa, skazał ją na karę ciężkiego wię
zienia przez lat 7 i utratę praw obywatel,
akicfe praas łat Ki.

X Torunia.

Nocny dyżur ma do dnia 6 bm. włącznie
apteka pod ,,Lwem", Rynek Nowomiejski.

Z Teatru Pomorskiego, We wtorek, dnia 6
bm. o godzinie 8-ej wieczorem odbędzie się
wielki koncert znakomitego tenora opery war
szawskiej Stanisława Gruszczyńskiego z udzia
łem p. Z. Dobrowołskiej-Pawłowskiej (sopran
koloraturowy) i pianisty p. Feliksa Szymanow
skiego. W obfitym nader urozmaiconym progra
mie utwory wykonane zostaną Wagnera, Brahm
sa, Bizeta, Giordana, Puccini’ego, Czajkowskie
go, Donizetti’ego i in. Przystępne ceny jak nie
mniej znane powszechnie walory artystyczne p.
Gruszczyńskiego przyczynią się niewątpliwie do

szczelnego wypełnienia widowni.
We środę, dnia 7 bm. o godzinie 8-ej wie

czorem koncert orkiestr wojskowych D. O . K. V .

(Kraków).
W tym dniu teatr toruński odegra we Włoc

ławku ,,Damy i huzary" Fredry i ,,Wielką księ
żnę i chłopca hotelowego" Savoira,

Miesięczne zebranie Polskiego Stronnictwa
Uh. D. w Toszmia odbędzie się dnia 6 bm. o

godz. 7-ej wiecz. w lokalu gospody Cechów

Zjednoczonych, ul. Sukiennicza 18. Goście i

sympatycy mile widziani.

Zebranie miesięczne Chrzęść. Zjednoczenia
Zawodowego w Toruniu odbędzie się dnia 7 bm.
o godz. 6 w lokalu p. Stuęzyńskiego, uł. Pod
górna 22 (Mokre). Goście mile widziani.

Posiedzenie wydziału histcryczno-archeolo-
gicsncgo Tow. Naukowego w Toruniu odbędzie
sję w poniedziałek, dn. 12 bm. o godz. 5 popol.
w gmachu ,,muzeum". Referat ks. Wł. Lęgi na

temat: rzeźby pomorskie z XI. i XII . wieku.
Wstęp wolny d!a członków i wprowadzonych

gości.
Z zebrania Tow. Kupców Chrześcijańskich.

Na zebraniu Towarzystwa Kupców’ Chrzęść, w

Toruniu, któremu przewodniczył prezes p. Ja
nuszkiewicz, załatwiono wiele spraw, związa
nych z rozwojem przedsiębiorstw handlowych,
Na wstępie przedyskutowano życzenia kupiec-
twa, idące w kierunku ulepszenia nowego roz
kładu jazdy, kolejowej. W sprawie tej przestano
Związkowi Tow. Kup. w Grudziądzu oraz Izbie

Przemys’owo-Handlowej w Toruniu odpowiedni
memorjał. Wystosowano również pismo do dy
rektora urzędu pocztowego w sprawie ruchu

pocztowego. Towa!rzystwo dalej przeprowadziło
starania o zezwolenie na otwarcie składów do

godz. 20 tej w ostatnim tygodniu przedświątecz
nym. Dalej uchwalono zwrócić się do kuratorium

szkolnego o zwolnienie w tym czasie uczniów i
uczenie z lekcyj w szkole dokształcającej.

Sekcja tytoniowa przy Tów. Kupców wnio
sła podanie o wyłączenie detalistów z państwo
wego magazynu tytoniowego, gdyż sprawia im
to wielkie niedogodności j wyczekiwać muszą

długo na towar.
Zebrani uchwalili protest i przesłali do urzę

du telegraficznego, przeciwko narzucaniu abo-

nentom telefonu spisu abonentów, oraz przeciw
przymusowemu ściąganiu opłat za spis. Posta
nowiono zwrócić się do dyrekcji składnicy mo
nopolowej na Mokrem o usunięcie pewnych nie-

domagań istniejących tamże. Poruszano również

sprawę braku przystanków tramwajowych a

mianowicie przy ul. Jagiellończyka lub Ponia
towskiego.

W końcu odczytano pisma rady miejskiej,
która na wniosek Tow. Kupców uchwaliła ob
niżenie dodatku komunalnego na rok 1928 z 30

proc, na 20 proc., oraz pismo, uchylające u-

cbwałę magistratu, podwyższającą dodatek ko
munalny do patentów akcyzowych z 20 ua 10

proc., gdyż tak wysoki dodatek zagrażałby
egzystencji całego szeregu mniejszych przed
siębiorstw wódczanych.

Koncert symfoniczny. Orkiestra reperezenta-
cyjna O. K . V. posiadająca mistrzostwo armii,
koncertuje obecnie pod batutą kapelm. majora
Szrajera i kap. Sidorowicza na rzecz powo
dzian po większych miastach Polski, zawita
również do Torunia 7 bm. Ze względu na. swój j
program i wykonanie będzie to nielada sensacja; 1
to też niewątpjmy, że wzbudzi i zainteresuje
szersze masy społeczeństwa toruńskiego.

Bilety można wcześniej nabywać w kasie
teatru miejskiego.

Ze Związku Towarzystw w Torunia Prezyd
ium Związku Towarzystw w Toruniu wysłało
do p. Jadwigi Przybysz swskjej depeszę kondo
lencyjną następującej treści;

Składamy Czcigodnej Pani wyrazy głębo
kiego współczucia z powodu zgonu jej św. pa
mięci męża, który z ucznia gimnazjum w To
runiu stał się wielkim wieszczem polskim.

Z urzędu telegraficznego. Dyrekcja urzędu
telegraficznego w Toruniu podaje do ogólnej
wiadomości, że nadawanie telegramów jak i

zgłaszanie rozmów telefonicznych odbywać się
będzie w nocy jak i za dnia na I.’ piętrze, wej
ście przez drzwi g’ówae, a n;e przy okienku
w sieni bocznej, jak było dotychczas.

Nieszczęśliwe wypa-Tri na dworcu Toruń-
PrzedmJzścfe Dnia 3 bm. zdarzyły się na dwor
cu Toruń Przedmieście trzy nieszczęśliwe wy
padki, którym ulegli: prowizoryczny przetokowy
Fr. Krzemkowski, magazynier pocztowy Konrad

Lewandowski, zamieszkały przy ul. Kopernika,
oraz Fr. Ziętarski, zamieszkały w Podgórzu,
przy ul. Parkowej. Jak stwierdzono, Lewandow
ski i Ziętarski ulegli wypadkowi wskutek nie
ostrożności., Pierwszy z nich trącony został
w głowę podczas przetokowania motorówki,
drugi uległ zgnieceniu stopy. Krzemkowski od
niósł ciężkie obrażenia wewnętrzne. Przyczyny
tego wypadku nie ustalono. Rannych odwieziono
do lecznicy miejskiej, gdzie oddano ich opiece
lekarskiej.

Us’łcwane otrucie. Szczepanek Stan, pocho
dzący z Lodzi, usiłował po?bawić się życia, za
żywając trucizny. Czynu tego dokonał na ulicy
w Toruniu. Odwieziono go do szpitala miej
skiego.

Z Gradzieądza.

Kupujcie w składach, ktftre wywiesiły
to sodło.

Dyżnr aptek od 3 do 9-go grudnia apteka
pod ,,Zł. Lwem", ul. Pańska, te!. 40.

Mi,esięczne zebranie miejscowego koła ,,Stów
Chrz. Nar, Nauczycielstwa S?k. Powsz.” odbę
dzie się w środę, daje 7 grudnia br. o godz. 7,30
w lokaju p. Kellasa, uł. J . Wybickiego. Na po
rządku dziennym m, in- sprawami wygłoszone
zostaną dwa referaty! l) Nowa era wychowania;
2) Rozwój historyczny szkoły twórczej ?część
pierwsza) prę!, kol. Nowacki. O liczny udział
członków prosi zarząd.

Tow. glino- ,,Sokół” Grudziądz L Ćwiczenia
wszystkich sekcyj odbywają się co wtorek i pią
tek o godzinie 19,30 (7,30) w sali gimnastycznej
gimnazjum klasycznego przy ul. Sienkiewicza.

Upsasza się wszystkich ćwiczących o jak naj
liczniejszy udział.

Baczność, druhny! Żeńskie Tow. gimn, ,,So
kół" w Grudziądzu podaje do wiadomości, że

lekcje gimnastyczne odbywają się w poniedział
ki i wtorki o godz. 19-tej (7) wieczorem w sali

gimn. gimnazjum żeńskim.
że względu na obchód gwiazdkowy usilnie

proszę o liczny i punktualny udział w ćwicze
niach.

Walne zebranie właścicieli nieruchomości. W
ub. czwartek odbyło się walne zebranie Tow.

Właścicieli Nieruchomości m. Grudziądza, które

zagaił prezes p. Ruciński. W sprawie niesłusz
nych mandatów policyjnych referował p. Wik
tor Szulc. W sprawie hipotek referował p. Rewi-
dowski.

Wybrano delegację, która przedłoży prezy
dentowi p, Włodkowi bolączki kamienieznifców,
dotyczące właśnie tych mandatów policyjnych.

Członkowie zarządu zdali sprawozdanie ze

swych czynności i po krótkiej dyskusji uchwa
lono zarządowi absolutorium. Następnie wybrano
nowy zarząd i to pp.: prezesem Józef Mazur

(fabrykant octu), Bolesław Bińkowski, sekretarz,
Wiktor Szulc skarbnik.

Kalendarzyk teatralny,
Środa, 7. bm. o godz, 730 więc?. Występ

Operetki warszawskiej z udziałem Józefa Redo

,,Orłów". Ceny miejsc 1,50 do 6 zł.

Czwartek, 8 bm o godz. 3,30 po poł. ,,Św.
Mikołaj" dla dzieci.

Czwartek, 8 bm. o godz. 7,30 wiecz. .,Uro
czysty wieczór" w 20-tą rocznicę śmierci Stani-
sławą Wyspiańskiego. S}owo wstępne. ,.War
szawianka". ,,Sędziowie".

Piątek. 9 bm. o godz. 8 wlecz. Występ euro
pejskiej sławy zespołu biletowego ,Xabana",

W Grudziądzu polecamy Dom Towarowy pp.
Korzeniewskich, którzy urządzają tanią wyprze
daż gwiazdkową.

C, M. Powafowski, ul. Toruńska 4, tanie dni

gwiazdkowe.
The Gentlemen, właśc. Cz. Nowacki, ul. Jó

zefa Wybickiego 5, Rybi Rynek poleca artykuły
męskie, bieliznę wierzchnią i spodnią, kapelu
sze, czapki krawaty i t. d.

Skład kclccjainy i delikatesów Matuszew
skiego, daw. Mam, ul. Mickiewicza poleca wina,
wódki i t. d . Jak niemniej swą winiarnię poł.
wraz z restauracją a nadającą się na posiedze
nia zarządu, klubowe i t. p .

Restauracja i skład wódek i win Fr. Bucha,
u!. Mickiewicza poleca na święta w wielkim

wyborze wódki i wina krajowe i zagraniczne
po niskich cenach.

Repertuar kin w Grudziądzu,
Kino ,,Apollo" wyświetla od poniedziałku

i następne dni p. t, ,,Sprzedana młodość" po
tężny dramat filmowy powieści ,,Jocaste".

W drugiej części pragramu supersensacyjny
film fanomentu p. L ,,Dziki człowiek”, wielka

epopea miłości wśród cudnych krajobrazów ra
zem 20 aktów.

Kino ,,Orze!” wyświetla 2 świetne szlagiery
światowe p, t. ,,Noc poślubna" z Lilą Danutą
i Harry Liedke w głównych rolach.

W II części: p. t . ,,Dziewczynko rób kasę" g
Osśi Osswaldą w głównej roli.

Kino nNówośoi", ui. Chełmińska wielki film

sensacyjny p. t . ,,Władca świata" w roli głównej
Harry fłill. Nadprogram ,,Człowiek o kamien
nym sercu", razem 20 aktów.

Pod wpływem bliskiego
traktatu hznd!owego.

Po ukończeniu pertraktacji przemysłowo-rol-
-zych, które jak wiadomo toczyć się będą w

Berlinie 6 i 7 grudnia rozpoczną się 8 grudnia
w porozumieniu z rządem i w związku z mają
cym być zawartym traktatem handlowym per
traktacja między kupiectwem polskiem i n:e-

mieckiem również w Berlinie. Handel polski
reprezentuje Radą Naczelna Kupiectwa Polskie
go zag handel niemiecki Reichsverband des
Deutschen Gross- und Ueberseehandels. Dele
gacja polska składa się z 6 osób, wybitniej
szych członków Rady Naczelnej i wyjeżdża do
Berlina 6 grudnia Z byłego zaboru pruskiego
wchodzą w jej sk!ąd prezes Poznańskiego Zw.

Towarzystw Kupieckich Otmianowski i dyrektor
tej organizacji Sikorski -— z Pomorza prezes
Związku Towarzystw Kupieckich na Pomorzu
i wiceprezes Izby Tadeusz Marchlewski.

PROGRAMY RADJOFONICZNE,

ŚRODA, 7-GO GRUDNIA,
POZNAŃ 1,5 kw. 344,8 m

12.45—14.00. Koncert popularny orkiestry p,
a. c. pód batutą kip. Stefana Sternalskiego,

14.00 . Notowania giełdy pieniężnej.
17.00—17.45. Program dla dzieci.
17.45— 19.00. Audycja wesoła. Wyk,: Henio Do

mański (monologi gra na harmonice uśtnej),
Mil Mila (wodewilistka),

19,00—19,f0, Nadprogram.
19,10—19,35. 27-ma lekcja języka francuskiego,

wygi. p . Omer Novtux.
1935—20.00 . Odczyt: ,,Wielkopolskie Tow. Kó

łek Rolniczych, jego organizacja i działalność”
— Stanisław Krawczyński. 1

20.00-20.20. Komunikaty gospodarcze,
20.30-22 .00 . Koncert f-y ,,Philips" - prof,

Łukasjewicz (fortepian), T. Szulc (skrzypce),
J. J . Sprzyszewski (wiolonczel!a),

22.00-22.20. Sygnał czasu. Nowina z Po
wszechnej Wystawy ,Krajowej 1929 r,

22-30—24 .00, Transmisja muzyki tanecznej s

,,Carltónu”.

WARSZAWA 10 kw. 1111 m.

14 CC—14.25. Program I-go kursu spółdziel
czego.

14 00-14,25. Odczyt: ,,Jak założyć i prowadzić
zbicrnieę spółdzielczą jaj" — Albin Zacharski.

14 25—14 .50 . Odczyt: ,jak podnieść produkcję
jaj w Polsce" — Jadwiga Turowa,

14,50-15,15. Koncert popularny.
1515-15 40. Odczyt: ,,Spółdzielczy zbyt inwen

tarza r.- -inego" — inż. Zygmunt Ign-tow:ez,
15,40c-46,00. Komunikat gospodarczy, PAT, o-

raz nadprogram.
16,00—16,25. Odczyt ,,Z zagadnień sieci szkół

powszechnych w Polsce" - dr. Stanisław
Tynelski.

16,25-16,40. Nadprogram i komunikaty
17,20—17,45. Odczyt ,,Wychowanie fizyczne w

szkołach aa Zachodzie" - dr. Eleonora Rej-
cherówna.

17.45— 18,15. Program dla dzieci. P . Henryk Ła-
dosz opowie ,,O małych Amerykanach" fe

cyklu ,,Wasi rówieśnicy").
18.15- 19,00. Koncert popołudniowy,
19,00-19,15. Komunikat rolniczy,
19.15— 19,35. Rozmaitości.

1935—20,00. Transmisja z Katowic. Odczyt:
,,Znaczenie górnośląskiego przemysłu cyn
kowego dla Polski i d!a rynku światowe
go" — dr. Aleksander Ciszewski.

20,00-20,30. Przerwa.
30,30. Transmisja z Krakowa. W przerwie

biuletyn ,,Mes?ager Polonais" w języku fran
cuskim.

22,00. Sygnał czasu- i komunikaty: !otniczo-me-

ieorologic?ny, policyjny, PAT. sportowy orat

nadprogram.
2330-23,30, Transmisja muzyki tanecznej,
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KRONIKA
Bydgosz-cz, dnia 6 grudnia 192? roku.

KALENDARZYK.

Dziś we wtorek Mikołaja.
Jutro w środę Ambrożego.
Wschód słońca o godzinie 7.56.
Zachód słońca o godzinie 3.45.

DYŻUR NOCNY W APTEKACH,

Od poniedziałku 5 bm. do piątku 9 bm.

dyżurują następujące apteki:
1) Apteka pod Aniołem, uł. Gdańska.

2) Apteka Kużaja, ul. Długa.
3) ’Apteka pod Łabędziem, uł. Gdańska.

Wypożyczalnia książek nŁektora", ulica
Gdańska 141, otwarta codziennie od godziny
8 rano do 6 wieczór. Telefon 1739.

TEATR MIEJSKI.

W dniu dzisiejszym na afiszu potężne
arcydzieło St. Wyspiańskiego ,,Bolesław
Śmiały" w zbiorowem wykonaniu całego
personelu z p, Sawickim w roli tytułowej.
Większą, część biletów z-akupiło Seminar
jum Nauczycielskie. Ze względów tech
nicznych ,,Bolesław Śmiały" na czas dłuż
szy schodzi z repertuaru.

W środę koncert jubileuszowy Towa
rzystwa Muzycznego z wielce urozmaico
nym i wysoce artystycznym programem.

W czwartek jako w dzień świąteczny
dane będą dwa przedstawienia: o godz. 4-ej
po południu po cenach zniżonych nSpsd-
koblerca" A. Grzyrnaly-Siedleckiego z dy
rektorem Stomą, świetnym przedstawicie
lem roli tytułowej, w,ieczorem zaś czar me
lodji niosące ,,Dzwony z Coraeville".

,^Zaczarowana królewna", prześliczna
bajka dla grzecznych dzieci Or-Ota ukaże

się po raz pierwszy dla naszych milusiń
skich-w- sobotę. dn. 10 bm. o godzinie 4 tej
po południu p cenach najniższych. Nie
zwy-kle interesująca fabuła, malownicza

wystawa oraz wiele zacza.rowanych nie
spodzianek złożą się na niezwykle barwne
widowisko. Ceny najniższe. Kasa zama-

wiań przyjmuje już zamówienia.

,,Fura słomy" najnowsza komedja jedne
go z najbardziej utalentowanych autorów

komediowych Z. Kaweckiego będzie naj
bliższą premjerą w Teatrze Miejskim. Tre
ścią komedji jest powakacyjne spotkanie
się małżonki wracającej z Krynicy i męża,
który spędzi! lato w Warszawie. Role głó
wne wykonają, pp. Dehneiówna, Marzew-
ska, Morozowiczowa, Niwińska, Sarnecka,
Borski, Kaden, Łuszczewski i Olędzki. Pre
mjera w sobotę, dnia 10 bm.

’Wys.tęp gościnny słynnego baletu Laban
w Bydgoszczy. Balet Laban, światowej sła
wy zespól baletowy w przejeździe przez
Polskę przybędzie niebawem i do naszego
miasta i wystąpi raz jeden w poniedziałek,
dnia 12 bm. w Teatrze’Miejskim. Bliższe

szczegóły podamy w następnym numerze.

- W obchodzie ku czci gen. Bema

winny wziąć udział jaknajszersze war
stwy społeczeństwa, by przez to zazna
czyć sw’ą łączność ze sferami wojsko-
wemi. Obchód, jak już donosiliśmy,
odbędzie się w zbliżającą się niedzielę
o godz. 1 w południe w Teatrze Miej
ski.m . Na program uroczystości złożą
się: Prolog, występy chóru Szkoły Ofi
cerskiej, przemówienia p. kapitana
Kulwiecia, produkcje muzyczne orkie
stry 62 p. p. oraz część koncertowa.

Przyrzekli łaskawie swój udział znani
na gruncie tutejszym artyści pp. Go
rzechow’ska, Slaw-Dziedzicki i Rega-
tney, oprócz tego publiczność nasza u-

słyszy poraź pierwszy sławną pianistkę
p, Markiewlczównę, baw’iącą tutaj w

przejeździe. Ceny popularne (50 gr. i 1

zł) umożliwią każdemu udział w uro
czystym obchodzie.

— Zebranie Towarzystwa Restauratorów
na miasto Bydgoszcz i okolicę odbędzie się
Jutro w środę, 7 grudnia, po południu o go
dzinie 4 min. 30 w hotelu l-engninga. Po
nieważ omawiać się będzie bardzo ważne

sprawy, spodziewać się należy licznego
udziału członków.

Bydgoszcz siedzibą zarządu okręgowego
Stowarzyszenia Nauczycieli Szkól iiiydziałowych.

Z walnego zebrania Stów. Nauczycieli Szkół Wydziałowych.
Dnia 26 listopada odbyło się w S’zkole

Wydziałowej Żeńskiej walne zebranie tut.

Koła Stów.. Naucz. Szkół Wydziałowych z

współudziałem delegatów województwa po
morskiego. Porządek obrad obejmował
dwie części: pierwsza dotyczyła ściśle spraw
bydgoskiego koła, druga poświęconą była
kwestji utworzenia w naszem mieście Za
rządu Okręgowego na województwo’ pomor
skie.

Pan prezes Januszewski zagaiwszy ze
branie, powitał delegatów z Pomorza, za
chęcając ich do współpracy nad rozwojem
szkolnictwa wydziałowego, przyczem wspo
mniał, że tylko silna organizacja, która

skupiać będzie w sobie wszystkich nauczy
cieli z zachodnich rubieży Po!ski, może

należycie pracować dla dobra szkoły wy,
działowej.

Następnie prefekt Szkoły Wydziałowej
Męskiej, ks. Hoffmann wygłosił bardzo zaj
mujący referat na temat: ,,Religja w sto
sunku do wychowania". Prelegent wska
zał na dominujące stanowisko, jakie religja
w każdej szkole wonna zajmować, ze wzglę
du na jej wznios}y cel i wielkie wartości
nad urobieniem silnych i szlachetnych cha
rakterów. Żywe oklaski zebranych były
dowodem wielkiego zainteresowania się re
feratem. W dyskusji omawiano stosunek
nauk przyrodniczych do religji, przyczem
niejednokrotnie akcentowano, że przyrod
nik winien współpracować nad rozbudze
niem u młodzieży uczucia religijnego, gdyż
przyroda najlepiej prowadzi do poznania
Boga. Pan prezes w serdecznych słowach

podziękował ks. Hoffmannowi za wszech
stronną jego pracę, poczem przystąpiono
do sprawozdania z działalności koła byd
goskiego. Pan rektor Januszewski jako
prezes podał zebranym obraz pracy cało
rocznej tutejszego koła. Stowarzyszenie
za.wiązało się na gruncie bydgoskim w ic-
lu obrony interesów szkoły wydziałowe-j,
oraz celem sprawniejszego współdziałania
z zarządem głównym w Poznaniu. Koło
to w.ciągu roku okazało wielką ruchliwość
i dzięki harmonijnej współpracy człon
ków osiągnęło dość znaczne rezultaty, cze
go dowodem nadania tutejszemu zarządo
wi sankcji utworzenia w Bydgoszczy za
rządu okręgowego.

Z kolei sekretarz p. Porzych zdawał

sprawę z wyników pracy, potwierdzonej
protokółami. — Koło bydgoskie Odbyło wy
ciągu roku 12 posiedzeń zarządu, 8 zebrań

plenarnych i jedno uroczyste posiedzenie
z okazji przyjazdu Wyższego Kursu Nauczy
cielskiego z Torunia. Wygłoszono 9 refe
ratów, w których poruszano kwestje orga
nizacyjne, metodyczne i ściśle naukowe.
Pan Kabaciński w imieniu komisji rewi
zyjnej referował o stanie kasy Stów,, koń
cząc sprawozdanie uwagą, że skarbniczka

p. Ponschkówna, wzorowo spełniała pole,
eony jej urząd.

Po wygłoszeniu sprawozdań przerwano
na krótki czas zebranie, celem wyboru pre
zesa na rok 1927/28. Na wniosek zast.

przewodniczącego p. Barsznikówny głoso
wanie odbyło się przez aklamację. Człon
kowie wybrali pana Januszewskiego na

na,stępny rok.

Druga część programu walnego zebra
nia poświęcona była sprawie utworzenia
w Bydgoszczy Zarządu Okręgowego. Z po
lecenia bowiem Zarządu Głównego w Po
znaniu zaprosiło tutejsze koło delegatów z

całego Pomorza na zebranie organizacyjne.
Po ożywionej dyskusji uchwalono założyć
aż do zatwierdzenia przez przyszły walny
zjazd w Poznaniu prowizoryczny zarząd
okręgowy na województwo pomorskie z sie
dzibą w Bydgoszczy.

Do Zarządu Okręgowego weszli na pod
stawie glosowania: p. rektor Januszewski

(Bydgoszcz) jako prezes, ks. dyrektor Wró
blewski (Pelplin) — zastępca prezesa, p. Po
rzych (Bydgoszcz) - sekretarz, p. Pons-. h-

kówna (Bydgoszcz) — skarbniczka, pp. rek
tor Makiłła (Świecie), Prabucki (Toruń),
Szafrański (Nakło) 1 ks, dziekan Jaworski

(Bydgoszcz) jako ławnicy,
Po ukon,stytuowaniu się zarządu oma

wiano jeszcze niektóre sprawy Stowarzy
szenia, oraz projekt do nowej ustawy szkol
nej, poczem p. prezes Januszewski zako
munikował zebranym, że 7 stycznia gościć
będziemy w Bydgoszczy powtórnie Pań
stwowy Wyższy Kurs Nauczycielski z. To
runia, oraz - p. profesora Szobera, który
przybędzie z Wars,zawy, celem wygłoszenia
referatu z dziedziny gramatyki i przepro
wadzenia wzorowej lekcji w tutejszej Szko
le Wydziałowej Żeńskiej.

Obrady zakończono postanowieniem in
tensywnej pracy dla dobra szkoły wydzia
łowej na Pomorzu.

Em—Pz.

—- Podziękowanie. Konferencja Pań św.
Winc. a Paulo przy Farze donosi, że wen
ta udała się nadzwyczajnie. Dziękujemy
serdecznie, Szan. Obywatelstwu, źe nie od
mówiłosiewaj ;pomocy przy urządzaniu tej
imprezy. -

Zabierątny się też obecnie z całą otuchą
do obdarzenia gwiazdkowoego, ciesząc się
na rozpromienioną twarz biednego, który
zarazem s!owa wdzięczności mając na u-

stach, błogosławić będzie wszystkich tych
którzy się przyczynili do tego zbożnego
ćt-ziołsi.

Wszystkim ofiarodawcom serdecznie

dziękujemy.

Dalszy ciąg zadań

do konkursu gwiazdkowego.
VIII.

Podczas powstania styczniowego uciekł

pewien trzynastoletni chłopiec z lawy
szkolnej wraz z innymi kolegami, by po
wielu trudach stanąć w szeregach powstań
ców i razem z innymi walczyć dla Polski.
Wódz partji ani myśli przyjąć młodego bo
hatera i jego towarzyszów, aż stary major
rzecze: ,,A toć już weźcie go! Chłop;u du
sza się śmieje do karabina, jak kotowi do

saperki, a szablą umie machać jak anioł

skrzydłami". Swe przeżycia w ciągu całe
go powstanio opisał nasz bohater później
tak szczegółowo, pięknie i rzewnie, że czy
tając je, razem z nim w duchu przeżywa
my owe dawne trudy, znoje i niewygody
zmagań powstaniowych i razem z nim cie
szymy się, gdy walecznym powstańcom
udało się pobić silniejszego nieprzyjaciela
lub podstępem mu dokuczać.

IX.
Polak inżynier tudzież Amerykanin po

rucznik, obaj urzędnicy na okręcie, pokłó
cili się z sobą i mieli się pojedynkować.
Stary kapitan zgodził ich w ten sposób, że

zamiast pojedynku mieli odbyć wspólnie
podróż łódką po przez Ocean Wielki, na co

przystali. Polak buduje łódź niespełna 6
m. długą, półtora metra szeroką, zaledwie
1 m. głęboką, i na tej -łupinie" puszczają
się powaśnieni śmiałkowie na niebezpeczne
fale Oceanu. Czytając opis tej awantur
niczej podróży, nieraz drżeliśmy o życie
obu żeglarzy, którzy pomimo wszystko ży
wo i cało stanęli u celu.

X.

Wybuchła wojna światowa. Pewien Po
lak musi bez pożegnania się z swą rodziną
wstąpić w szeregi jako oficer austrjacki.

Żona jego z synkiem przeprowadziła się
ze wsi do Sąsiedniego rn’a-sła i zachoro
wała ciężko. Niemcy wkroczyli do dawnej
Kongresówki i zaczęli owe miasto ostrze
liwać. Mieszkańcy miasta uciekali. Li
tościwe serca zabrały naszą chorą i jej syn
ka na wóz, lecz drugiego dnia rano zosta
wili. ją pod lasem. Banda włóczęgów okra
d!a chorą i zabrała śpiącego jej synka z so
bą. Na łzy nam się zbierało, gdyśmy czy
tali/ jak to biednego chłopczynę torturo
wali. I znów ze łzami radości czytaliśmy,
jak po kilku latach chłopię zbiegło, jak się
dostało do sierocińca pod troskliwą opiekę
bardzo dobrej siostry miłosierdzia,

Ponieważ lista szlachetnych ofiarodaw
ców jeszcze się nie wyczerpała, podajemy
tylko w grubych zarysach nagrody, nie wy
mieniając zacnych ofiarodawców. Uczyni
my to wtedy, gdy ogłosimy wynik kon
kursu.

Mamy obecnie już 35 nagród: skrzypce,
zegarek kieszonkowy — 2 teki skórzane -

zegarek na rękę — komplet cyrkli — przy-
bory rysunkowe — wieczyste pióro — Kra
sińskiego IV tomy — Prusa Lalka III to
my - Rodziewiczówna: III tomy — Księ
ga Wynalazków — Atlas Romera — Słow
nik Arcta oprawny — Ossendowski Jgo,
Płomienna Północ, - Konopnickiej Pan
Balcer w Brazylji, - Niewiadomskiego Ma
larstwo Polskie, - dzielą: Sienkiewicza,
Przyborowskiego i wielu innych znakomi
t.ych powięściopisarzy polskich.

Zatem do roboty, lecz samo dzielnie!

Komłet konkursowy.

Obchód Listopadowy
Powstańców I Wolaków.

W niedzielę, dnia 11 bm. urządza zarząd
obwodowy Tow. Powstańców i Wojaków
Bydgoszcz obchód listopadowy w pięknie
udekorowanej sali Patzera przy ui- ^w.

Trójcy. Początek o godz. 5-tej po poł.
Program składa się z następujących

części:
a) słowo wstępne,
b) występ towarzystwa śpiewu kolejarzy, -

c) deklamacje,
d) wykład referenta oświatowego okręgu

red. Nowakowskiego,
e) przedsta,wienie — dramat historyczny

,,Noc w Belwederze".

Wstępne dobrowolne na pokrycie wy
datków połączonych z urządzeniem uro
czystości.

Spodziewamy się, że Obywatelstwo byd
goskie, które zawsze życzliwie odnosi się
do naszych Powstańców i Wojaków, podą
ży w tym wypadku na powyższą uroc,zy
stość.

Zebranie
Kola Chrzęść. Dernokr. — Slernleezek

Kapuścisko Małe,

odbędzie się w sobotę dn.ia 10 grudnia
br. o godz. 6t/, wieczorem w lokalu

pana Szlagowskiego przy ul. Fordoń
skiej 25.

Z powodu bardzo ważnych spraw u-

prasza się o liczny udział.
Mówca p. Fiołka z Bydgoszczy,

V-

- Kurs dla kandydatek na położne,
W dniu 1. 4 . 28 r. rozpocznie się w Pozna
niu 12-miesięczny kurs dla kandydatek na

położne. Wnioski kandydatek winny wpły
nąć do tut. Urzędu Policyjnego, pokój 10,
najpóźniej w dniu 25. 1. 28. Bliższe wa
runki i informacje wynikają z ogłoszenia,
które się ukaże w najbliższym tut. Orędow
niku Urzędowym.

- ,,Gwiazda Syberji" w wykonaniu a.

matorsklem. Staraniem Kat- Tow. Robot
ników parafji szwederowskiej, odegraną
została przez zespół amatorski ubiegłej
niedzieli u Patzera sztuka ,,Gwiazda Sy
berji". Wykonanie poszczególnych ról wy-
padło bez zarzutu. Na ogólne życzenie
sztuka ta zostanie odegrana po-raz drugi
W czwartek w sali Patzera. Początek- o go- -A
dżinie 6 popoł.

— Nieodwołalnie ostatnie trzy dni, ho-

norarjum o 50 procent zniżone. Celem umo
żliwienia wizyty średnio zamożnej publicz
ności, przyjmuje słynna hinduska jasno
widzącą chiromantka i fakirka Madame
Terfren Lila, począwszy od środy po zniżo
nej o 50% cenie. Bydgoszcz, ul. Dworcowa
nr. la I. (29622

KRONIKA POLICYJNA,
- Kradzież 60 mendli Jaj. P. Łucji Sa-

bińskiej, zamieszkałej przy ul. Nowy Rynek
3, skradziono za pomocą włamania się do

piwnicy przy ulicy Przyrzecze, 60 mendli

jaj- s
- fkradziono 50 złotych, P. Alfonsowi

Winkiel, zamieszkałemu przy ul. Chrobrego
23, skradziono w jednej z tutejszych restau-

racyj 50 zł. z kieszeni.
-- Kradzeż portfelu. P . Węndorf z Miel

na, pow. Gniezno, skradziono z kieszeni w

Bydgoszczy portfel z 450 zl. gotówki.
- Kradzież z włamaniem. W nocy z so

boty na niedzielę, nieznani sprawcy włama
li się przy pomocy podrobionego klucza do

komisarjatu obwodowego w Koronowie,
gdzie porozbijali szafki kancelaryjne, szu
kając pieniędzy. Porozrzucane akta świad
czą o gospodarce złodziei w poszukiwaniu
a gotówką, czy jednak coś skradziono, to

dopiero wykaYe śledztwo.

Osdainie

zdań światowe
pouczające wyałady, śp ew. niuzykę, teatr etc.

przez moje
rodiooeSSiiormi!tei.

Cała rodzina cieszy się!
Mam olbrzymi wybór pierwszorzędnych apara
tów, głośników oraz wszelkich akcesorji,

A więc na Gwiazdkę radioodbiornik od

Zakaszewskiego
Centrala O?łytzna (2829

Bydgoszcz, GdaAska 7. Teł. 1099.

Kino Kristalj
Poeiąlek o godzinie 8,45 i Siu j

Dziś wtorek premjera!
Epokowe ftrcydrtelo najnowszej produkc(i
trancłisttiej"ID;f r. któjy cie w, masa specjalnej
reklamy bo’ sam s!ę reklamuje,

P.

t. ,,Fod siażBm gilotyny
M l!!ii

Wie ki dramat rewolucji ?ran- Wielka wystawa!!
suskiej w li-tu wielkich aktach. Nadzwyczajna gra

Ceny wslępu zwy
kłe pomimo wie kich

kosziow obraza.

Zniżki ważne!
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t- Koncert symfoniczny orkiestry repre
zentacyjnej D. O. K. V z Krakowa odbędzie
się nieodwołalnie w piątek, 9 bm. o goRz.
20-tej (8-ma wieczór) w saii ,,Resursy Ku
pieckiej" przy ul. Jagiellońskiej. Program
bardzo interesujący obejmuje dzieją kla
syczne jako też powoczegne, najwybitniej
szych kompozytorów: H. Berlioza, M. Kar
łowicza, L, Różyckiego, R. Wągnera i in.
Już tylko trzy dni dzieli ną-s od tego wjel.
kiego festiwalu muzycznego, Dyrygują
czołowe siły muzyczne naszej armji, major
Szreyer i kapj. Sidorowicz, ref. muz . M. S .

Woj§k, Ostatnio orkiestra ta grała we

Lwowie, Lodzi, Krakowie, gdzie cdnloąlą
zupełny sukces jako zespół najwybitniej
szy i najlepszy w Polsce. Orkiestra liczy
70 członków i jest w’yposażoną w Instru
menty najpoważniejszych wymogów. Zysk
na powodzian Małopolskich. Bilety w ce
nie od. 1-5 ?J. do nabycia w księgarni N.
Gięi^pa, plac Teatralny.

- Zabawa Klubu Mandoiinłtów Lutnia
(pierwszego klubu mandolinistów w Byd
goszczy) odpylą się w ostątnją sobotę przed
adwentem w przepełnionych gośćmi salach
Wicherta. Ulubiona orkiestra kapelmistrza
p. Alojzego Praca, który na tę zabawę
specjalnie przyjechał z Torunia, baw j}a .wą
doborową muzyką gości do raną. Pod??:is
zabawy, odbył się występ mąndoiiniśtó-v
pod kierownictwem dyrygenta p. Kamera
Feliksa. Po odegraniu wiąząpki Osmańskie
go zerwała się na sali burża oklasków, przy
czem wręczono dyrygentowi olbrzymi kosz
kwiatów. Kto nie byl na zabawie mandoli,
nis(ćw i,Lutnią" szczerze tego żałował,

gdyż była to jedna z najpoważniejszych za
baw, urządzanych w tym roku. Kto zatem

w przyszłości pragnie dobrze się zaba
wić, powinien zawczasu postarać się o za
proszenie na zabąwę karnawałową, którą
po adwencie urządzą Klub Mąndolinistów
,,Lutnią",

- ( trzpienia o dziczyznę. Jedyna świe
tna okazja przed świętami nadarza się, jeśli
ma ktoś chęć zdobyć sobie nagrodę w po
staci jakiegoś pięknego ptaka lub zwierzą
dzikiego w dniu 8 grudnia rb. w Ognisku,
gdzie Tow. Powstańców i Wojaków ,,Ma
cierz" urządza strzeląnie konkur’sowe z

w/iatrówek. Strzelanie rozpocznie się o go-
dinie 12 w południe i trwać będzie do godz.
12 w nocy, poczem nastąpi rozdanie nagród.

- Pożar. Z soboty na niedzielę o godz.
1.20 w nocy, powątął pożar w składzie

kolonjalnym p. Jankowiaką, przy ul. Gdań
skiej 22. Przybyła straż pożarna ogier!
wkrótce zlokalizowała. Przyczyną pożaru
krótkie spięcie Straty jeszcze niewiadome.

?- Zwracamy uwagę na o;loszewla a

otwarciu przenoszonego lokalu restauracyj
nego p. Franciszka Włodarczaka przy ul.

Dworcowej 32. W miło udekorowanym
lokalu tym, przenoszonego na życzenie sta
łych gości - nadal wydawane będą po
trawy i napoje w znanej dobroci.

li!. Wystawa Kanarków.

Dnia 4 grudnia br. odbyto się uroczyste
otwarcia !H. Wielkiej Wystawy Kaaąrków
w obecności przedstawicieli władz, prasy
i społeczeństwa. Dnia 2 go i 3-go hm. odbyło
się pręmjowapie kanarków, Do konkursu

zgłoszono 17 kolękeyj.
Rezultat prętnjpwania w chowte wła
m:

J-s?ą nąg?cdę otrzyma! Freund Jan
2. ,, M Skibicki Franc.

3. ,, H Giers Franc.
Ł n B Pawłowski An.

5a ,, B Makulski Scw.
5.b M n Lenkówski Kaz.

6. R M Pąschke Otton
7. , M Baron Bron,
8. ,, Pawłowski
9. ,, ,, Giers Franc

w chowie ppwpzeębnem:
1-szĄ nagrodę otrzymał Sikorski Franc.

2-gą ,, n Pąschke.
Wystawa przed.stawia si,ę imponująco. Wo
bec tęgo,, żę wystawa potrwa tylko jeszcze w

ponied?iąłęk i wtorek, zaipeą się pospie
szenie ze zwiedzaniem takowej.

Rozwój kanarczarstwa postępuję wolno,
lecz sta}ę naprzód.

Jeżeli się pozatem weźmie pod uwagę, że

setki tyąięóy kaparków rocznie wywożą
Niemcy do Ameryki po 10 dolarów za sztu
kę, zrozumiemy doniosłość ?pąezenia hodo
wli kanarków, ^.óatrąła zrzeszonych tow.

hod. kanarków czyniła zabiegi u kompeten
tnych władz w Warszawie, celem eksportu
zagranicę, lecz niestety nie dały one kon
kretnych wyników z powodu trudności czy
nionych pr?ęż zagranicę.

Sędzia: Majs!okL Prezes: SkłbUki,
Sekretarz: Jaworski.

- Spisy wyborców. W celu zestawienia

jaknajdokładniejszego soku wyborców i aby
przy wyborach do sejmu i senatu uniknąć zbyt
licznych protestów względnie poprawek, roz
syła magistrat w dniu dzisiejszym do wszyst
kich właśćieleli domów wzgiędjjie sawiądow.
ców odpowiednie formularze, któr,e np. wiaścj-
ciełe domów względnie ićb zastępcy zęebęą do
ręczyć właścicielom mieszkań (głowom rodzin)
celem wypełnienia wę wSWStkięb szczegółach
i we wszystkich ruhrykach jaknajdokładniej,
gdyż lyiko wtenczas liczyć będzie można na

dokładne spisy wyborców. Główne b;uro spi
su wyborców mieści się w sali gimnastycznej
przy iłl. Konarskiego 6.

Z naszych spraw

teatralnych.
Pan Józef Sawicki w zoli Bolesława

Śmiałego,
Ogólnie przyjętym, pochwały godnym

zwyczajem teatralnym jest dublowanie ról

wielkiego repertuaru Odciąża ono z jednej
strony nadmiernym wysiłkiem artystycz
nym wyczerpane nerwy wyrobionych, star
szych aktorów, pozwalając jednocześnie
młodszym sitom rozwinąć przed rpzcieka-
wioną potężniejszym utworem publicznością
zakres ich artystycznych aspiracyj i zdol
ności. W celach szlachetnej d!a dobra sztu
ki aktorskiej zawsze pożądanej emulacji czę
sto dublują.tę samą rolę poziomem talentu

równorzędne siły starsze, co naturalnie

wśród teatromanów tem gorętsze zawsze

budzi zainteresowanie.
Potężną rolę Bolesława Śmiałego dublują

na naszej scenie pp. Stoma i Sawicki. O

grze w roli Bolesława Śmiałego p. dyr. Sto-

my, tego najlepszego i bodajże jedynego
dziś w Polsce Obierzyńskiego z ,,Spadko
biercy" Ad. Grzymaly-Siedleckiego, wypo
wiedziałem na tern miejscu swój szczery,

uc,zciwy sąd w recenzji z uroczystej premje
ry potężnego dramatu Stanisława Wyspia,ń
skiego, pozostaje więc tu jeszcze jedynie ()
c.ena, gry w tej roli p. Sawickiego.

Pan Józef Sawicki pracuje dopiero pierw’
szy sezon w naszym Teatrze Miejskim, ta-

lentens jednak swoim l -sumiennem, zawsze

prawdziwie artystycznem wykonywaniem
powierzonych mu ról zdobył sobie w tym
krótkim przeciągu czasu u naszej publicz
ności teatralnej szczere uznanie. Jest to ar
tysta o męskiej postawie, dobrej, umiejętnie
modelowanej dykcji i ogólnie odpowiednich,
intelektualnych warunkach aktorskich, któ
ry dotychczas grą swoją na naszej scenie

jeszcze w żadnej roli nie zawiódł. Wywią
zał się też w miarę zdolności i warunków
swoich dobrze z trudnej pod każdym wzglę
dem roli Bolesława Śmiałego.

Mówię: w miarę zdolności i warunków

swoich - rola to bowiem tak wyjątkowo
trudna, że nie każdy, nawet dobry artysta,
może sprostać w całości jej wymaganiom.
Rola ta wymaga w niektórych momentach

akcji głosy wyjątkowo potężnego, głosu, na

który trudno się zdobyć artystom, rozporzą
dzającym słabszą siłą swej dykcji.

Ńie przesądzając tu innych, do tej rołi

potrzebnych, zresztą zewnętrzn!e nieodpo
wiednich (za mały wzrost) warunków jedne
go z artystów sceny pasżej, mam przekona
nie, że pod względem s}}y dykcji wśród

paszych aktorów piojte tej roli er-Autać Jo
wiszową potęgą swojego głosu jedynie p.

Dominiak,
Wie!ka szkoda, że temu znakomitemu a-

ktoi’owi poskąpiły nieba w tej roli potrzeb
nego wyższego wzrostu, mielibyśmy bowiem

z pewnością potrójną dublurę tej niezwy
kłej rołi.

Pan Józef Sawicki uczynił zadość dosko
nalą, pogłębioną grą swoją wymaganym w

tej roli warunkom z wyjątkiem tego jedy
nego, że w najbardziej gwałtownych mo
mentach akc,ji był jednak mimo swego wi
docznego wysiłku w tym kierunku, pod
względem siły głosu za słaby.

Niech mu na osłodę wszystkich rzetel
nych, w tę wyjątkowo trudną rolę włożo
nych, artystycznych trudów starczy to zna
ne, życiu z gardła dowcipnie wydarte zda
nie, że przecież nawet najpiękniejsza kobie
ta nie jest w stanie dać więcej nad to, co

posiada. AK,

ZMARLI.

Ś. p . WJłalfs Walter, weteran z r. 1863
i więzień za wolność w Moabteie, długo
letni dziedzic Dziećmiarek, zmarł w Gnie
źnie.

Ś. p- Wincenty Chenełak w Gnieźnie.
Ś. p. Alojzy Rartseh w Bartodziejach.
Ś. p, Stefan Słonimski, fc. obywatel

ziemski, w Poznaniu.
Ś. p . Emil Gottwald, nadleśniczy pań

stwowy w Wejherowie,

Św. Mikołaj w gimn. żeftskiem

im, Kopernika.
W niędzielę, 4. bm. odbyło się w gimna-

zjum żeńskiem uroczyste rozdawanie po
darków przez św. Mikołaja grzecznym dzie
ciom. Sala była przepełniona po brzegi
m}ońśzemi i atarszefni dziećmi, jak również

dorosłymi. Punktualnie o godz. 5-tej kur
tyna się rozsuwa i ukazuje się oczom wi
dzów śłię?ny brąz: Św. Mikołąj przystro
jony w pontyfikalne szaty w otoczeniu lł.

C?nęgo grona większych i mniejszych a-

Biojfeów (płci żeńskiej) rówmież w pięknych
anielskich szatach z wspanialemi skrzy
dłami. Nie brakowało tam i dwóch małych
sżśiańków, pelzących nisko po ziemi, aby
kgaię ąuielske dusze. Chór apie)ski odśpie
wał pieśni, a następnie św. Mikołaj skar
żył się, że jakkolwiek podróż z nieba miał
w tym roku lżejszą, bo przybył na aero
planie, (w zeszłym roku na aucie), to je
dnak tyle -podarków poroznos.il dzieciom, że
czuje się bardzo zmęczonym. Ńie zapom
niał jednak o grzecznych dieciach w gim
nazjum żeńskiem i chętnie przynosi im

podarki, w nadziei, że dzieci będą cnotłi-

wemi, posłusznemi, relgijnemi i że wyrosną
na godne polskiego narodu cćry. Następnie
św. Mikołaj przystąpił do rozdawąnią po
darków grzecznym dzieciom, a mniej grze
czne doątawaly rózgami od szatanków.
Św. Mikołaj j?amięfął również o pp. ;no,

fegork,acb i profesorach, którym udzielił
podarków. Jedna z pań profesorek otrzyma
ła ładną laleczkę, jeden z p. profesorów
duże pudlo z cukrami itd. Zauważyć należy
żę piękne stroje, uczenice same sobie przy
gotowały. Po odejściu św, Mikołaja, urzą
dzono na sali zabawę dla dzjeci.

Obchód listopadowy
Tow. ,,SoRoł" V Okcle-.W IczbK

W niedzielę, dnia 4 bm. odbył się w sali

p, Kleinerta obchód listopadowy Sokola V,
którego program był bardzo urozmaicony
i nastrojem w zupełności cdpowiada;ący
Chwili tąk urezysiej. Rozpoczęła wieczór
koncertem orkiestry sokolej, a następnie p.
pre?es Kałas wygłosił piękny i interesujący
referat o pow. -’taniu listopadowem, za któ
ry podziękowano prelegentowi rzęsistemi
oklaskami. Następnie chór odśpiewa! bar
dzo ładnie pieśni, opracowane przez prof.
Muszyńskiego ,,Młody wojownik", ,,Pomoc
daieie rai rodacy" i ,,Wiązankę pieśni pa,
trjotyc?nych" W dalszym cią.gu progra
mu, wystąpił lS,letni uczeń L-koly -A Wił-

czaku, MoraćżeWfeki, który nadspodziswa-
,nie ładni.e i ? przejęciem, zadekir ,iowal
,,Redutę Ordona". P, Dr. S}e}użycki wygło
sił bardzo ciekawy referat o walkach o nie
podległość Polski. P. Wojciechowska za
deklamowała wiersz pt. ,,Cudowny obraz”,
Zbierając zasłużone Oklaski. Soło skrzyp

owe wykonał p, prof. Muszyński ku ogól
nemu ządowoieniu. Nieustające brawa by
ły dowodem uznania publiczności dla kon-
certanta.

W drugiej części wieczornicy odegrano
sztukę w 3 aktach pt ,,Gdy zabrzmią trąby
Chrobrego", napisaną przez przedwcześnie
zgasłą rodaczkę naszą, śp. Tuchołkową.
Sztuka wyreżyserowana i grana bardzo do
brze, zrobiła na publiczności duże wraże
nie, zwłaszcza na tej, która czulą tak po
polsku, jak czuła autorka. Z wykonawców
pa pierwszy plan wybili się pp.: Irudnow.
ska, Pasterski I Wojewoda. Dalej bardzo
dobrze wywiązali się ze swych ról pp.:
Kr?emkowska, Szczepiński, Głura, Wojdyl-
ski, Orczykowska.

Piękpym był obraz żywy, przedstawia
jący ,,Polskę zmartwychwstałą". Anioła,
zrywającego okowy z zmartwychwstałej
Polski, z uczuciem i dużem zrozumieniem

odegrała p. Trudnowska, również p- Woje,
wóda, jako wieśniak, był bardo dobry.

Na zakończenie nastąpiły ćwiczenia

gimnastyczne druhów, piramidy oraz pozy,
oświetlone ogniami,

Wioczornk a wywarła na widzach bar
dzo miłe wrażenie ! należy się prawdziwe
uznanie komitetowi za jej urządzenie. Sa
la była po brzegi przepełniona.

PROGRAM W KINACH.

KRISTAL. Dziś premjera obrazu wytwórni
franc. ,,Marsyljanka", czyli ,.Pod nożem giloty
ny", z -czasów wojen domow. we Francji, mię
dzy rojalistami i republikanami. Piękne i żywe
sceny zbiorowe, wspaniała wystawa i kostjumy
stanowią widok dawno nieoglądany na ekranie.

Akcja zaciekawia niezmiernie, a sceny z ulic

rewolucyjnego Paryża potęgują wrażenie, Nad
program,

Kino ,,NOWOŚCI"
,JJezard" o wyjątkowo zajmujące) treści i prze-
pięknej wystawie. Nie wdając się w szczegóło
wą ocenę stwiedzić trzeba, że jest naprawdę
pięknym obrazem. Ulubieńcy publiczności Liana
Haid i Alfons Fryland świetni w swych rolach.

W ^MARYSIEŃCE" cieszące się ogromnem
powodzeniem arcydzieło amerykańskie pt. ,,Na
rodziny Ducha Golgota ludzi uczciwych".
Dwie części w jednym programie.

,,CORSO". Pat i Patachon niezastąpłenł ko
micy świata w wielkiej rewji musującego śmie
chu i szampańskiego humoru w 12-aktowej ko
medji p. t. ,,Zięciowie w opalach", Nadprogram!

1 dwuaktowy dziaoaik Patka

Mo]e spostrzeżenia
w Bydgoszczy!

Podczas mej podróży po Polsce zatrzy
małem się u moich znajomych, państwa C.

w Bydgoszczy i zaszedłem w tych dniach do

restauracji Hotelu Pod Ortem, w którym to

lokalu bywałem przed 15 laty, jeszcze przed
moim wyjazdem do Ameryki. Lokal ten u-

chodził już wówczas jako jeden z lepszych
na roięJscjj, a dziś uważa się go jako pierw
szorzędny zakład gastronomiczny. Przy wej
ściu zauważyłem znaczne zmiany w tym
lokalu, które nazwać można postępowemi i

wielkomiejskiemu Jednakże jedno ,,ale"
stwierdzić musiałem, -- otóż przeważną
część stołów pokrytych !śniąco-bialemi o-

brusami, szpeciły licznie porozstawiane bu
telki od piwa. Niemiły to by! widok, przy
pominający raczej kantynę lub gospodę, niż

pierwszorzędną restaurację, w której gości
śmietanka miejscowa.

Nieestetyczne to było wrażenie i cieszył
bym się, gdyby moja uwaga spowodowała
kierownictwo ,,Restauracji Hotelu Pod Or
łem" do zniesienia tego zwyczaju.

Jako stary piwosz twierdzę, że piwo sma
kuje wtedy tylko, gdy podane jest w czy
stej, cienkiej szklanicy, by oko pijącego mo
gło się radować kryształowym kolorom pi
wa 1 śnieżno bielutką, a tłustą jak śmietana

pianą.
Piwo odpowiednio pielęgnowane jest we

dług mego doświadczenia najlepszem lekar
stwem, a jak się przekonałem, są piwa byd
goskie bardzo dobre i konkurować mogą z

wszelkimi tak zwanemi: ,,echte Biere".

John Kipper-Słodziński
Chicago III-2549 Milwauke Ave.

U. S . of America.

Giełda warszawsfca
? dnia 5 gra!nia

Akcje: w złotych:
Bank Polski .............................. U4.75-154.50
Bank Zachodni . . .

-

. ”30,50- 31 75
Siłą i Światło............................. - 00,00
Czersk - - - CO,00
Częstocice . .......... -0,00
Wysoka -

........... -0C0 (?O
W. T . Węgla . ......................

’

112,50-112.00
Nobel ........... 0 )Ot) - (0,00
Fitzner ............ OO,’)O— 08,75
Lilpop . . . . . .

° ° ° ° 4000—"40:2a
Módrzejów .. . .. ..... 090-09,05
Ortwein ............ 0000— 1225
Ostrowieckie Zakłady ..... O ,O )- 87,75
Pocisk .......... 00.00 - 02,75
Starachowice .................. .

- 69,00- 6o,oo
Żyrardów ........... 17 75- 17,50
Borkowski . . ....... 03,89 - 093,85
Spirytus ...........

--

Ceduła Urzędowa Uiehiy Pieniężnej
Poznaniu.

POZNĄN, dnia 5 gra In!a 1927 roku.

(Kurs w złotych).
8°/, dolarowe listy Pozn. Ziem. Kred,

92,75- (za 1 dolar .

i-poc. listy zastawna konw, Poznańskiego
Zieniśtwa Kredytowego S’,M)

5 prpc. Pożyczka konwersy aa ^,50
6 proc listy żytnie Pozn, Ziem. Kredyt 5.15
5 proc. Pożyczka premj, serja 11, 65,09-65,50

Akcje bankowe:

Bank Przemysłowców I-II em 1,10

Lubań, Fabr. przet. ziemn. I-IV em. 105,-
Unja (daw, Vent?ki) 1-Ulem. 22/5-28,00
Cegielski H. 1. em . 49,-
Herzfeld - Viktorius I em. 56,59.-
Hartwig Kantorowie? 1-II em. 5,50-6,00
Dr. Roman May I-V em. 116 50

Holowania GieW ZfeażcwsJ i Towarowei

w Poznaniu,
Pomad, dnia 5. 12 1927 roku.

płacono za 100 kg. w zł.
Zyto ............. .39,00-40,00
Pszenica ... .... ... 47,? 0-48,00
Jęczmień ........... .3950-41,00
Jęczmień zwykły................... ... .33,00-35,00
Owies -

..... ... .. .. .. .. .. .. 32, 5-84,50
Mąka żyt. 65 proc, z wor. stan. - 00,00 -58,00

hn70 ., ,, w B - 00,00-56,50
Mąka pszen. 65 . . .-

-

. 68,00 -72 .U0
Otręby żytnie...................... ... -2800-2 00

,, pśzón.................... ... . .

- 27,00-z8,00
Rzepak -

. ... .. ... ... .. ... ... .. ... ... .. ... 59,()O-65,(-0
Groch polny .......... 48,00- 53 00
Groch Victorja ......... 6t ,00-82,09
Zienmiaai jadalne ........

_

i
Ziemniaki fabryczne 16% ..... 5,80 - 6 ,60

Bank Polski placit daia 6 grudnia za:

dolary atnerykańskia 8,85—8,84
funty szterlingów 43 32
franki szwajcarskie 171,207
franki francuskie 34,911
marki niemieckie 211,856
guldeny, gdańskie 172,414
szylingi austrjackie 125,140
liry włoskie 48,054
korony czeskie 26,298
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Z ŻYCIA TOWARZYSTW.

Bydgoskie Tow Wioślarskie. Dziś, we wto
rek o godz. 8 wiecz, w hotelu Lengninga scha
dzka koleżeńska.

Żeńskie Tow. gimn, ,,Sokół". Leksja ćwiczeń

młodzieży żeńskiej dziś, we wtorek, o 5-ej, star
szej młodzieży o 6-ej, w sali przy ul. Krasiń
skiego. Wszystkie sokolice zbiorc się o 7-ej
w sekretarjacie.

Tow. Powstańców i Wojaków Bydgoszcz-
Jachcice. Jutro, w środę, o 6-ej wieczorem,
w sali p. Trzebiatowskiego, zebranie miesięcz
ne, połączone z obchodem listopadowym. U-

prasza się członków, by uiścili swe składki.
nSckói" VIiL Zebranie zarządu dziś we

wtorek dnia 6 bm. o godz. 19-ej w Strzelnicy.
Sokół V Okole-Wilczak, Amatorzy teatru.

Schadzka informacyjna dziś o godz. 7,30 wiecz,
u p. Kamińskiego.

Tow, Filatelistów prosi o liczne przyby
cie czonków na zebranie w środę 7 bm, o godz.
19-ej w lokalu p. Żólkiewicza, ul, Śniadeckich
18 m. in, ,,Lotto". Goście mile widziani.

Klub raandolinistów ,,Lirenka". Żebranie
miesięczne dziś 6 bm. o 7,30 wiecz, Z powodu
ważnych spraw uprasza się o przybycie wszyst
kich członków.

Tow. śpiewu ,,Arion" Bydgoszcz-Czyżkówko.
Zebranie zarządu odbędzie się dziś we wotrek
o godz, 8-ej wieczór. Uprasza się o punktualne
przybycie kompletne.

Towarzystwo Powstańców i Wojaków, Jach
cice. Plenarne zebranie miesięczne w środę, (z
powodu święta) 7 grudnia, wiecz. o 6-tej w sali

zebrań, Członkowie, zalegający ze składkami

proszeni są o uregulowanie,- Zebranie połączone
będzie z obchodem listopadowym. Komplet po
żądany.

Bydgoski Klub Sportu Wędkarskiego zawia
damia swych członków, że ostatnie posiedze
nie w b. r, odbędzie się w środę, 7 bm. o 8-ej
wiecz. w rest,auracji ,3 Maja", przy Placu Pia
stowskim.

Sokół III. Posiedzenie plenarne gniazda od
będzie się we wtorek, dnia 6 bm. o 19,30, w

salce hotelu Lengninga, przy ul. Długiej 56. O

liczny udział uprasza się. ,

Seltcja Dobroczynności We wtorek, 6 bm.
0 7-ej wiecz. zebranie miesięczne w biurze pa-
rafjalnem przy kościele Św, Trójcy. O liczny u-

dział członków czynnych oraz wspierających
uprasza się.

Związek Pracowników Kupieckich, W środę
dnia 7 bm. zebranie plenarne o 20-ej w sali
hotelu Lengninga, ul. Duga 56. Na porządku
dziennym bardzo aktualny wykład, niezwykle
interesujące szczegóły organizacyjne i inne wa
żne sprawy. Uprasza się o liczna przybycie
członków. Goście i sympatycy mile widziani.

Kalendarzyk zebrań Ch. Z . Z .

Zebranie Zw. Szoferów Ch, Z. Z., odbędzie
się w środę, dnia 7 bm. o godz, 8-ej w lokalu

posiedzeń ,,Harmonja" przy ul. Marcinkowskie
go 1. Ze względu na ważność spraw, uprasza
się o liczne przybycie.

Zebranie Chrz Zjedn. Zawodowego filji sto
larzy, odbędzie się w środę, dńia 7 bm, o go
dzinie 7-ej w ,,Ognisku", ul, Jagiellońska 71.
Na porządku dziennym sprawy bardzo ważne.
O liczny udział członków uprasza zarząd.

Stan wody w Wiśle dnia 6 grudnia ra
no: Zawichost 1.07 m, Warszawa 1.85, Płock.

2.21, Toruń 138, Fordon 1.52, Chełmno 1.56,
Grudziądz 1.71, Piekło 1.34, Tczew 1.28, Ein
lage 1.84, Schlevenhorst 2,16.

Na całej szerokości Wis!y płynie kra.

KALENDARZYK TEATRALNY.

Wtorek, 6. 12. g. 8 ,,Bolesław Śmia,ły"
Środa, 7. 12 . g. 8 Koncert Tow. Muzycz

nego.
Czwartek, 8. 12 . g . 4 ,,S,padkobierca" (ce.

ny zniżone).
Czwartek, 8. 12. g. 8 ,,Dzwony z Górne-

ville".
Piątek, 9. 12 . g . 8 Odczyt Dr. Boy a-Że-

leńskiego.
Sobota, 10. 12 . g . 4 ,,Zaczarowana Kro

]t=n;i." (ceny najniższe).
Sobota, 10. 12 . g. 8 ,,Fura słomy" (premj.)
Niedziela, 11. 12. g. 1 Akademja ku czci

gen. Bema.

raca

Napisowy wiersz tłusty 20 groszy, każde

dalsze słowo 10 groszy. 5 cyfr - 1 słowo -”

i, w, z, a =r każde stanowi słowo.

DROBNE OMOSBENBA
Ogłoszenia większe pod niniejszą rubryką oblicza się na mm o !OH% drożej.

Dla poszukujących posady 20 % zniżki. -

Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 9

przed południem.

łyżki stołowe i ka
wowe, maszynki do

mięsa, maszynki do

chleba, wagi stoło
we talerzowe! dzie
siętne, odważniki,
stojaki do choinek

poleca ,29663

K, Starfc,
ul. Gdańska 42,
handel żelaza i sprzę

tów kuchennych.

K""pOŁECEMlT^

Jtoiicesje
wszelkie monopolowe za
łatwia rzeczowo i sku
tecznie, obrońca prywatny
J. Wojciechowski, b. refe
rent spraw karnych Urzę-
duAkcyzowego,Bydgoszcz
ul. Dworcowa 33. 27569

Zabawki
drewniane hurtownie i de
.talicznie 660 wzorów po
leca Wytwórnia ,Wiol’
Sienkiewicza 44. Żądać
cennik. 15835

Futra
wszelkie wykonuję, prze
rabiam, odnawiam i re
peruję elegancko i tanio
Gdańska 48, Pracownia.

F-158S9

ESE3S
Gospodarstwa

domy i składy w najwiel
szytn wyborze poleca Pi

:k
o

zielski,’Nowodworska 24.

_______

29657

Gospodarstwo
60 mórg 26 000. 33 mórg
11000. 108 mórg 37 0(0
poleca Kurnatowski Ogro
dowa 2. 15865

Majątek
1.200 mórg bunitacji 4.00
mk stacja w miejscu w

Poznańskiem cena 600 tys.
zł wpł 350.000 zł. - 120
mórg pszenno-bur. ziemi

żywy i martwy nadkompl.
cena 57.000 złotych poleca
,Stela" Dworcowa 64.

15867

Za4530zł.
sprzedam interes korzy
stnie. Zgł . do Dz. Bydg.
pod ,U. Z. 4 500". (29633

3 imadła
ręczny wentylator na

sprzedaż. Pomorska 71.
16869

Dom
w centrum z kilku skła
dami, dochód 1.200 zł, ce
na 120.000 zł. — II piętr.
dom przy Rynku cena

18.000 zł. — Dom, wolne
4 pokoje cena 13.000 zl
i kilka innych objektów
sprzeda Sokołowski, Plae
Wolności 2. 15878

Gdynia!
Plącę na sprzedaż w roz
maitych miejscach Gdyni
i w różnych cenach za

metr kwadratowy. — Są
również place do wydzier
żawienia, nadające się
przeważnie pod wszelkie
przedsiębiorstwa handlo
we i przemysłowe. Zgłosz.
osobiście lub piśmiennie
z dołączeniem znaczka

pocztowego do agentury
Gazety Gdańskiej w Gdyni
ul. 10 Lutego. (29643

Dom
nowoczesny w centrum z

składami cena 100.000 zł
wpł. 80.000 zł. — Dom I

piętr. z ogrodem cena l(i
tys. zł i dużo innych na

korzystnych warunkach
poleca ,Stela’ Dworcowa
64. 15866

Za 9000 zł
wpłata, 6000 zł sprzedam
dom z wolnym składem
i mieszkaniem. Sokołow
ski, Plac Wolności 2.

15879

Dom
z ogrodem 2 morgi ziemi,
plac budowlany w Byd
goszczy za 3000 zł z po
wodu wyjazdu sprzeda
,,Norma", Gdańska 24.

(F-15875

Wi!e
domy z interesami przy
wpłacie 25000-60000 zł na

sprzedaż. Grundtke, Byd
goszcz, Śniadeckich 33.
róg Dworcowej. F-15868

Kolonjalkl
dom z ogrodem 6000 zł

poleca Klaihor, Dolina 17.

(29fc67

Piekarnia
tylko jedyna w dużej ko
ścielnej wiosce w pełnym
biegu jest zaraz do prze
jęcia potrzeba 2000 zł.
Ż’gł. do Dzien. Bydg. pod
J. P. 55". (29054

Okazja
Skład kol. z towarem z

mieszkaniem 2 pokoje i
kuchni a dobrze prosperu
jący w ruchliwem miejscu
korzystnie do nabycia
Adres wskaże Dz. Bydg.

29596

Sklep ,,Occaslon”,
Gdańska 31/32 telefon 540
Sprzeda okazyjnie forte
pian ładnego tonu. 29597

Sklep ,,Occaslon",
Gdańska 31/82 telefon 540
sprzedaje okazyjnie an
tyczne meble: serwantkę,
szafę, toaletkę itp. 29598

Sklep ,,OccasEon",
Gdańska 31/32 tefefon 540
poleca na gwiazdkę w du
żym wyborze perskie i

strzyżone dywany wscho
dnie szale w pięknych de
seniach, obrazy starej i

nowej szkoły, sztychypor
celanę, bronzy, kryształy,
różne" kosztowności itp.
drogocenne drobiazgi.

29599

Maszynę do pisan!a
kupicie najkorzystniej w

składzie urządzeń biuro
wych St. Skóra i Ska
Bydgoszcz, Hotel pod

,Orłem’. (23725

Transmisja
rezerwoar na 600 litrów,
pompa transmisyjna na

sprzedaż. Oferty do Dz.

Bydg. pod ,Okazja 600’.
F-15853

Dla myśliwych
na sprzedaż broń myśliw
ska, męskie futerko spor
towe i ubranie. P!ińska,
Dr. Em, Warmińskiego 17
I prawo. 15823

Kołodzlejs hie
narzędzia kompletne tanio
sprzedam. Solec Kujawski
Tor. Przedmieście nr. 35.

29664

3000 szt.
choinek nadeszło, tanio do
oddania ul. Gdańska 28,
zgłoszenia w restauracji.

29652

Platforma
jednokonna (nowa) na

sprzedaż. Gdańska 131/32.

(29666
Samochód

Ford limuzyna prawie no
wy tanio na sprzedaż. Le
wandowski, Zbożowy Ry
nek 5, tel. 1932. 29659

KśSEOI

Kupię
3 szyby wystawowe 196X
240, 120X240,94X 240 ofer
ty z podaniem ceny i gru
bości nadesłać Marjan
Trojański budowniczy To
ruńska 188 tel. 737. 29633

Pierwszorzędną
steperkę poszukuje na
tychmia’st Friedland, fa
bryka obuwia, Jagielloń
ska 11. 29640

Ekspedientki
do składu bławatowi ga
lanterji mogą się zgłosić
do firmy J. Ujma, Gdań
ska 5. 15861

Kupią
lampy elektryczne arma
tury do oświetlenia wy
stawek zewnątrz. Of. do

filji Dziennika Bydg. pod
,Lampy’. 16836

Dobra
służąca do większego go
spodarstwa domowego za
raz ,potrzebna. Nakielska
nr. 65, Knoof, 15863

Szukam
młynów, folwarków, go
spodarstw i domów każ
dego rodzaju celem kupna
Sokołowski, Pl. Wolności
nr. 2. 15880

Kupie
biurko dyplomat. Of. filji
Dzień. Bydg. pod ,Biurko’

KCHDI
SCO zł

miesięcznie i więcej zaro
bić mogą zdolni, inteli
gentni, wymowni panowie,
katolicy, lekkiem podró
żowaniem na całym ob
szarze pomorskim na ar
tykuł bardzo pokupny i

pożyteczny. Znajomość
fachowa nie wymagana.
Zgłosz. z dowodami oso-

bisteini przyjmuje we

wtorek i środę od 10-12
i 3-5 szef organizacji
L. Sauer, Bydgoszcz, ul.
Dworcowa 59, part. (15871

Przedstawiciel
potrzebny od zaraz na Po
morze Poznańskie do po
dróżowania samochodem
zarobek miesięczny 600 do
800 miesięcznie, kaucja w

gotówce 2-3 tys. konieczna.

Oferty pod ,F. M.’ do
Dz. Bydg. 29605

Poszukują
kilku kamieniarzy do tłu
czenia brukowca. Przed
siębiorstwo brukarskie A.
Bukowski, Byegoszcz, To
ruńska 31. 29658

Pianista
i skrzypek potrzebni za
raz do Restauracji’ Cen
tralnej, Bydgoszcz, Dwor
cowa 53. 29625

2 damskich
fryzjerów, dzielnych pra
cowników na stałe zatru
dnienie poszukuje zaraz

Piotr Kozłowski, Byd
goszcz, Mostowa 3. (29637

Stolarzy
na fornierowane meble

poszukuje Dolina 23.
29642

3 pomocników
fryzjerskich poszukuje
Grunwaldzka 143. (29653

3 pomocników
krawieckich biegłych w

garderobie męskiej i dam
skiej poszukuje zaraz

Stanisław Stefaniak, za
kład krawiecki Wyrzysk
Rynek. 29662

Dzielna
Sprzedawać zka da pierw
szorzędnego składu rze-

źnicki"ego potrzebna. Za
pytać u Radau, Jagielloń
ska 35. 29638

Chłopiec
do posyłek może się zgło
sić do firmy J. Ujma,
Gdańska 5. 15862

I^fpOSAD y"V||^POSZUKUJĄ

Karmelka rz

były współpracownik pier
wszorzędnych firm war
szawskich i rosyjskich,
posiadający długoletnią
praktykę ’poszukuje odpo
wiedniej" posady. Oferty
do filji Dziennika Bydg.
Grudziądz pod ,,Karinel-
karz". 29665

Mieszkania
poleca ,Ostoja”, Król. Ja
dwigi 4. 29655

Mieszkanie
3 pokoje z kuchnią zaraz

do wynajęcia. Zgł . Hotel
Polski, Fordon._ 15870

Mieszkania
l, 2, 3, 4, 5, 6 pokojowe
wskaże ,,Norma", Gdań
ska 24. (F-15874

Nowożeńcy
poszukują mieszkanie 1-2

pokoj. z kuchnią, płacą
komorne rok zgóry. Of

d ,Cienia" do filji Dz.
. Dworcowa 2. (15693

Mieszkanie
3 pokojowe z kuchnią z

meblami, za czynszem od
da ,,Norma" Gdańska 24.

15872

Pokój
umeblowany z utrzyma
niem dla inteligentnego
pana. Kołłątaja 11, II pr.

15877

Pokój
z osobnem wejściem dia
dwóch panów z całem

utrzymaniem. Smolińska,
Sowińskiego 7. F-15864

Pokoje
umebl. stale poleca ,Nor
ma’, Gdańska 24. F-15873

Poszukują
zaraz próżnego pokoju,
dzielnica obojętna. Ul. Lu
belska 13 a, Waliszewska.

29654

Na biuro
jeden pokój lub dwa _po
szukuję. Oddzielne wejście
Zgłoszenia pod ,Na biuro’

15842

Pokoju
umebl. z fortepjanem po
szukuję. Zgł pod ,Pokoikt
do fil]i" Dz. Bydg . Dwor
cowa 2. F-15829

Podziękowanie.
Niżej podpisana składa naj
serdeczniejsze podziękowa
nie p. Antoniemu Bogac
kiemu przy ul. Św.Trójcy 30
do którego udałam się, sly
sząc od wielu osób, że leczy
p. Bogacki jedynie ziołami
i wielom pomógł. Wobec

tego udałam się do pana
Bogackiego i osięgłatn
szczęśliwy skutek, bo byłam
chorą od 40 (czterdziestu,
lat na ból głowy i pan Bo
gacki wyleczył mnie z tej
trapiącej choroby. Nie ulega
kwestji, że przez przeciąg
czterdziestu lat leczyłam się
u wielu lekarzy. Tel. Ki
lińska, Bydgoszcz, ul. To
ruńska 155. (29656

Za liczny
udział w dzień pogrzebu
mego męża, składam
serdeczne podziękowanie.
Żona. Agnieszka Pilcek,
Laskowice. 15852

Panna
z gospodarstwa, lat 80,
bardzo miłego charakte
ru, posiada wyprawę 2000
zł majątku pragnie poznać
pana do lat 33 celem za-

mążpójścia najchętniej u-

urzędn. kolejowego. Zgł .

uprasza się do Dz. Bydg .

pod ,99’.
" 28646

Kawaler
!at 39, solidny, dobrego
charakteru, kat., Pomo
rzanin, posiada 3000 zł

majątku, urzędnik pragnie
poznać pannę do lat 28
lub wdowę do lat 35 ce
lem ożenku (najchętniej
z oberżą). Poważne "zgło
szenia proszę nadesłać pod
,100” do Dzien. Bydg .

29647

4.009 złotych
poszukuje na I. hipotekę
procent wysoki dobrze wa
runki. Wiadom. ,Ostoja’
KróL Jadwigi 4. 29651

Dla eleganckiej
i przystojnej panienki lat
20 z dobrej rodziny, wy
kształconej i muzykalnej
posiadającej zł 4i .000 I

wykwintną wyprawę po
szukuje odpowiedniej par-
tjii Piotr Mrówka Byd
goszcz Gdańska 24. 29645

Dla panny
przystojnej i wykształco
nej posiadającej Skład me
bli i kamienicę poszukują
odpowiedniej partji Piotr
Mrówka Bydgoszcz Gdań
ska 24. 29648

D!a panny
lat 25 inteligentnej, przy
stojnej i muzykalnej po
siadającej 600 mórg lasu
poszukuje odpowiedniej
partji Piotr Mrówka Byd
goszcz Gdańska 24. 296-19

Dla panny
posiadającej resztówkę I
20.000 zł, poszukuje od
powiedniej partji Pioir
Mrówka, Bydgoszcz, ul.
Gdańska 24. 29644

DSa wdówki
lat 36 inteligentnej i mu
zykalnej posiadającej
skład cygar kamienicę i
pięknie umeblowane 8 po
kojowe mieszkanie poszu
kuje odpowiedniej partji
Piotr Mrówka Bydgoszcz
Gdańska 24. 28650

Do 700 dolarów
poszukuje, się zaraz na I

hipotekę na nieruchomość
handlową wartości 60( 0
dolarów dobry procent.
Oferty proszę pod ,700
dolarów" do fil]i Dzień.

Bydg. Dworcowa. 15840

Przystąpią
jako czynny spólnik z ka
pitałem 20 tys. złotych do

większej hurtowni lńońo-

polowych wyrobów tyto
niowych. Zgł . upraszam
do Dz. Bydg. pod ,,T. U . 23"

29624 i

Zginął
pies wilk żółtawy wabi
się Nero, odprowadzić
Podgórna 6 za nagrodą.

29620

DstrzeSKsa I
przed kupnem mieszkania
od p. Zaista Stary Rynek
4. Gospodarz. 15838

Zaginiony
względnie przez pomyłkę
zabrany na kursie gimn.
Sokoła Okręgu V dnia 20
XI 27 r. dowód tożsamo
ści osoby wystawiony
przez D. K . P. w Gdańsku
na nazwisko Stefana Ma]t
kowskiego nr 86.285 pro
szę zwrócić p.od adr. St.
Majtkowski Bydg. Toruń
ska3ILp, 29612
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(K(i
sa}atwia wszelkiej choćby
najtrudniejsze sprawy są
dowe. karne, procesowe,

spadkowe, hipotec-zne,
’

waloryzacyjne, kontrakto
we, epółkowe, najmu,
podatkowe itd., śc ąganie
należności i udziela po
rady prawnej.
St. Banaszak,

Bys!goss-:z,
l!. Ci8szii8’tóim 2. Tel. 1381

Długoletnia - praktyka.

Fortepiany
i pianina, najlep-=ze marki
n’emiec!?ie w wie!kini wy
borze ma na składzie po
niskich cenach Wincenty
Bienert, Chełmno, fnbtyka-
eja fortep snów. Wsztlkie

reperacje i strojenia wyko
nuje się nierwsszorzędnie.

(F 15488

WykonuH
wszelkie prace zduńskie
oraz reperację po cenach

korzystnych. Antoni Lu-

giert, Bydgoszcz, Sowiń
skiego 7, F-15847

M?jpw 1 Kapufo
WOd”od !^° ^-”-?”’?Ś stal,e I’°,najwyższych ce.

loe.tce zł, młyn parowy
2Ó0 ctr. przctfi’ału 550.000
zł., młyn parowy ICO ctr.

ptzenralu 6\000 zł. oraz

tartaki, fabryki, bóte!e, pie
karnie, karrrenire komfor
towe wielkie i małe sprze
da biuro Centralne, Dw’or
cowa 69, tel. 850. Nowa
kowski. (F-15810

Kino
aparat na sprzedaż. Zgło
szenia pód -b- G." do Dż.
Bydg. (23574

KapeSusse
wielki wyoót, najnowsze
fasony — ceny konkuren
cyjne - poleca Wytwórnia
kapeluszy Kazi mierz Sedert.
Bydgos,zcz D(uga 05 (F22603

Brwi f rzęsy
farbuje się na stele. R .

F, rmańowski, Kostowa 6
telefon 856. Salon fryzjer
ski dla pań i panów. (2Ś681

Skład
na sprzedaż a towarem krót
kim !ub bez z 2 pokojami
i kucbmą§trnszewski, Nakło
Ogrodowa 59. 28550

Kape!usso .

męskie, damskie przyjmuje
się do przeteśaaósiania na

najnowsze tesóny Długa 65.
(F22604

Pońcsocby
jedwabne reparuję tanio

bęz znaku, wykonuję nowe

na zamówienie oraz nad
rabiam pończochy i skar
petki. Pizyjmę uczenjce.
Dąbrowskiego 12.

Zlemnlafel
kilkaset centa, ,,lndustria"
5 modre, także dla han
dlarzy sprzedam. Durce,
Dworęowa 16d. .

’ 15688

6 fotografii
2 zł, 6 pocztówek 3 zł,
portret 2 zł poleca ,,Wiol’4
Sienkiewicza 4-1 . F-I 583-1

Miód
na święta! czysto pszczel
ny uod gwarancją a kg.
zł 12, 5 kg. 15,50, 10 kg.
28,50, 20 kg. 54 zł wraz

z biaszinką i opłatą pocz
tową wysyła zą- zaliczką
S. Ellenberg, Tarnopol 57.

28673

Kolonialny
interes wiraż z 2 pokojami
i kuehpią sprzeda Wacław
Poszwa, ui. Zduny 6, II.

15850

Maszyna
Singeru na sprzedaż. Adr.
wskaże Dzień. Bydg .

28575

nach dziennych za gotów
kę wszelkiego ródźaju
kompletne pokoje,, forte
piany, dywany, ?a maszy
ny do szycia płacę do 200
złotych. Jakubowski, Oko
lę, ul. Jasna 3. 29577

Doszołutfo
jslódśzego czeladnika ko
miniarskiego zaraz. Of.
przyjmuje P. Kutowski,
obwodowy mistrz komi
niarski, Brodnicą. (20565

Walizie!
Torebki damsk!a

M(nowjw mecfole
wfeclaAskfo. Nessesery,
manićury, teki do akt,
teki szkolne, portfele,
portmonetki, sakwojarze,
sutki skórzane, kufry ba
gażowe, kutry samocho
dowe, plecaki, laski, pa
rasole damskie i męskie
zawsze w wielkim wybo
rze pó njskioh cenach

poleca (dla odsprzedają
cych wysoki rabat) spe
cjalny magazyn wyrobów
skórzano -galanteryjnych
i przyborów podróżnych

Zygmunt MusSał,
Bydgesacz,

D?ci;?a 52. Tek 1133.
Kwrt (11627 DąsSaS

FtJtrs
gotowe, w błamach i skór
kach na konfekcję i ga-
lMntsrję ria dogodnych
warunkach poleca Maga
zyn Nowości Bydgoszcz,
Długa 33, tel. 1 00. (26753

KEEEES

dospedarsłwo
prywatne 83 mórg pszen
nej ziemi w tym 6 mórg
łąki, budynki w dobrym
stanie, wszelką maszyner-
ją, inwentarz żywy 8 sztuk

bydła, 2 kanie, 12 świń i
drób bez żadnych długów
z powodu choroby natych
miast na sprzedaż. Cena
80.000 zł wpłata od 17-20
tys. zł reszta podług ugo
dy. Jan Kajfasz Że!goszcz
poczta i kolej w miejscu,
pow. Starogai d. Ną odpo
wiedź dołączyć znaczek.

22561

Majątkcf siemsfeie
od 20-1 C(!i) mórg t,a bar
dzo korzystnych warun
kach na sprzedaż. Lu-
biewski, TÓrnń; św, Ja-
kóba 17, te! . m 847.

28616

Kolumna
(waza) do kwiatów z bia
łego marmuru, wysokośę
163 cm., artx sfy-z.ny za
bytek i wspaniałe upięk
szenie salonu sprzedam
tanio. Grunwaldzka 142,
II ptr. pr., dzwonek. (20568

Kcft
ns bięgupach i łóżeczko
dla lalki. Plac Póznański
nr. 2. 2 ,588

Samochód!
Ford baretka 4 osobowy
w bardzo dobrym stanie,
gotowy do jazdy Sprze
dam. Grudziądzką nr. 4,
II ptr.

"

(23219

Wćsc?Et
dziecięoy sportowy ko-

rzystnje do oddan’a, plu-
sarska li, warsztat. (15348

HeMte

J’adalnię, sypialnie, poko
je meskie i różne meble
w wielkim wyborze od
najwykwintniejszych do

pojedyńczych. Ceny i wa
runki najkorzystniejsze.
Dobrzyński, Długa 4.

26485

Faz?syj’iz;y
pianina stroję, naprawiam
i odnawiam j;o- niskich
cepach. Stawiani także or
kiestry na śluby, Zabawy
domowe i towarzyskie.
Paweł Wicherek, Grodzką
nr. 16, róg Mostowej, te
lefon 273. 28582

Dramafeny
płyty, rowery, maszyny
do szycia, wóziki lalko
we,- wszelkie części naj
taniej poleca A- ’Kisie
lewski, Bydgoszcz, Dwor
cowa 18. (28894

Kamienica
rogowa 8 interesa najlep
szy punkt centrum miasta
bęs długu mieszkanie z

komfortem wolne 4 poko
jowe 12CQ00 wpłaty 80CC0.
Kamienica Ii z interesami
na Gdańskiej 80000. Ks-

, mienica III nowa z inte-

j esami 60000. Kamienica
II bez długu mieszkanie
wolne 4- 000 zł. Kamienica
II z interesami, orród

owocow’y 85 00 zł. Dwie
kamienice, s interesem
5 minut od rynku 25 O() zł.
Kamieniczka Ii, 2 minuty
od rynku 20. (JO. Kamie
ni czka I blisko Dworcowej
12600. Kamieniczka I z

ogrodem śródmieście 9000
zł i moc innych polecą
biuro Pogoń, Dworcow’a 80
Tel. 1815.

Motor
benzynowy 8 PS., fabr.
Deutz, bardzo dobra ma
szyna, korzystnie na sprze
daż. Ki no Polonja, Chełmża

15848

itorcnowo.
Ubrania, ubranka, jupy.
spodnie, czapki, koszule
wierzchnie oraz wszelkie
artykuły męskie, jak rów
nie’. sukienki, swetry, poń
czochy, rękawiczki, oraz

wszelkie towary krótkie

poleca najkorzystniej farma
Bazar Koronowski, Bydgo

80 morgowe
gospodarstwo prywatne,
budynki dobre przy szosie,
obs-anń, z,Zapasami zboża,
z inwentarzem żywym i

martwym za 16.0(0 zł od
dam również dzierżawy
150 mórg za 10 000 zł. 140
mórg za 8.000 z! i wiele
innych majątków poleca
i świeże przyjmuje biuro

,,Pogoń". Dworcow’a 80.

ska 1. (28i08

DOFItdW
wjlł, majątków ziemskich

największy wybór. Szarek
Dworcopja 30 telof(?B 1809

15801

Skćry
koce baranie, gotowe ko-

rzuchy, kalesony poleca
i przyjmuje reperacje kuś
nierskie, kupuje wszelkie
go rodzi ju skóry i przyj
muje do garbowani(!.

Parowa Garbarnia Pakość
F-15718

Słcład ,

kolonja!py z towarom i
wolnerii mieszkaniem na

sprzedaż, ?g}. do Dz. B .

29416

Pierze
w każdej dości kupuje,
Wełniany Rynek 14.

28906

Dosu
wraz z dobr?e zaprowadzo
ną piekarp’ą parową w mie
ście powiatowe n na Po
morzu z powodu śmierci
właściciela jest na. sprze
daż. Zgłoszeni!- pod tytu
łem ,,Piekarnia’1 de Dz- B,

29049
t Płaszcze

ubrania, jupy. spodnie try-
kotarze. -zupki 1 wsze kie

aitykuły męskie kupisz naj
taniej za gotówkę czy na

raty w magazynie konfek
cji Poznańska 34. (28140

Młyn
parowy 2 par. walcy 2 p,
kamieni w mieście za

7u Ć00 zł zaraz na sprze
daż. Pryl, Dworcowa 84,

29546

Mebla

szafy, łóż]:a. krzesła, sy
pialnie, .jada!nie, Itd. fan o

na sprżedaz. ul, Królowej
Jadwigi 7. !l p. (29200

iada!Sta
bufet, kredens, stół 1 6
krzeseł dobrze utrzymane
korzystnie na sprzedaż.
Przybył, Gdańska 159, I.

F-15765

?Ja spr^adaż
zegar do taksówki marki

nĄrgO” i części Fordoskie.
Adr. Świecie, ul, Nadbrze
żna 7. 29U0

Cętmek dla Sa!ki
dobrze utrzymany na

sprze.da?. Gdańska nr. 87,
I ptr. prawo. 29608

ł’,óżko dziecięca
żelazne z materacem pra
wie nowe korzystnie na

sprzedaż. Gdańska 87,1 ptr.
prawo. 29607

Tanio
na sprzedaż e!eg. prawie
nowy dokart i nowy pół-
szorek. Adres wskaże Dz.

Bydg. 29628

kcsds

!-1sfE5ków
ziemskich każdej wielkość
ci, dla poważnych refiek-
tantów poszukuje Lu-
biswski, Toruń, Św. Ja
kóba 17, telefon 847.

28195

Kowla
na biegunach kupię. Ofer
ty do Dzień. Bydg. pod
,,Koń" 29587

61 pułk p!achaty
zamierza kupić około 30
kompletów naczyń żelaza

iiyeu cynowanych (a 3
s?tuki komplet) do nosze’
nia potraw w konipanjacb.
Reflektujący na zrobienie
i dostawę wyinienionycch
naczyń zgłosi się u kwa
termistrza w 61 p. o. po
otrzymanie bliższych wy
jaśnień. 29567

i

Tokarmftt
do metalu 1 njtT. długości
nową wy,gi, używaną ku-

pię. Szczepan Przybylski,
Gniewkowft (Wikp.) 28825

KwpSę
powózkę wolant łub vis a

vis używaną w dobrym
stanie. Oferty pod ,,Po
wózka do fiiji Dz. Bydg.
Bydg. Dworcową 2. 29460

Ku?sfo
dom lub Wydzierżawi^,
nadający się na większą
stolarnię. Grajewskij uh
Strzelecka 2. 29601

Maszyny
do szycia i kożuchy kupuje
Długa 17, handel’ioniiso.

wy. (29843

Szafo
do książek poszukuję. Of.
do fiiji Dz. Bydg . Dwor
cowa 2 pod ,.Bibljoteka".

F-15845

Pę?lF(SSHjiąy.
do zabrania na prowincj’ę
dobrze idącego" artykułu
potrzebni. Wiadomość w

pensj macie Webera, Ja-
gie}lośska 15. -29568

pówp?owegó przyjmie r,a
stałą pracę. Teofil Ka
sprzak Inowrocław. 15893

Stolarzy
przyjmuje G, Hanermann,
Unji lubelskiej 8-11. 29635

Pewiseni?ęa
szklarskiego na st,alą pra
cę poszukuję Bphi. Byd
gos?cz, Król. Jadwigi 7 a.

29589

Poasuku;ą
c?elidmiiów stolarskich i 2
uczni, Bolesław Ostrowski
mistrz śtó!śrski,, Wiele no-

wia( Cbójuice. (29457

Atew’zyfora
na Bydgoszcz poszukuje
się. Oferty pod ,akwizy
tor" do fiłji Dzień. Bydg .

Dworcow(i 2, , F-15S20

DoRioenllt
fryzjerski może się zgło
sić na stałę zaraą. L . Dah-
lęr, Hetmańska 13, Byd
goszcz. 29 21

Poszifhuja
czeladnika Stolarskiego.
Grunwaldzka 77. ?9590

Sło!arzy
poszukuje Fordońska 68.

F-rló83t

gfrawlec
zdcłny. siła pomocnicza,
potrzebny zaraz. W. Bąr-
czyński, Tczew, Koperni
ka 4. 15821

Pianistka
rutynowana na stałe po
trzebna. Zgłosz. Kieliszek

Łomżyński, Płac Piastow
ski 12. . , 15854

Ekspedjantłia
bieg!a i inteligentna może

się zgłosić. Cukiernia Na-
siadek, Jagiellońska fi.

F-15828

Krawętyft
do maszyn i do ręki przyj-
mie _lndustrja% Kujaw-

Poszukuje
się do kipa osobę znającą
język polski i niemiecki
z kaucją 1500 zł. Oferty
do fa}ji Dz, Bydg. Dwór-
cowa nr. 2 pod ,?M. G."

-F-157S5

Do Sd)/ni
,, potrzebna natychmiast
książkowa biegła w pol
skim j niemieckim, piszą-
ca na maszynie. Oferty
z dołączeniem świadectw
i fotograf! oraz podaniom
preteńśji przy wolnym
stole i stancji, proszę
Skierować do f-y . Bałtyk”
J. Skwierez-Gdynia. (28564

Składu
beloBjałoego z mieszkaniem

reStaurAcji łub bufetu na

rachunek poszukuje. Kau
cja 2-4000 zt Zgłoszenia
do agentnry Dziennika

Bydgoskiego w Chojnicach.
29604

Dzierżawa
35 mórg ziemi na 12 lat.
Do objęcia potrzeba 2.5(0
zł. Zgłosz. Kieliszek, P!ac
Piastowski 12, 15855

Peszalra!e
2 komfortowo umeb!owa-
nyeh pokoi z używaniem
kuchni w śródmieśc-iu od
15. bm. Łaskawe zgłosz.
uprasza się przesłać do

fiiji Dzień. Bydg . Dwór-
cowa 2 pod ,,Powiśle".

15859

Skleca
do wszelkiej p?acy domo
wej, umiejąca gotować i
trochę szyć potrzebna.
Błoć,iszew?ka. Sw. - Trójcy
nr. 22u. 29606

Sfoiąca’
do" ra do wszys’-

kiego z gotowaniem po
szukuje posady. Pomor
ska 56. 29ó(to

Sfotaeej
dochodzącej do wszyst
kiego poszukuję. Chonina
nr. 3, II ptr, FJ5849

Węda
siła pomocEieza z taien-
tęfn do luąlówąnia i ryso
wania potrzebnm Gdańska
nr, (53, II. F-15790

Poaziłknie
chłopcą s porządnej- ro
dziny, który . ma chęć u-

czyć się ogrodnictwa. Z
Wegnęr, ogrodnik, Góra
pow. Żnin. 28602

Dsfewez^?sa
uczciwa, która pótrafi
samodzięlide prowadzić

ekrómiiis gospodarstwo
dęa?óW)a sama ma skrom
ae wymaganias potrzebna
zaraz na wieś do samot:
nego nauczyciela. Żgłosz,
Pisemne do, Dzień. Bvdg.
pod ,F. G. 50”. 29855

robotnicy potrzebni. Sr
gąnówski. Pomerska 42.

F-15822

do pracy niżej lńt. 18 może
się zgłosić Fordońska 68.

”.- ; F-15830

Poszukuje
zaraz cnłopaka do . koni
i starszego człowieka do

oprżęttt bydła. Ogrodnik
A. Kiiichowski, Kruszyn,
p. Bydgosżcz, stacja paw-
?ówęk. Ft15832

Rłehamla
w Bydgoszczy, ruchliwa
ulica, zaraz do odstąpienia
Adres wękażę fa}ja Dzień.
Bydg. D worćówa 2. (15860

Wy^nłertawlę
skład rzeżiiteln z zapędem
elektrycznym oraz? miesa-
kattiem w dobrym pun,.cis.
Ewentualnie maszyny do

obję!’ia. Toruń, Sobieskie
go 27. (29615

-1--y-;’.’i;..;-.------------------ --------------- -

Młoda RSSiAs’Ast(Kffi
poszukuje mieszkania 3-4
pokó,iówego z kuchnią i

wygodami. Komorne za

rok. z góry. Zgłosz. do
do fiiji Dz. Bydg. Dwor
cowa 2, pod ,,G. GA.

F-l 5663

Poszukują
mieszkania 4 5-6 pokojo
wego w centrum z wygo
dami, naj’chętniej od go
spodarza. Czynsz za rok
z góry. Zgłosz. do fiiji
Dzień. Bydg. Dworcowa 2

pod ,,W. Z." F-15843

100 :l.
dzierżawy miesięcznie dam
za 2 do 3 pokojowe mie
szkanie. Qf. dó fiłji Dz.

Bydg. pod .Ęfzet4. F-la6Ó3

DoasukuJ^
2--S pokoje z kir-baią od

uospoderza wprost. Płacę
i’zyn’Z za 2 lata z góry
Wiad. w Dzień. Bydg . pod
,M. S. 20”." 2851 i

Zamienią
3 pokoj. mieszkanie na

1-2 pokoj. za zgodą go
spodarza z dODłate. Cha
bów?ki, Zacisze i, niski

parter lewo. F-15826

EzEEDf

nmębł. do wynajęcia dla

samotnego pana w polskie,
inteligent, rodzinie, tamże

obiady wy daję. Łokietka

np. 8 a II ptr. prawo.
F-15844

Siuham
pani w starszym wirku Z

dobrym charakterem do go-
rpodaretwa demów ego i

pomocy ’w krawiectwie.
Zjłosz Poznańska nr 16,
J. Ciechanowicz. 29523

Potrzebny
młodszy czeladnik piekar
ski zaraz, który dobr?e

obeznany jest w cukier
nictwie, Matena, Kr.u:sz
wica. 286i7.

W’ TOS?U!CU,Ś .

Młody
trzeźwy i sumienńy męż
czyzna z śred. wykształ
ceniem, praktyką i kaucją
2000 zł poszukuje posady.
Zgłoszenia pod .M.F.203Ó"
do’. Dzień. Bydg, 28439

Młody assfop
inteligentny sumienny i
trzeźwy a dobremi świa
dectwa,mi obeznany z re
paracjami samochodów
poszukuje od zaraz !ub
później posady, Oferty do
Dzień. Bydg. pod ,gzofer
20”. 2925;

Cgrita rojnika
lat 21, inteligentna, zna
jąca cośkolwiek gospo
darstwo domowe, szycie,
robótki, prasowanie, po
szukuje ząjęęia w lepszym
domu od i stycznia 1923 r.

Oferty do Dzień. Bydg .

pod ,G, R. 21”. 29420

Biurowa
uczciwą i zaufana znająca
kgiązkowość i wszelkie

pracę biurowe poszukuje
pracy. Miejscowość obo
jętną lecz z utrzymaniem,
ł,askawe zgłoszenia przyj
muje Dz. Bydgoski pod
,Uczciwa’. 29462

Saofor-słMżąsy
e?tery lątą prakt

’ poszu
kuje posady od 1. 1. 28
lup późniek Miejscowość
obojętną, Ogłoszenia An
tosi Szymkówiak, Goraj
Zamek pow. Czarnków.

29458

KEEES

Plac
drzewa i s?opy do wyna
jęcia. Sowińskiego 12-14.

F-15725

Pokój
umeblowany. Chwytowo 18

29603

Pokój
z utrzyinąniem do wyna
jęcia. Krasińskiego nr. 14,
parter. 15818

Pękaj
dla papa. Libelta 10 III p,

15825

Pokój
umebl do wynajęcia z u-

trzymaniem lub be?. Ul.
Dworcowa 19, III piętro
wprost 158)1

Pekńj
dla inteligentnego pana
lub pani do wynajęc.ia
z ęałodzięnnem utrzyma
niem od zaraz. Cieszkow
skiego 15, I p. pr. (15856

Pękaj
z osobnera wejściem i z

utrzymaniem dó wynaję
cia, Garbary 17 II prawo,

29572 ’ "

Pfikćj
do wynajęcia. Cieszków
skiego 14, II ntr. prawo,

F-158i9

Santoętsieiny
kupiec pęSzśikuje 1-2 po
koji z osobnem wejściem
na parterze lub I pjęfr?e
możliwie bcą mebli. Zgł.
upraszam do fiłji Dzień.

Bydg. Dworcowa 2 pod
,Kupiec". F-15827

Dwóch
profesorów posłairuje 2

pokoi wspólnie lub od
dzielnie, możliwie z utrzy
mantem, meble dlą 1 po
koju wla=ne Reflektuje
się tylko Jia odpowiednie
oferty. Zgłosz. do i)zien.
Bydg. poa ,,M. G. 41".

29610

fissss;afn
zaraz małego skromnego
pokoju z osubnem wej
ściem. Kto? wskaże Bz-

Bydg. 29570
-- - - ::..

estetyczne, całkiem natu
ralne powoduje przez ob
fite, szybkie krążenie krwi
w twarzy Gabinet Kosme
tyc.zny, Cieszkowskiego 20
Manucure. P-15824
’"-: óy1

" "

,.-’(e.-1
D!a nraujat?ala -

wdo’wca lat 36 miłego u-

sposobienia, posiadające
go 105 mórg, gospodar
stwo w najlepszej kultu
rze z kompletnym żywym
i martwym inwentarzem,
4 kim. od miasta powia
towego poszukuje odpo
wiedniej partji. Panny !ub
bezdzietne wdówki od lat
30-40 zechcą swe oferty
zwrócić do Franciszka
Stołowskiego w Tućhoii,
Płac Zamkowy 4. (2i276

UraadKSSc
gospodarczy 30 lat przy
stojny inteligentny bez

majątku ożeni się z star-

szą panną lub młodą wdo
wa, która posiada majątek
ziemeki. Panie pragnące
szezęSliwego pożycia mał
żeńskiego zechcą zwrócić
swe oferty z dołączeniem
fotografji do, Dzień; Bydg.
pod .Szczęście-. Anonimy
do kosza. ’ 29569

HazaBgża
znajomość panna, córka

gospodarza, inteligentna
większego wzrostu, lat 25
z panem miłej pówjeiz-
e-howr--’ści na stałem sta
nowi kj.

’ Żgł. z dr łącze
niem fotografii do Dzień.

Bydg. pod ,,Zna’oroość”,
29595

Kawaler
o skromnych wymaga
niach ożeni się zaraz z

p;-n:ią lub bezdż. wdówką.
Warunek cel uzyskania
posady począ?kującego

książkowego. Fotograf]’a
do obejrzenia w adm. Dz.

Bydg. 29571

Zsginłostfi
książeczkę wojsKO-wą wy
daną przez P. K. U. Łódź
Jakób Ginter, 1902.

F-I5743

weksel na 200 z!, płatny
27 lutego 1328 r. wystawio
ny przez p. tł. Popławskiego
Bydgoszcz. Długa 53 wy
słany przesemn’e poe-tą w

połowie listopada 1927 r. dc
firmv Pasmo Warszawa,
Elektoralna28 S. O!s-euskl
Bydgoszcz, Sienk ewicza 57.

F-l5735

S tps- zl
jako pożycz!-:ę lub kaucję
dam za stałą "posadę. O!,
do fiiji Dz. Bydg. Dwor
cowa 2 pod ,,C 2ooo",

15797

Zgubień;
książeczkę wojskową ńa
nazwisko Alfred Pąh!ka
unieważniam. (294E5

Pan
,jurbaszjanc’- ,raczy ede-

braó list w adm. Dz. B,ydg.
Poznańską 30. 29591

Wrt’swańhłajn
zgubione różne papiery
w’raz z dyplomem Azofer-
skim na nazwisko Fran
ciszek Cichy. 15833

1 -?ss-soa zt

ptfzymą ten, kto m? zwróci
brylantowy kolc-zyk’ zagu
biony w niedzielę w sali

Gimnazjum Żeńskiego lub
w drodze Sięlapką, Osso
lińskimi do ul. Krakow
skiej. Zgłosz. dó Bóiine-

bcrger, Gdańska 1. (29576

Wiaśclcfoł wiO
Nakieiska 66, zawiadamia
ref!ektentów że od 2-go
grudnia będzie w Byd
goszczy celem ustnego
porozumienia i ustalenia

1 warunków. Nakieiska 66.
29162
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Dziś o godz. 10 tej przed południem zmarł
w Bogu, zaopatrzony Sakramentami św. mój
najukochańszy mąż, nasz troskliwy ojciec,
drogi brat, szwagier, zięć, wujek: i kuzyn

Teodor Mańiszewski

emeryt, budown. powiat.
przeżywszy lat 46, ,o czem donosi w ciężkim
smutku pogrążona jona z d:;e(m| j rodzinę.

Świecie, dnia 5 grudnia 1927 r.

Eknportacja w czwartek, dnia 8. bm. o godz.
do kościoła pcklasztornego. - W piątek, dnia 9. h. m.

o godz. S -te) wigi!je, msza św. i pogrzeb. (29661

Telefon 212 Cukiernia Grey n

poleca korzystnie:

HHHW^ Kurs §irfedfzoRj!
Najpiękniejszym podarkiem gwiazdkowym

sest prawdziwy perski dywan. Możecie go sobie
iami sporządzić. Ostatni kurs trwa 14 dni po
2 godz. dziennie i kosztuje t%gHRo K? Sił.

Wita Gdamsfia nr.

Rozpoczynajcie jeszcze dzisiaj. (15876

Obwieszczenie. W sprawie postępowania
nnadłośCiowego nad majątkiem firmy Antoni Hausenblas

mianuje się wskutek śmierci dotychczasowego zarządcy
Maksymiliana Sassa, zarządcą pana Leona Maya, kupca
z Bydgoszczy, Plac Wolności 1. (2962S

Bydgoszcz, dnia 30 listopada 1927.
Sąd Powiatowy.

w znanej dobroci

pierniki, czekolady i cukierki J

Uskutecznia wszelkie przesyłki pozamiejscowe. |
"”,!,n/

Szkota farttów Wl. Kochańskiego
przyjmuje zapisy na nowy kurs początkujący, który
rozpocznie się w Środę, dnia 7 bm. Informacji udziela
kancelaria przy Ol. Lipowej 5a codziennie w godzinach
12-2 i 4-8. Przyjmuję znów zamówienia na Sekcje
prywatne. (F-15857

Olwarcie.
Niniejszem mam zaszczyt zawiadomić, iż

pnenttinagipiestiDiaclOTDLDmiivei32

Obwieszczenie. Wskutek doniesienia za
rządcy masy upad!bściowej firmy Kiamens WBrdaelti
W Bydgoszczy o wyczerpaniu masy i dokonaniu no-

działu znosi się postępowanie upadłościowe. (19627
Bydgoszcz, dnia 29 listopada 1927. Sąd Powiatowy.

Obwieszczenie. W tutejszym rejestrze spół
dzielni nr 132 wpisano dzisiaj: toółdz!elnlaBtjdewlatsa
Urzędników Kolejowych w Okr O. K. i’. Gdańsk z ogram-
niczoną odpowiedzialnością W Bydgoszczy. Odpowie
dzialność kwotą obejmującą wysokość zadeklarowanych
udziałów oraz dalsza równająca sie wysokości jednego
zadeklarowanego udziału. Przedm otem przedsiębior
stwa spółdzielni jest wystaranie się o tereny na budowę
domów mieszkalnvch, wyjednywanie kredytów na

budowę tychże, budowę siedzib własnych oraz budo
wanie i nabywanie sanatorjów, letnisk, szpitali i t. p.
Wysokość jednego udziału wynosi 500 złotych. Udział
wipien być wpłacony w przeciągu 10 miesięcy od
chwili przystąpienia. Członkami zarządu są: Bolesław
Gaca, kierownik, Teofil Sawicki, sekretarz. Kazimierz
Cerkaski, skarbnik, wszyscy w Bydgoszczy. Czas
trwania spółdzielni jest nieograniczony. Pismo prze
znaczone do ogłoszeń jest ,Dziennik Bydgoski3. Rok

obrachunkowy jest rok kalendarzowy. Zarząd składa

się z 3 członków zarządu. Do zastępstwa uprawn eni
k’erownik i drugi członek zarządu. (29626
Bydgoszcz, daia 22 września 1927 r. Sąd Powiatowy.

NAJLEPSZEGO GATUNKU

PIANIffO
kilkakrotnie odznaczone złotymi medalami,
kupicie tylko w największej i najsprawniejszej

B. SommerfeEd
CantraSa; Bydgoszcz, Śniadeskich SS

C’i ii/-, - Grudziądz Gdańsk Lwów
rlljo. Groblowa 4 Hundegasse 112 Piłsudskiego l?

29129

DzlS we wtorek odbędzie się uroczyste otwarcie
na które wszystkich życzliwych i znajomych jak
najuprzejmiej zaprasza
F15858) Franciszek Włódarczak, gospodarz.

Ib matoł n wl

TTKBfeasBfiB ase^rareScTT
Tylko zt 5.93 (zam. 25)

Wysyłamy pocztą za zaliczeniem elegancki zegarek nikli
wy. Chód dźwięczny, na kamieniach. Wyregulowany d
minuty z gwarancją za dobry chód na 8 IaL 2 szL 11.6

Zupełna wyprzedał
z powodu zwinięcia interesu,

i Korzystna okazja zakupu!
Polecam po każdej możliwej cenie:

kapelusze włosiane, we!n. i vęlourowe
Chapeau claque, czapki, koszule wierzch,
krawaty, kołnierzyki, pończochy, ręka
wiczki. szale chusteczki, szelki, laski itd.

kołnierze futrzane, skórki,
i W. Zwełniger, S%;I artykułów męskich i tt

ty!ko ul. Dworcowa 15.

4 szL 22.68, 6 szt 83.60 . Lepszego gatunku 7.75, O.j(!. 11 .5hJ
’K.-, 18.21, 25 i3-1 zł. Na rękę z paskiem H).§O, H, 17, 20, :S, 2\ 5

i 35 zł. Z francuskiego nowego złota 15.50, 2 szt. 80, 3 szt, 44 s

Budziki stołowe 11, 15, 17 i 20. Za koszta przesyłki płaci kupują
Adr. zegarm. Józef Jakubowicz, Warszawa, Sienna 27. Odd
W Firma egzystuje od roku 19oo. Nagrodzona wieloma złot]

medalami i krzyżami. Mnóstwo listów dziękczynnych. Z powod
miejsca zamieszczamy niektóre: (Nr. 13 0) Zegarek otrzymi__
który bardzo dziękuję, chodzi co do minuty i bardzo miły dia c

Ku mejemu miłemu zdziwieniu chodzi lepiej od ,,Omegi", któren rob§
różnicę naprzód, albo w tył. Zegarek otrzymany od Pana nie robi
żadnej różnicy, tak dał się dokładnie wyregulować, proszę o łaskawe
przysłanie mi możliwie w krótkim czasie jeszcze dwa zegarki płaskiej
niklowe. Po otrzymaniu zrobię zamówienie na większą ilość dla ca3

lego biura. Z poważaniem Jan Kałużyński, Łub!inu (Nr. 1355) Sz. P .S
Uprzejmie proszę o wysłanie jeszcze jednego zegarka z fr. nowego(
słota. Przy tej sposobności mamy zaszczyt podziękować za otrzymane(
8 zegarki, z których jesteśmy zadowoleni. W najbliższych dniach
wyślę zamówienie na ki!ka zegarków dla Koła Młodzieży w Gołębiewku. ,

Z poważaniem prezes Stanisław Borowicz. Okręg. Towarz. Rolnictwa
w Kutnie. (Nr. 1356) Sz. P.I Otrzymałem zamówiony przezemnie
w firmie pańskiej zegarek budzik z dzwonkiem, z którego jestem za^

dowolony w zupełności i tą drogą składam W. Panu podziękowanie^
Z poważaniem Piłat Konstanty. Post Pol. Państw., poczta Jasłom
(Nr. 1357) W. P.I Za przesłane mi 2 zegarki składam P. serdeczne po^
sziękowanie, gdyż jestem z nich zadowolony, a teraz proszę o przy-,
dianie ml jednego zegnrka damskiego zjBkóra. pask. Post PoL Państw^

w Szczepanowie. JaiJan Burkiewicz. (27SrJ

29S8Ś

BsBfBSiłym?żEzyźniB

daje ,,Voąuanilnu oddawna wypróbow’any i naukowo
spreparowany środek. 50 dawek 12 zł ze sposob. użycia
Pr. Gebhard i S-ha, Gdańsk, Oddział 276. (25567

KadreiieriBij tiusxtx
a różnych miejscach jak: b odra, podbródek, biust,
imienia, kostki itd. usuwa ,,Kało or nln" zewnętrznie,
słok 7.50 zł, 3 słoiki 18,- zł, przy poprz. nadesłaniu

atówkl, inaczej kosz!a port Dr. Caspary i Ska.
bańsk I Tczaw 2, oddz. 417 . (29635

fWeśS, żółte plamy
uwa pewnie i szybko tylko ,,EKphelldln" . Wypró-
iwany od lat 20. Świetny rezultat. Doza 6 zł za po-
,ednera nadesłaniem gotówki, inaczej koszta por-
rja. Dr. Caspary I S-k
idź.’405.

a, Gdańsk I Tczew ?,
(29,34

2090 m

heblowanych i szpuntow.
50m’

W sssHfń O

zupełnie suchy towar

150 m’ 29343

szatówBk

dostarczają bardzo tanio

Bracia Schlieper
Bydgoszcz,

Tal. 306 . Tel. 361.

STiMoroo-plateroro.
garn tury
stotoro s

w roielkim royborze
poleca 29638

T.a(reaM
Gdań^f}O 2

Pe oryginalnych cenach fabrycznych oferujemy
do najszybsze! dostawy

,,hanz" Grossbulldog
lako zastępca firmy Rud. Sack 29407

orygin. Sackowskie maszyny przyczepne
c!o traktora dwa-, trzy-, oraz piecioskibowe
automat, kultywatory i brony talerzowe

Na życzenie służymy osobistą dokładną ofertą

Adolf Krause 1 Co
ToruA-Mokre

T.zo.p,
Telefon 646

Biuralisty
wykwalifikowanego poszukuje zarai po
ważna firma. Krótki życiorys z fotografją,
podaniem referencji i pensji nadesłać do

Dzień. Bydgosk. pod nr. ,,1122". (29614

Potrzebujemy zaraz

ie a a

Stała posada nie wykluczona. (29532

te ,,Kupca"
Poznań, ul. Wielka 10.

Ogłoszenie sprzedaży drewna.

Nadleśnictwo Państwowe Sarniagóra
poczta Łążek, powiat Świecie.

Dnia 13 grudnia 1927 r. o godzinie 10-tej przed
południem sprzedawać Re bedzie najwięcej dającemu
w lokalu pana Józefa Kielews!ilego w Łatkr. powiatu
świeckiego drewno opatowe I użytkowa na po’:rycie
zapotrzebowań lokalnych z wszystkich leśnictw Państ
wowego Nadleśnictwa Sarniagóra.

Bliższych wyjaśnień w sprawie wystawionego na

sprzedaż drewna ndzielą na życzenie ustnie odnośni
leśniczowie.

Warunki sprzedaży ogłosi się przed licytacją.
Płacić należy natychmiast rachmistrzowi, obecnemu

przy sprzedaży. (29629
Sarniagóra, dnia 3 grudnia 1927 r.

Państwowy Nad! :Śnieży.

Hsth Mstl
z formę( do ogniska
poszu kuje celem1kupna.
Ceremiczne Zakłady

Bydgoszcs29493
Jagiellońska nr. 17 .

Telef. 1215-1214 .

2)0 mtr. 29 91

szyn lolelki pilni
na.

Bydgoszcz,
Jag’e!ioAska 17

(P ae Teatralny)
Te,. 1214-1215.

Poszukuję z dniem 1 stycznia 1928 r.

sekretarza
obezn. w sprawach adwokackich i notarjalnych.

Jon Sfiiaoc%i, (53554
adwokat i notarjusz w Łobżenicy.

Dzielnego

litografa
poszukuje na dobrze pła
tną posadę. (29531
Za%li sraticzny J. Gotdzisjewski,

Poznali, Wio!l(a ZiL

Elew
z lepszem wykształceniem
może się zgłosić. 29552

,,ROLNIK" Spó!d?. Rolo. Handl.

w Nawem tel. nr. ł.

20 000 kg.
r

za1kg.35gr.
i to: nożne koła zębate
(lo maneży, sieczkarni

konne( oddaje póki zapas
starczy (28886

W. Mikołajczyk,
fabryka maszyn,

Chełmża (Pomorze).

Ceną ogłoszeń: 20 groszy za wiersz szer. 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 50 gr., w tekście na drugiej i trzeciej stronie 90 gr., na dalszych stronach 75 gr. za wiersz
szer. TG;i.m . Drobne ogłoszenia s!owo tytułowe 20 gr, każde dalsze 10 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 20u/a zniżki. Przy powtórzeniu ogłoszeń udziela się rabatu,
Przy konkursach i dochodzeniach sądowych w-szelkie zniżki upadają. - Ogłoszenia zagraniczne 25 % dopłaty. - Ogłoszenia skomplikowane oraz zastrzeżeniem miejsca o 20 l,, drożej.
Za terminowe umieszczenie i przepisane mie’sce administracja nie odpowiada.— Miejsce płatnościs Bydgoszcz. — Konta bankowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych, Bank Ludowy,

Bank Gospodarstwa Krajowego, Bank M. Stadthagen. — Konto czekowe: P. Ii. O. 203713 Poznań.

Wydawca, nakładem i czcionkami:.Drukarnia. Bydgoska Sp. Akc. w Bydgoszczy. - liedaktor odpowiedzialny: Henryk Ryszewski w Bydgoszczy.


